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GAZETA LWOWSKA
Z .^ ^ e n n i e  o godzinie 5. po południu

16 i1„TP0jedynezy kosztuje w  miejscu 10 hal., 
» le.a ̂ zai-nio 'i ~  Siura Redakeyi i Adininistracyi 
Jj- ̂ SeiicTi j0kle&? 1- 12. —  Ekspedyeya miejscowa 

a"l'Hanna l̂e“n^ów St. Sokołow skiego, Pasaż 
R  VI —  Listy należy frankować.
e amacye otwarte wolne od opłaty.

Telefon Eedakeyi nr. 88.

dni poswiątecznyeh.
Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  32 K., p ó ł r o c z n ie  16 K., k w a r t a l n i e  8 K., 

m i e s i ę c z n i e  2 K. 70 1). — W miejscu: r o c z n i e  21 K., p ó ł r o c z n i e  12 K., k w a r t a l n i e  6 K., 
m i e s i ę c z n i e  2 K. — P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N ie m c z e c h  3 K. 20 li. miesięcznie. We 
wszystkich innych państwach 3 K. 80 h. miesięcznie.

„Przewodnik naukowy i  literack i44, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymają cało- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednaki”  ci tylko, którzy prenumerują od 1. stycznia do końca czerwca 
lub od 1. lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 1 K. 50 h., drudzy 60 h. 
„Przewodnik44 prenumerowany osobno kosztuje 8 K.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal., 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą pe­
titową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i  liczbowe po 
20 hal. od jednego w iersza miary petitowej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych nrzyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Sokołow skiego  
we Lwowie Pasaż Hausmanua 1. 9. i  w  biurze 
Ludwika Plokna ulica Karola Ludwika 1. 9 ; we 
Faancyi w Paryżu wyłącznie Agencya pana Adama, 
38 Bue de Tarenne.

Cz¥ ć  UEZpOWA
C Ir

Zatlliano 'j,w^ szy krajowy w Kraków 
s ârszymi oficyałami kancela 

' a a czelnika kancelaryi w sądzie

le

^la P0(jm W Krakowie, F loryana K a p e c a,
sWzie gorza’ a oficyała kancelaryjnego w
®a W w M yślenicach, Em ilia- 11 k i p, V : a „ jn ■; , . ,l c k i e g o ,  dla Leżajska.

?■ k.t Obwieszczenie
b mi eSlnictwa we Lwowie z dnia B 

pvsV ’ k 1^-880 o w ygaśnięciu za- 
• dniach "Wo' k cicowej w kraju  i o zarzą- 
; r°zWlep7 Ẑ Clw ,ewentualnem u zawleczeniu
J e s r " eezeniu tej zarazy, 

-■ f  lenniku urzę" 
’azr‘Jy  Lwowskiej.

n ’ ^  Tl?- • J z a razy, —  zamieszczone 
T % u ’’r  leQmku urzędowym" dzisiejszego

11 fCj s /  n M * A 1 _ * *

Cẑ ć  KIEIIEZĘBOWA

Lw ów , 4 lutego.

t ? ył^ s i e 1S S9y,l jak  ^zw yczaj sposób, 
w aRgipfiV m - zagajenie parlam en-

g °L Kró1 E dward przybył z do- 
ci Kipii.Iria a 0 godzinie 2 po połu- 

4 ^Owa j.awem Potem nastąp ił akt otwar- 
Ą Mo r°n°w a, odczytaną przez króla.

zTn ^a ? a wstepie określa stosunki 
i f i^ ś c i  7 ^ eiUl mocarstwami, jako w zu- 
hva? eyą rj.fi 0Watające. Umowa zaw arta z 
str! °ka i ! :  Iaadzieję, iż w w ypadkach spor- 
ci6p g n iecjp *łstWa zwracać się będą po roz- 
%  kicK s tn l°  iSąd,u rozjemczego" Ó przyja- 
KówZreszta w ■ A nglii i F ra n c ji  świad- 
łak ^ ch d -zaJemne odwiedziny zw ierzchni- 
t 0]j z ® zawarcie zaś podobnej,Tan u  zawarcie zas podobne],
b iC ^an ia  7̂ aLTUmowy’ toczą się obecnie 
d ^^o ły w an " ^ocham i i H olandyą. Ideę 
Sro11? W m-a/ł ®‘tdów  rozjemczych wprowa-
dbiB-Ce k ra in  r  , W Sp0™  z ‘P o r t u g a l i ą  o 
ki-7 1  Kfi-yPA H aro tse  w  p o łu d n io w o -z a c h o -  

s®d7 i o ’ ' v k tó ry m  k ró l  w ło sk i  o b ją ł  
m gc   ̂ 3zjem czego.

„Z wielką troską, brzm iały dalej sło­
wa króla, śledziłem tok rokowań między J a ­
ponią i Rossyą w spraw ie interesów , jakie 
te państw a m ają w Chinach i na Korei. — 
Zamącenie pokoju w tych stronach m usia­
łoby pociągnąć za sobą ubolewania godne 
następstw a. Rząd mój z chęcią uczyni wszy­
stko, czem mógtby się przysłużyć sprawie po ­
koju".

O kwestyi macedońskiej w yraził się król 
następująco :

„P lan ułożony w lutym  r. z. przez 
A ustro-W ęgry i Rossyę co do reform  w 
M acedonii został w wielu szczegółach ulep­
szony i wzmocniony. Zrewidowany i przez 
inne m ocarstw a poparty plan  został — n ie ­
stety, po pewnej dopiero zwłoce — przyjęty 
przez W ysoką Porte. Żywię nadzieję, że ko­
rzyści, które przyniosło zimowe zawieszenie 
broni — wyzyskane zostaną w tym celu, by 
wprowadzono praktyczne ulepszenia, których 
tak bardzo potrzeba owym nieszczęśliwym 
krajom . W rzędzie reform  jedno z miejsc 
pierwszych należy się niezawodnie reo rgan i­
zac ji żandarm eryi m acedońskiej".

Zadowolony z tego powodu, że sułtan  
dla przeprowadzenia tej reorganizacyi po­
w ołał pewnego dzielnego generała włoskiego, 
którem u inni oficerowie zagraniczni m ają u- 
żyązyć pomocy, zezwolił król, by wysłano 
także angielskiego oficera sztabu i przydano 
mu do pomocy innych angielskich oficerow.

W  dalszym ciągu przypom ina mowa 
tronowa ustaw y uchwalone przez związek 
australski i N. Zelandyę, a zapewniające u- 
dział ich w wydatkach na angielską flotę. 
Niemniej na uwagę zasługuje wyjątkowa t a ­
ryfa przyznana importowi angielskiem u przez 
parlam ent nowozelandzki.

Przy współdziałaniu rządu chińskiego 
udała się polityczna m isya do Tybetu, a- 
by zapewnić w ykonanie umowy z r. 1890 
co do Sikkinu i Tybetu. Z Pekinu wysłano 
specja ln ie  upełnomocnionego urzędnika ch iń­
skiego dla złączenia się z misyą. Król ma 
nadzieję, że z władzami chińskiemi i tybe- 
tańskiem i uda się zawrzeć umowę, która usu­
nie *powody ciągłych starć na północnej g ra ­
nicy Indyj.

Pomiędzy przedłożeniatni przygotow a­
nemu przez rząd zapowiada mowa tronowa 
także projekt do ustawy o im igracyi zbro­
dniarzy i ubogich.

Ogółem mowa czyni raczej w rażenie 
retrospekcyi, aniżeli oka w przyszłość. — 
W najważniejszej przynajm niej jej części, 
w ustępach poświęconych polityce zewnę­

trznej, nie spotykam y nic nowego, ani co 
do meritum, ani też co do sposobu oświe­
tlenia. Od gładkiej tej powierzchni odbija 
jedynie krytyka Porty  zaw arta w owem „nie­
stety", dającem wyraz ubolewaniu z powodu 
zwłoki, na jak ą  napotkała z jej winy refor- 
niowa akcya mocarstw.

N atom iast enuncyacya o w ypadkach na 
dalekim W schodzie wzbudzić może zainte­
resowanie tem  chyba, że w ypadła tak blado. 
Laisser faire, laisser aller —  czyta się tam 
pomiędzy w ierszam i —  i wątpić wypada, by 
ta nadzwyczajna łagodność potężnego sprzy­
mierzeńca dodała wiele animuszu Japonii.

W A nglii mowa tronow a wywołała 
pewne rozczarowanie. W  obec planów Cham ­
berlaina oczekiwano czegoś zupełnie innego. 
Tymczasem orędzie królewskie nie uznało za 
stosowne wspomnieć choćby paru tylko s ło ­
wy o tych planach i o stanowisku rządu 
w obec ich zakusów. A wszakże to najw a­
żniejsza ze spraw, które parlam ent będzie 
m iał do załatw ienia! — I rząd nie może 
nie wiedzieć, że w ypłynie ona na widownię. 
Czyż W inston C hurchill n ie zapowiedział 
już wniosku przeciwko projektow i Cham ber­
la in a?  Czyż nie głosi on w bliskich mu or­
ganach, wszem w obec i każdemu z osobna, 
że ma dla swego wniosku zapewnioną w ię­
kszość? A jeśliby to ziściło się i jeśli Bal- 
iću r nie cpuści jaw nie Cham berlaina, czy 
nie pociągnie za sobą uchw alenie wniosku 
C hurchilla żadnych następstw  dla gabinetu ?

Bądź co bądź więc zastanaw iać musi 
ta dyskrecja , z jaką  w mowie tronowej zu­
pełnie przemilczano sprawę pierwszorzędnej 
wagi dla A nglii i dzisiejszego je j rządu.

11 Ł Krajowej Bady szKolnej.
J. E. Pan M inister W yznań i Oświaty 

posunął M ichała Bogusza, profesora c. k. 
II. gimnazyum we Lwowie do VII. klasy 
rangi.

C. k. Rada szkolna krajow a zatw ier­
dziła wybór: h r. Edw arda M ycielskiego i 
ks. W ładysław a Głębockiego na delegatów 
Rady powiatowej do c. k. Rady szkolnej o- 
kręgowej w C hrzanow ie; ks. A leksandra 
Sołtysa na zastępcę przewodniczącego c. k. 
Rady szkolnej okręgowej w B rzesku; Pio­
tra Stępka nauczyciela kierującego w H a­
czowie na rep rezen tan ta  zawodu nauczyciel­

skiego do c. k. Rady szkolnej okręgowej w 
Brzozowie; Stefana Zabierzewskiego nau­
czyciela kierującego w Ldanowie na re ­
prezentanta zawodu nauczycielskiego do c. k. 
Rady szkolnej okręgowej w N isku; H ersclia 
W andera na rep rezen tan ta  relig ii izraeli- 
ckiej do c. k. Rady szkolnej okręgowej w  
M ościskach.

C. k. Rada szkolna krajow a zatw ier­
dziła nom inacje: ks. M ichała Piotrow skie­
go na duchownego członka obrz. łać. do c. k. 
Rady szkolnej okręgowej w Zaleszczykach; 
ks. F ilem ona Kisielewskiego na duchownego 
członka obrz. gr. kat. do c. k. Rady szkolnej 
okręgowej w Jaśle.

C. k. Rada szkolna krajow a zamiano­
wała w szkołach ludowych m iejskich we 
L w ow ie: M aryę Lewakowską nauczycielką 
kierującą i H elenę M ilska nauczycielką 4-kla- 
sowej szkoły pospolitej żeńskiej im. S ien­
kiewicza ; Adolfinę W olterów nę nauczyciel­
ką kierującą i Olimpię Janow ską nauczy­
cielką 4-klasowej szkoły pospolitej żeńskiej 
im. ks. Issakow icza; A ntoninę Benoniównę 
nauczycielką kierującą 4-klasowej szkoły po­
spolitej żeńskiej im. K lem entyny T ań sk ie j; 
A ntoninę Jarosiewiczównę i M aryę Bałaba- 
nową nauczycielkam i B-klasowej szkoły wy­
działowej żeńskiej im. św. A ntoniego; Julię  
Barewiczównę, N atalię W eiserównę i F e li­
c ję  W ęclewską nauczycielkam i 3-klasowej 
szkoły wydziałowej żeńskiej im. M ickiewi­
cza ; Irenę Semenowiczównę nauczycielką 3- 
klasowej szkoły wydziałowej żeńskiej im. 
św. M arcina; M aryę Janikow ską nauczyciel­
ką 4-klasowej szkoły pospolitej żeńskiej po­
łączonej z wydziałową im. Mickiewicza ; Ma­
ryę Jasińską nauczycielką 4-klasowej szkoły 
pospolitej żeńskiej połączonej z wydziałową 
im. Ces. E lżb ie ty ; Klarę Blumentalównę i 
Rachelę K ikenisową nauczycielkami 4-kla- 
sowej szkoły pospolitej żeńskiej połączonej 
z wydziałową im. C zackiego; Jan inę  P iw er- 
netzównę nauczycielką 4-klasowej szkoły 
pospolitej żeńskiej połączonej z wydziałową 
im. św. A n n y ; H elenę Zawadzką nauczyciel­
ką 4-klasowej szkoły żeńskiej im. św. Zofii.

C. k. Rada szkolna krajow a zam iano­
w ała w szkołach lu d o w y ch : ks. Ambrożego 
Polańskiego nauczycielem  relig ii gr. kat. dla 
szkół ludowych 5-klasowej męskiej i 6-kla- 
sowej żeńskiej w H usiatyn ie; N atalię Do- 
brom ilską nauczycielką 6 - klasowej szkoły 
żeńskiej w Czortkowie; ks. Stefana P ła- 
szczycę nauczycielem religii rzym. kat. 5- 
klasowej szkoły w T arn o b rzeg u ; H elenę 
Zarem binę nauczycielką 5-klasowej szkoły

Nł POLU CHWAŁY.
P ° W IE Ś Ć  H IS T O R Y C Z N A  

0Vv Króla Jana Sobieskiego
c* a s

przez

^Cnryka Sienkiewicz

CZĘŚĆ PIERW SZA .

(Ciąg dalszy).

Tak -
i ł)0cZątknlrit Wił: ^ aszko Cypranowicz i, choć 
s6<lllakże a ł° mu siS cok°lw iek śmiać, 
$  ^asuQ W m â r§’ Jak mówił, coraz więcej 
u W ; . Wym° Wa" Prze,jmował, albowiem 

R ,!! takze był nieco Podpił. Atoli 
Przpm - °^emscy rozrzewnili się w końcu 

/ 68*cie ° Wleniem niezm iernie i zapłakali
awołał; SZySCy ezterei. a najstarszy  Jan ,

— O, dla Boga, zabijcie m nie, ale nie 
nazywajcie Kainem !

Na to Mateusz, który był o Kainie 
w spom niał, rzucił mu się w objęcia.

— Bracie, katu m nie za to oddać!
—  W ybacz, bo się z żalu rozpuknę — 

wołał Łukasz.
M arek z a ś :
— Szczekałem przeciw przykazaniu, jako

pies.
I  poczęli się ściskać, lecz Jan , uwol­

niwszy się wreszcie z objęć braci, siadł n a ­
gle na ławie, rozpiął żupan, rozgarnął ko­
szulę i, obnażywszy pierś, począł mówić prze­
rywanym  głosem :

— M acie! oto jako pelikan!... macie!
A  tam ci nuż jeszcze bardziej szlochać:
— P elikan! Czysty pelikan! Jak  mi 

Bóg m iły !— pelikan!
— Bierzcie pannę Sienińską !
— Twoja ona! Ty ją  bierz.
— M łodsi n iech biorą....
— N igdy! Nie inoże być!
— Jechał ją  sęk!
— Jecha ł ją  sęk!
—  Nie chcemy j e j !

A wtem Łukasz uderzył się dłońmi po 
udach, aż rozległo się p ) izbie.

— W ie m ! —zakrzyknął.
— Co wiesz! Mów, nie ukrywaj !
— N iech ją  Cypryanowicz bierze!
Usłyszawszy to tamci, aż zerwali się

z ław, tak im trafiła do serca m yśl b ra te r­
ska i otoczyli Cypryanowicza.

— Bierz ją , Staszku!
—  N ajlepiej nas pogodzisz.
— Jak  nas kochasz!
— Dla nas to uczyń!
— N iech ci Bóg błogosławi — wołał 

Jan , wznosząc oczy do nieba i wyciągając 
nad nim  ręce.

A Cypryanowicz spłonął na twarzy i 
stał zdumiony, powtarzając :

— Bójcie się ran  boskich!
Lecz serce drgnęło mu w piersiach na 

gamą myśl, bo siedząc od dwóch la t przy 
ojcu wśród głębokich lasów i mało ludzi wi­
dując, oddawna nie napotkał tak cudnej 
dziewczyny.

W idyw ał podobne niegdyś w Brzeża- 
nach, gdy ojciec oddał go na tam tejszy dwór, 
aby nabrał ogłady i znajomości spraw  pu­
blicznych. Lecz wówczas był jeszcze pacho­

lęciem  — i czas zatarł te dawne wspomnienia.
Aż oto teraz, gdy wśród borów ujrzał 

znów niespodzianie taki kw iat śliczny — lu­
dzie mówią mu o d razu : bierz go!!...

W ięc zmieszał ‘się okrutnie i raz jeszcze 
powtórz y ł :

— Bójcie się Boga! Gdzie wam, albo 
m nie do niej !

Lecz oni, jak  to zwykle pijani, żadnej 
przeszkody nie widząc, poczęli nalegać.

— Nie będzie żaden z nas drugiem u 
zazdrościł, — mówił Łukasz —  a t y j ą  bierz. 
M ieliśmy i tak na wojnę iść, bo dość nam  tego 
leśnego stróżowania. Trzydzieści talarów  na 
cały Boży rok.... Na napitki nie starczy, a 
coże na ochędostwo ? Konie posprzedaw a- 
liśm y i na tw oich za w ilkam i jeździmy, rzędy 
też.... Wiadomo, że ciężko sierotom. Lepiej 
na wojnie zginąć — a ty ją  bierz, jak  nas ko­
chasz !

—  Bierz ją! — w ołał Ja n  — a m y do 
R akuz, do kaw alera Lubom irskiego poc-ią- 
gniem, niem iaszkom  pom agać pogan łusz­
czyć.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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żeńskiej w Bieczu; W iktoryę Kloekównę 
nauczycielką, 5-klasowej szkoły w D ębni­
k ach ; Jan a  M adeja nauczycielem  5-klasowej 
szkoły męskiej w M ielcu ; Karolinę Tobiczy- 
kównę nauczycielką, 5-klasowej szkoły żeń­
skiej w O św ięcim iu; ks. Jan a  Bosponda n a ­
uczycielem religii rzym. kat. 4-klasowej 
szkoły żeńskiej im. A nny ks. Ostrogskiej w 
Jarosław iu ; Bogumiłę Kolmanowską nauczy­
cielką 4-klasowej szkoły w Szczurow ej; J a ­
dwigę K arp ińską nauczycielką 4-klasowej 
szkoły w W ojniłow ie; Jadw igę Koterlównę 
nauczycielką 4-klasowej szkoły w B obow ej; 
Karolinę Pokrzyw nicką nauczycielką 3-kla- 
sowej szkoły w Kozach; W ładysław a S ław ­
skiego nauczycielem 3-klasowej szkoły w J a ­
nowie.

Nauczycielami kierującym i szkół 2 kla­
sow ych: M ikołaja Zankiewicza w Czerniejo- 
w ie; Sebastyana Tworzydłę w Zakrzówku; 
Kazimierza M ierzwińskiego w W ojakow ej; 
Józefa Ciepielę w W arzycach; S tanisław a 
Bukowskiego w S orocku ; M ichała Gumułkę 
w Siedliskach; Tomasza Kondratowicza w 
Trościaricu; Grzegorza Zadorożnego w Soro­
ce; Jan a  Bełeja w N iebyłow ie; Józefa Do­
brzyńskiego w Z azdrości; Bazylego Kebałę 
w B ozw orzanach; Ludwika Jag iełkę w Woli 
W adow skiej; F ranciszkaG abryelaw  S iarach; 
P iotra B ilińskiego w M agdalówce; Bolesła­
wa Kulińskiego w Filipkow cach.

Nauczycielami i nauczycielkam i szkół
2-k lasow ych: Zygm unta Dobrowolskiego w 
Germ akówce; Joannę Zawadzką w Potyli- 
czu; M ichała Szubera w Haczowie; M aryę 
Harasymowiczową w Żelechowie w ie lk im ; 
A ntoninę Tworzydłową w Zakrzówku; H e­
lenę Glodtównę w Piaskach w ie lk ich ; Ka­
zimierę Gumułkową w S ied liskach ; Em ilię 
Gałuszkiewiczównę w W arzycach; Karolinę 
H assną w B ortnikach; Jadw igę Pochm ar- 
ską w Długiem; A lbinę Seneńkównę w Mo­
gieln icy ; M aryę Grimmównę w Komoro- 
wicach.

Nauczycielami i nauczycielkami szkół 
ł-k lasow ych: Bronisław a Sękowskiego w 
D elejow ie; Edw arda S tettingera w Dubow- 
cach; M ichała Lorensa w U stro b n ej; A nto­
niego Gołąba w Gwoźdźcu; Józefa Pacanę 
w Kamienicy górnej ‘. Franciszka Sikorę w 
Busocicach; Ignacego Korzenia w Kąclo- 
w e j ; H elenę Sośnicka, w Obidzy; A ntoninę 
Krochm alukównę w Śliw kach; W łodzim ie­
rza Skoplaka w B udyninie; Ignacego Lela- 
kowskiego w Bzędzianowicach ; E leonorę Ku- 
ryłłow ą w S pryn i; A leksandra Ciepanow- 
skiego w B alicach; M ikołaja Baczyńskiego 
w M anastercu; M aryę Hajekównę w M istko- 
w icach; Zofię Błażejowską w Bolanowi- 
cach; Grzegorza Niedzielskiego w D ydiaty- 
czach ; P io tra  Terlikowskiego w Chłopiaty- 
n ie; Eugenię Brożynównę w W ierzb lanach ; 
A lfonsa Osadzińskiego w M alcu; Tomasza 
Kaletę w Straconce; Józefa Stachowicza w 
Czerm inie; Jana  Polaka w Sadkowej Górze.

C. k. Bada szkolna krajow a przenio­
sła w m iejskich szkołach ludowych we Lwo­
wie: A ntoninę Zdobnicką nauczycielkę szkoły
3-klasowej wydziałowej żeńskiej im. św. 
M arcina na  rów norzędną posadę do 3-kla­
sowej szkoły wydziałowej żeńskiej im. św.

[A ntoniego; Sabinę Jaw orską nauczycielkę
4-klasowej szkoły pospolitej żeńskiej po­
łączonej z wydziałową im. król. Jadw igi, J u ­
lię Bugnową nauczycielkę 4-klasowej szkoły 
pospolitej żeńskiej połączonej z wydziałową 
im. Mickiewicza i A nnę W oroniecką nau­
czycielkę 4-klasowej szkoły żeńskiej im. 
Sienkiewicza, na równorzędne posady do 4- 
klasowej szkoły żeńskiej im. K lem entyny 
T ańskiej; W aleryę Tatom irównę nauczyciel­
kę 4-klasowej szkoły pospolitej żeńskiej po­
łączonej z wydziałową im. Mickiewicza i 
Petronelę M ukaczyńską nauczycielkę 4-kla­
sowej szkoły pospolitej żeńskiej połączonej 
z wydziałową im. Czackiego na równorzę­
dne posady do 4-klasowej szkoły żeńskiej 
im. ks. Issakowicza; W andę W aniczkównę 
nauczycielkę 4-klasowej szkoły żeńskiej im. 
Piram ow icza i M aryę H auptm annową nau­
czycielkę 4-klasowej szkoły pospolitej żeń­
skiej połączonej z wydziałową im. Czackie­
go, na równorzędne posady do 4-klasowej 
szkoły pospolitej żeńskiej połączonej z wy­
działową im. M ickiewicza; Em ilię Fritzów nę 
nauczycielkę 4-klasowej szkoły pospolitej 
żeńskiej połączonej z wydziałową im. św. 
Antoniego na rów norzędną posadę do 4- 
klasowej szkoły żeńskiej im. św. M aryi M a­
gdaleny.

0 . k. Bada szkolna krajow a przenio­
sła : Helenę z Hałanów Pietraszkiewiczową 
nauczycielkę 6-klasowej szkoły żeńskiej w 
Brzeżanach na  posadę nauczycielki 4-klaso­
wej szkoły pospolitej żeńskiej połączonej z 
wydziałową w Nowym Sączu; Zygm unta Tu- 
łeckiego nauczyciela 4-klasowej szkoły w 
Błażowej na posadę nauczyciela do 5-kla- 
sowej szkoły męskiej w Bopczycach; K ata­
rzynę Bozinusową nauczycielkę 2-klasowej 
szkoły w L ipnicy na rów norzędną posadę 
do 2-klasowej szkoły w Woli ran iżow skiej; 
A nnę Burczakównę nauczycielkę 1-klasowej 
szkoły w Skwarzawie nowej na posadę nau­
czycielki 2-klasowej szkoły w Woli Wyso­
ckiej ; Bomana Soniewickiego nauczyciela 
1-klasowej szkoły w Ostrej na rów norzę­
dną posadę do szkoły w Jarhorow ie; Józefę 
Bilecką nauczycielkę 2-klasowej szkoły w 
M okrzyskach na posadę nauczycielki 1-k la­
sowej szkoły w Śterkowcu; Helenę Szujską 
nauczycielkę 1-klasowej szkoły w Kamiennej 
na posadę nauczycielki 2-klasowej szkoły w 
Ladzkiem szlacheckiem ; Helenę Terlifajównę 
nauczycielkę L klasowej szkoły w M artyno- 
wie na rów norzędną posado do szkoły w 
Lataczu, a Cecylię Kaczmarkównę nauczy­
cielkę w Lataczu do M artynow a; M ichała 
Kosendiaka nauczyciela 1-klasowej szkoły 
w Ghruśnie starem  na rów norzędną posadę 
do szkoły w Miłoszowicach.

0. k. Bada szkolna krajowa przeniosła 
w stan  spoczynku: Józefa Balcarczyka nau­
czyciela kierującego 4-klasowej szkoły mę­
skiej im. D ietla w K rakowie; Teodora M ar- 
szaluka nauczyciela w Komarowie; M aryę 
Łukiewiczównę nauczycielkę szkoły żeńskiej 
w Chrzanowie; M aryę K rasuską nauczyciel­
kę w D elatynie; Teklę W ędrychowską n a ­
uczycielkę w C hłopach; H elenę Bilińską 
nauczycielkę w W iśniczu małym.

0. k. Bada szkolna krajow a zorganizo­

w ała orzeczeniami z dnia 25 stycznia 1904 
r. 1-klasową szkołę w Krzywce w okręgu 
tu rczańsk im ; 1-klasowa szkołę w Polance w
okręgu krośnieńskim .

C. k. B ada szkolna krajowa P 
w iła polecić książkę p. t. „Kajetan ^
ki. Zasadnicze pojęcia o architekt® ^6’.

C. k. B ada szkolna krajowa przekształ­
ciła orzeczeniami z dnia 25 stycznia 1904 
r. 6-klasową szkołę żeńską w Stryju na 3- 
klasową szkołę wydziałową żeńską połączo­
ną z 4-klasową pospolitą.

Jednoklasowe szkoły ludowe na 2-kla- 
sowe : w Lubatowej w okręgu krośnieńskim ; 
w Czerlanach w okręgu g ró d eck im ; w Sa­
dzawce w okręgu nadw órn iańsk in i; w Brze- 
zowej w okręgu w ielickim ; w Ceniawie w 
okręgu kołom yjskim  ; w Kamionce wielkiej 
w okręgu kołomyj skim : w Przędzelu w o- 
kręgu n isk im ; w Tarnowcu w okręgu ja ­
sielskim ; w Trościańcu w okręgu brzeżań- 
skim.

C. k. B ada szkolna krajow a ustanow iła 
następujące posady nauczycieli relig ii w szko­
łach  ludowych :

Posadę nauczyciela religii rzym." kat. 
w 5-klasowej szkole w Sędziszowie w okrę­
gu ropczyckim.

Posadę nauczyciela religii rzym. kat. 
w 4-klasowej szkole męskiej w Bożniatowie 
w okręgu dolińskini, z obowiązkiem udziela­
nia nauki religii rzym. kat. i w innych szko­
łach  leżących w obrębie rzym. kat. parafii 
różniatowskiej.

Posadę nauczyciela religii rzym. kat. 
w 5-klasowej szkole w Dębnikach w okrę­
gu podgórskim  z obowiązkiem udzielania n a ­
uki relig ii i w innych szkołach należących 
do parafii w Podgórzu.

Posadę nauczyciela relig ii gr. kat. w
5-klasowej szkole męskiej w Chodorowie w 
okręgu bobreckim, z obowiązkiem udzielania 
nauki religii gr. kat. i w innych szkołach 
do parafii gr. kat. w Chodorowie należą­
cych.

Posadę nauczyciela religii gr. kat. w
4-klasowej szkole męskiej w Bożniatowie w 
okręgu dolińskim.

Posady nauczycieli religii izraelickiej : 
w 5-klasowej szkole męskiej w Bopczycach, 
w 5-klasowej szkole męskiej w Dębicy w 
okręgu ropczyckim ; w 5-klasowej szkole 
męskiej w Chodorowie w okręgu bobreckim 
i w 4-klasowej szkole ^męskiej w Bożnia­
towie w okręgu dolińskim.

0. k. Bada szkolna krajow a postano­
wiła zaliczyć książkę p. t. „J. Soleski. 
Nauka fizyki. Podręcznik dla niższych klas 
gimnazyów i szkół realnych. W ydanie 4. We 
Lwowie 1904. N akładem  Towarzystwa pe- 
dagogicznego“ — w poczet, książek, dozwo­
lonych do użytku w szkołach średnich.

Cena egzemplarza 2 K 20 h.
C. k. Bada szkolna krajow a postano­

wiła zaliczyć książkę p. t. „Aj i , CTecpaH: 
yueÓHHK (jipaHnycKOM mobh I. H a o cno ni 
HiMegKoro.BH^aHU 3a ,ąo3BO.ioM aBTOpa 3*a:a-
,3,hb ^l,p. B. IIlypaT . — W  Przem yślu 1903. 
Nakładem  ruskiego insty tu tu  dla dziewcząt 
w Przem yślu1', w poczet książek, dozwolo 
nyeh do użytku w liceach żeńskich i innych 
szkołach średnich żeńskich z językiem wy­
kładowym  ruskim.

Cena egzemplarza oprawnego 2 K 50 h.

bie i m alarstw ie. W ydanie drugie. L)We,

blice z 150 rysunkam i. Kraków. 
księgarni S. A. Krzyżanowskiego i ® /''
1 K 20 h “, jako środek poinoenóy 
nauce rysunków w szkołach średni6*1 
krew nych zakładach. 9,

Zarazem zwraca e. k. Bada szko 
jow a na to dziełko uwagę nauczycie*1 • 
ków w szkołach 5- i 6-klasowych °r w 
działowych, tudzież kandydatów  i Ka11’' 
tek, przygotowujących się do egza®111 
działowego z III. grupy.

D e l e g a c y  e .

0
(Telefonem).

(Pełne posiedzenie Delegacyi austrU^ ^
Wiedeń, 4 lutego. Delegacy a a1̂ , 

cka odbyła wczoraj pełne posiedzenie- . { 
ny P. M inister skarbu Burian odp°^ jti: 
na kilka interpelacyj, poczem del. p 0( 
zagaił dyskusyę w spraw ie k r e d y * 11 
p a c y j n e g o .  j,

Po nim  zabrał głos del. B i ą n C fl. 
krytykow ał ujem nie politykę uprawia®9̂ 1 
ćwierć wieku w p row in c jach  okup0^ (jj 
i zarzucał wiele rządom hr. Khuena- si 
zydent wzywa mówcę do miarkował)1 ^
X ) w r ł  T*V*ł TT* T O I 1 fT T-T 4- c-r-> . * * *. ^ n  A l  lT*! 11  ̂ JjiPrzem aw iał za stworzeniem  se jm u

W ,niem zupełnej autonomii gminom ,, 
Hercegowiny, omawiał im igracyę 
i skarżył się, że rząd faworyzuje 
i Węgrów. Dom agał się ochrony P*?e]Sl 
dzimej i popraw y położenia nauczy61 
a w końcu rozwodził się o konk111 
jaką  tworzy A ustryi eksport drze''*'® 
śnii i Hercegowiny. *

N astępnie przem aw iał del. k.

^tetu

^jski
23 0
lei

k\1'eze
'yięc ż- 
H ie d:
%Wika

S a Iha
ziała

i j J i i
w n

**■0 - z\

> z n ia

' c r .

s t e r ,  k tóry oświadczył z góry, i ̂  , XJ>
że rezolucya D erschatty  doznała nieżl j 
go przyjęcia u wyborców. Także i te. 0Ś( 
wca mówił o konkurencyi drzewa 
ckiego. J

Del. K r a m a r z  tw ierdził, 20 Ai
W ęgry nie pow inny prowadzić V° 
borczej. Mówca dom agał się zachoW®^ 
tus quo na B ałkanach i om awiał wł°s \ 
w iańskie zbliżenie w ostatn ich  czasacj1, 
bec germ anizacyjnej polityki A ustry1; <

r ' bu-
t w

<i« j ”:' )ez
Lir

■*akieo-

łższy

Chorwaci gotowi upatryw ać sp e łn ie ń 1 ^ 
ich życzeń we W łoszech. Dr. K ram a^P
ciwiał się następn ie  w prow adzaniu, 
ckiego języka urzędowego w Bośn® ,, 
wolnomyślnej ustawy prasowej i uS' 
stowarzyszeniach, -J

Po hr. K o t tu l iń s k im ,  przennWtj 
T o l l i n g e r ,  który omawiał sprawę p ‘ ,i 
veric, która przeszła z m ahom etan1  ̂
chrześciaństwo, a k tórą potem wyda®^ 
hom etanom . —  Na tem przerwano

(Delegacya węgierska).
Wiedeń, 4 lutego. Delegacy® 

ska odbyła wczoraj pełne posiedź®11
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LITERATURY M
NAJLEPSZA MIŁOŚĆ.

(Z francuskiego).

XIX. 

(Ciąg dalszy).

Pospieszyła z zaprzeczeniem ;
— Nie trzeba tego mówić; zaręczam 

ci, że bardzo jestem  przywiązana do Jakó- 
ba, je s t dobry, nić mam mu nic do zarzu­
cenia i bardzo mnie kocha.

— Ale to wszystko, moja droga H e­
lenko, nie je s t miłością, która jedynie czyni 
rozkosznem m ałżeństwo... Musisz być bardzo 
nieszczęśliwa...

— W cale nie — odrzekła z pogodnym 
wyrazem, który świadczył] o szczerości tego, 
co m ówiła — a naw et czuję się zupełnie 
szczęśliwą, odkąd zaśw itała mi nadzieja m a­
cierzyństwa...

— Bez żadnej ubocznej m yśli?  — n a ­
legałam  — bez żałosnego w spom nienia o 
innym  związku, który mógłby był dać ci wię­
cej szczęścia?

— Zabroniłam  sobie m yśleć o rze­
czy, k tóra n igdy urzeczywistnioną być nie 
może!

Jak  wszystko łatwo przychodzi, gdy się 
kto nie poddaje n am ię tn o śc i! Życie wtedy 
stosuje się do praw, do zwyczajów, a pod­
trzym ują nas na tej drodze ci, którzy mało 
czują, a pewni są swojej cnoty. Ludzie za­

palczywi pozostają sam otni, inn i zazdroszczą 
im, ale unikają, a oni zamieszkują skaliste 
wyżyny, kroczą pomiędzy przepaściam i 
serce ich nienasycone nigdy spoczynku nie 
zazna.

Przeraźliw y odgłos trąbki w alei ścią­
gnął wszystkich mieszkańców zamku do okien.

— To książę de Baunes przyjeżdża na 
kilka dni do nas —  w yjaśniła Helena.

Poznałam  rzeczywiście na wysokim ko­
źle wielkiego w ehikułu m ałego człowieczka, 
którego widziałam  na balu w czerwonej 
wstędze kom andorskiej na szyi, tak szczu­
płego i delikatnego z pozoru, że praw ie mło­
do wyglądał, chociaż m inął już pięćdziesiątkę.
T rzym ał silnie w ręku czwórkę rumaków
zakręciwszy nim i umiejętnie, zajechał przed 
zamek, a potem lekko zszedł na ziemię i 
ucałow ał rękę Łucyi, k tóra świeża i zalotna 
czekała go na peronie.

— Czyżby był zajęty tw oją s io s trą?— 
spytałam .

—  Zdaje mi się; ten  człowiek spędził 
całe swoje życie na kochaniu i posiada 
wielkie doświadczenie w tym względzie.

— A  więc powinien wiedzieć, że da­
rem nie zużywa swój czas oddając się na pa­
stwę zalotności Łucyi.

— Nie jestem  tego pewna; bardzo mo- 
żebne, iż zdecyduje się wyjść za niego...

Bzuciłam  się na krzesło nie mogąc na 
razie ani słowa wymówić...

— I ty, Heleno! — rzekłam  wreszcie — 
możesz mówić coś tak potwornego ?

— N ie utrzym uję, że popieram ten za­
miar, a naw et zupełnie otwarcie powiedzia­
łam  to Łucyi, gdy mnie o zdanie pytała...

— A więc już do tego doszło? radziła 
się ciebie?

—  O ch ! tylko dla formy; wiesz prze­
cie, że zawsze robi tylko to, co sama chce.

— A cóż na to twoi rodzice ?

— Z pewnością nie mówią tego, co 
myślą; z pozoru opierają się tem u niedobra­
nem u związkowi i utrzym ują, że byłoby to 
szaleństwem , ale zapraszają księcia i oto je s t 
tu taj, na czas tak długi, jak  się Łucyi podo­
ba, a nie im.

— Czyż ona nie wie, na co się n ara ­
ża, biedna dziewczyna ?

— O ch ! bądź spokojna —  odrzekła 
H elena, śmiejąc się — Łucya je s t zupełnie 
św iadom ą; gdybyś wiedziała, co czasem wy­
gaduje.... Czerwienię się za nią.

— W ięc w takim  razie?...
— Moja droga, spróbuj, jeżeli możesz, 

wyperswadować je j, że być księżną z olbrzy­
m im  m ajątkiem  nie je s t największem szczę­
ściem na świecie. Co do mnie, dałam  za wy- 
granę.

Zeszłyśmy na  dó ł; cała rodzina była 
zgromadzona w salonie. H rabina usiłow ała 
okazać jak  żywem jest jej m acierzyńskie w zru­
szenie.

— Drogi mój k s iążę !
Przy każdej sposobności wyrzucała z 

ust w ysznurow anych jak  do pocałunku ten 
ty tu ł, tak krótki, a tak pięknie brzmiący....

Książę s tara ł się odpowiadać uprzejm ie 
na każde zawołanie, ale pospiesznie w racał 
do Ł u cy i; patrzył na nią oczami, w których 
raz  był zachwyt, to znowu rozpacz, stoso­
wnie do tego, czy raczyła obdarzyć go ła- 
skawem słów kiem , lub odm aw iała odpo­
wiedzi.

— Ta mała — rzekłam z cicha do H e­
leny —  jest prawdziwym szatankiem, że po­
trafiła  doprowadzić tego biedaka do takiego 
stanu. A jeżeli nie ma zamiaru przyjąć jego 
oświadczyn ?

— W yjdzie za niego — odrzekła — 
ale chce, żeby się przedtem  nacierpiał.

W  tydzień później oznajmiono oficyal- 
nie o m ającym  nastąpić związku i Łucya,

prom ieniejąca, przyjechała zawiadoin1 
o tem. _ ^

—  Czy nie przepowiadałaby
dę potrzebowała niczyj ej. pomocy, ^  
bie znaleźć męża takiego, o k tó ry ś  
ła m ?  U bóstw ia m n ie! J

— O ch ! to nie trudno, Łucyo> 
scy mężczyźni by cię ubóstw iali; 60 j 
się zdarza, to kochać samej. ;pji

— Jesteś rom antyczka, nie r ozUm
.  j — i-i* ------------------------------   LirSettOsyl
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>'2ea?zie

t i >  st

Rodzą

życia — odrzekła z wyrazem wyżs*0. /
ry  przybierają dojrzałe osoby, naucz9^  
dzież — ja  ci będę lekcye dawać..- îj

N ie przeczuwała mówiąc to j|
upartego dziecka, jak  dalece, ńiesteH’ 
słuszność.

-Z

— Bądź szczęśliwą, Łucyo ! .fl 
Życzyłam jej tak samo, jak, J  "j

chorym bez n a d z ie i: „bądźcie zdrowi • » 
pisanym  sm utkiem  patrzyłam  na y 1 
śmiejące, rozwinięte, jak  kw iat pj§. 
postać czarowną i tchnącą młodość'1!  i 

W ahano się z oznaczeniem o!
—  Och! pani —  błagał k s i ^ J  

dując we m nie litościw ą duszg 1 
pani się wstawi za przyspieszenie!1) 
nie mogę już n iestety  ociągać si§ 
Łucya, u której czas nic nie znaczf- j|

Jakże pokorną była ta  skarg® j,]. 
bez przekonania o wzajemnem 
trzeba było czekać aż H elena p™  , 
zdrowia. ^

Zmiana, której m ałżeństwo ^  f  
dokonało, przyszła dopiero wraz. jjo, 
rzyństwem . Oblicze iei rozpro®10jzyństw em . UPlicze jej rozpr—- . 
nieopisaną czułością, oczy nabierały 
go wyrazu, gdy mówiła o swoje® ^1! 
w patryw ała się w kołyskę, jak  ^  
jaką.

(Ciąg dalszy nastąpi)*
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WprtiW form alnych. Ułożono program  prac, 
którego komisya spraw  zagranicznych

a. ^gdzie posiedzenie jutro, a komisya woi- 
°Wa w poniedziałek.

A
A
u #

Z pod berła carskiego.

^■®sztow< mia w Kijowie. — Otwarcie Uniwer- 
®hi i Politechniki kijowskiej. —■ Sprawa or- 

r .^j^cyi zarządu guberniami i ziemiami sybe- 
Jskiemi. — Obostrzenia pocztowe w Finlandyi).

Z Kijowa donoszą,: 
t .̂ Ponieważ rozruchy studenckie i robo- 

odbywają się najczęściej w lutym, 
U żandarm erya zawczasu stara się im za- 
tyPle<łz, zarządzając liczne aresztowania. — 
ai lelką sensacyę wywołało aresztowanie 
^ o k a tó w :  Szeinmana i Słuckiego, oraz do- 
tl°1’a Podhajskiego. Żandarm erya aresztując 

Prawo i lewo studentów  i robotników, 
>ała ostrożniej, gdy chodzi o osoby z 

pozycyą tow arzyską i społeczną. Skła- 
oV%  k  do tęgo zazwyczaj tylko szczególne 
j "hczności. Żandarm erya tw ierdzi podobno, 

mieszkaniu Szeinm ana odbywały się 
^''oiiradzenia przywódców party i socyalisty- 
3 ° '  żydowskiej, która bywa najbardziej 

łhną w czasie rozruchów.
W Kijowie na razie spokojnie. D nia 30

znia otwarto w ykłady nietylko w Uni- 
^ .^y tecie , ale nawet w Politechnice, którą 

zamknaó na dwa lata. M inisterstw o 
ht H .  w którego wydziale znajduje się Po- 
6 e°Łnika, ogłosiło przepisy, tyczące się 
Zj ebtualnego zawieszania wykładów. W  ra- 
j ; ’ jeżeli w ykłady nie będą się odbywały 
ty *iegokolwiekbądź powodu dłużej, jak  trzy 
^ d n i e ,  wówczas rok szkolny będzie prze- 
r, ?z°hym, czyli, że wakacye rozpoczną się 

dni później, ile dni nie było lekcyj. 
tyZê  przerw a będzie trw ała więcej, niż trzy 
,-Sodnie, studenci nie mogą przejść na 

Jzszy kurs.
o) W  m inisterstw ie spraw wew nętrznych 
0Jodu je  od pewnego czasu pod przew odni­
cy eni  m in istra  Plewego specyalna kom isya 
2jesprawie organizacyi zarządu guberniam i i 
^ i ami syberyjskiem u Komisya projektuje 
j a r z e n i e  nam iestnictw a syberyjskiego, w 
t0 l’eg° skład  weszłyby gubernie : tobolska, 
Ja  .’ j©riisiejska i irkucka, oraz ziemie, 
p0^ ° w\ ee dziś generał-gubernatorstw o ste

!S a
Jako rezydencyę przyszłego nam ie-

„ił1

Ve;^d. wybrano Omsk. Obwód jakucki nie 
w skład nam iestnictw a i zarządzany 

sPp 6 Przez gubernatora, zaopatrzonego w 
sj tyalne pełnomocnictwa. Ta część Syberyi 
^ , zyć będzie jako miejsce zesłania dla tych, 
cy lzy odbyli już kare ciężkich robót i dla 
w  ystkicli w ogóle pozbawionych praw i 
g^yłanych. na osiedlenie. Zauralska część 
ty ei’hii perm skiej, oraz południowe powia­
l i  p o lsk i i Czelabiński utworzą gubernię 

atei’ynburską.
Sh Fraw it. W iestnih  og łasza: „M inistrowie 
w f *  W ewnętrznych, oświaty i sprawiedli- 

oraz naczelny prokurator synodu, na 
l'Se . ie uwagi do art. 148 ustaw y o cenzu- 

P1>asie: na posiedzeniu dnia 4 (1.7) bie- 
8° stycznia, postanowili: zawiesić zupeł- 

K  , Wydawnictwo gazety R usskaja  Ziemia, 
lodzącej w S t.-Petersburgu".

W  F in landy i obostrzono znacznie prze­
pisy pasportowe. W ydaw anie pasportów  po- 
ruczono gubernatorom , a mogą je  ci tylko 
otrzymać, którzy przedłożą świadectwo poli- 
cyi, iż wyjazdowi ich nic nie stoi na prze­
szkodzie i świadectwo o dokonanej powinno­
ści wojskowej.

Gaz. F in landzka , kom entując odnośną 
uchwałę senatu, stwierdza, że dotychczasowy 
system sprzyjał zarówno uchylaniu się od 
powinności wojskowej, jak działalności pod­
żegaczy i agentów  em igracyjnych.

Z

Piszą z W arszaw y do Czasu: „W W ar­
szawie rozeszła się pogłoska, że generał Pu- 
zyrewski ma być m ianowany lada dzień n a ­
czelnym dowódcą wojsk rossyjskich na da­
lekim  W schodzie. G enerał Puzyrewski uwa­
żany je s t powszechnie za najw iększą zdol­
ność wojskową w calem  państw ie. W  listo ­
padzie zeszłego roku nom inacya jego na ge- 
nerał-gubernatora  kijowskiego po Dragomi- 
rowie była już zdecydowaną. W ostatniej 
chwili przeważyły jednak względy, że n a j­
ważniejszego posterunku m ilitarnego, jakim  
jest okrąg wojskowy warszawski, na granicy 
Prus, nie można pozbawiać najzdolniejszego 
i najw ybitniejszego generała, tern bardziej, 
że ty tu larny  dowódca, generał - gubernator 
Ozertkow, je s t w spraw ach wojskowych na j­
zupełniej niedołężny. Jeżeliby się zatem w ia­
domość o m ianowaniu generała Puzyrew- 
skiego dowódcą wojsk na dalekim W scho­
dzie obecnie spraw dziła, byłoby to dowodem, 
że wojna między Eossyą a Japonią stała się 
nieuniknioną, gdyż nie dla pokojowej sytua- 
cyi przenoszono by generała  Puzyrewski ego 
z W arszawy aż do M andżuryi, skoro trzy 
miesiące temu wyższe względy wojskowe nie 
pozwoliły na przeniesienie go z W arszawy 
do Kijowa".

W  prasie zagranicznej, zwłaszcza an­
gielskiej przeważa dzisiaj stanowczo pesy­
mistyczne zapatryw anie na rozwój wypadr 
ków na dalekim W schodzie. I  tak pisze 
D aily Telegrafii: Nota rossyjska, o ile treść 
jej je s t znaną każe uważać wojnę za n ie­
uniknioną. W Tokio panuje powszechny pe­
symizm. Sądzą nawet, że Japonia  nie od­
powie wcale na rossyjska notę. Korespon­
dent Tiniem  z Pekinu donosi, że w najb liż­
szych dniach oczekują tam wybuchu wojny.

W edle depeszy otrzymanej przez pisma 
londyńskie i paryskie z P o rt A rthur, w n o ­
cy z 80 na 81 stycznia władze portowe ros- 
syjskie otrzym ały rzekomo niespodziewany 
rozkaz zmobilizowania całej eskadry azya- 
tyckiej. Z brzaskiem  dnia wszystkie okręty 
wyruszyły na morze z w yjątkiem  okrętu 
„Carewicz", który jeszcze ładował" węgiel.

Równocześnie odbywa się szybkie prze­
suwanie wojsk lądowych pomiędzy Port 
A rthu r a Mugden.

Z Paryża telegrafują do dzienników 
berlińskich, iż w tam tejszych kołach rządo­
w y ch  obecnie po raz pierwszy od wybuchu 
przesilenia na dalekim W schodzie, wzięło 
górę pesym istyczne zapatrywanie na dalszy 
rozwój wypadków w Azyi wschodniej. To 
samo zapatrywanie poczyna ujawniać się 
także wśród reprezentantów  innych, państw .

Japonia przyjmuje koncesye Rossyi w spra­
wie M andżuryi z wielką nieufnością i o- 
świadcza, iż uznanie tylko zwierzchnictwa 
Chin nad M andżuryą, jest, jak wskazują 
dzieje Egiptu , niewystarczającem .

Władywostok, 4 lutego. W ostocsnyj 
W iestnih  donosi, że cała kolej z Soeul do 
Fuzan została obsadzona przez żołnierzy ja ­
pońskich. Dla ochrony japońskiego poselstwa 
w Soeul wysłano kilka dział. Budują tam 
także nam ioty dla umieszczenia japońskiej 
kawaleryi.

Tokio, 4 lutego. B iuro  R eutera  do­
nosi : W czorajsze w ydarzenia wskazują na 
to, że naprężenie sytuacyi doszło do szczytu. 
M argrabia Ito powołany był w nocy do ce­
sarza. N astępn ie 'odby ła  się narada, w któ­
rej prócz pięciu w ybitnych mężów stanu 
b rali u d z ia ł: prezes gabinetu, m inistrow ie 
wojny i m arynarki i szef adm irałów. Posie­
dzenie trw ało 7 godzin. Podczas niego p re ­
zes gabinetu i m inister spraw zagranicznych 
byli na dłuższej audyencyi u cesarza. W y­
nik tego posiedzenia, do którego przywiązu­
ją  wielką wagę, jeszcze nie znany. W n a j­
wyższych kołach urzędniczych nie tają, że 
w Japonii wzmogło sio rozgoryczenie w sku­
tek zwlekania Rossyi z odpowiedzią na no­
tę japońską.

K K O S I K A

Lwów, 4 lutego.

— Najj. Pan raczył najłaskawiej udzielić 
ze Swej prywatnej szkatuły komitetowi budowy 
cerkwi w Uhercach Wieniawskich, na dokończe­
nie tej budowy zapomogi w kwocie 100 K.

— Dodatkowa immatrykulacya
odbyła sie wczoraj przed południem na Uniwer­
sytecie lwowskim. Przystąpiło do niej około 200 
słuchaczy, przeważnie Rusinów. Akt immatryku- 
lacyi, któremu przewodniczył prorektor dr. Ochen- 
kowski, o d P ł się zupełnie spokojnie.

— Powsz. wykłady uniwersyteckie.
We czwartek, dnia 4 b. m. w nakładzie fizy­
cznym Uniwersytetu, ul. Długosza 8 o godzinie 
7 wieczorem prof. dr. K. J. Nitman: „Geografia 
ziem polskich, część Y, Prusy wschodnie, zacho­
dnie, Pomorze" (z obrazami świetlnymi).

W piątek, dnia 5 b. m., o godzinie 6 wie­
czorem w Zakładzie chemicznym Uniwersytetu, 
ul. Długosza 6, prof. dr. K. Twardowski: „Kró­
tki zarys logiki" część I ;

w Zakładzie fizycznym Uniwersytetu, ul. 
Długosza 8, o godzinie pół do 8 wieczorem prof. 
dr. M. Smoluchowski: „Fizyka kuli ziemskiej", 
część II, O morzach i wodach słodkichJfz de­
monstracjami).

— Z c. k. krajowej Rady zdrowia. 
C. k. krajowa Eada zdrowia odbyła w dniu 5 
stycznia b. r. pierwsze posiedzenie, na którem 
następujące sprawy były przedmiotem obrad 
względnie uchwał:

1. Przedstawiono kandydatów na opróżnio­
ną posadę c. k. weterynarza powiatowego.

2 Wydano opinie w sprawie utworzenia 
nowego okręgu sanitarnego w Jedliczu, w pow. 
krośnieńskim, i w Ołpinach, w pow. jasielskim.

8. Powzięto uchwałę co do podwyższenia 
taksy szpitalnej w szpitalu powszechnym w Kro­
śnie.

4. Powzięto uchwały w sprawie pomno­
żenia aptek w powiecie mościskim, czortkowskim, 
przemyskim i tłumackim

5. Wydano opinię w sprawie przyjmowa­
nia chorych dotkniętych błonicą na klinikę cho­
rób wewnętrznych we Lwowie.

6. Wydano orzeczenie w sprawie zmian 
terytoryalnych w okręgu sanitarnym wielkoockim, 
w pow. jaworowskim.

7. Wydano opinię w sprawie przeniesienia 
siedziby lekarza okręgowego z Uścieryk do Hry- 
niaWy, w pow. kosowskim.

— Z c. k. kolei państwowych.
W obrębie dyrekcyi stanisławowskiej przeniesieni 
ze względów służbowych: koncepista Witold M a-. 
toga z urzędu ruchu w Stanisławowie do od­
działu VI w dyrekcyi; oraz asystenci Aleksan­
der Wołosieeki z Cholerowa do Stanisławowa, 
Tadeusz Midowiez z Zabłotowa do Chodorowa i 
Edward Pillarz z urzędu ruchu w Stanisławowie 
do oddziału VII w dyrekcyi.

— Posiedzenie Rady miejskiej odbę­
dzie się dziś, we czwartek, o godzinie 6 wieczo­
rem w sali ratuszowej.

— Nowe składnice pocztowe. Z dniem 
1 b. m. weszły w życie nowe składnice poczto­
we w miejscowościach: Dąbrowicy (w okręgu 
urzędu pocztowego Baranów), Książnicach (p. 
Nisgowice). Starem mieście (p. Leżajsk), Anto­
niowie (p. Radomyśl nad Sanem) i w Bobiaty- 
nie (p. Tartaków).

— Bal prasy, który odbędzie się już 
w przyszłą środę d. 10 b. m.,. budzi w naszem 
mieście niezwykłe, choć zupełnie zrozumiałe za­
jęcie w obec tego, że od wielu już lat publi­
czność nasza przywykła uważać ten właśnie bal 
za punkt kulminacyjny każdego karnawału. J a k ­
kolwiek bowiem bal prasy ma wszelkie pozory 
wielkiego balu reprezentacyjnego, na którym spo­
tykają się wszyscy, zajmujący w stolicy kraju 
wybitniejsze stanowiska, począwszy od najwyż­
szych dygnitarzy autonomicznych i rządowych, 
a skończywszy na przedstawicielach literatury i 
sztuki — to jednak, mimo tej zewnętrznej po­
wagi, dzięki staraniom komitetu, bale prasy 
mają ustaloną już sławę najświetniejszych za­
baw karnawałowych, z których urocze danserki 
unoszą zawsze bardzo miłe i na całe życie nie­
zatarte wrażenia. Do urozmaicenia zabawy przy­
czynia się wielce ta okoliczność, że nietylko ko­
tylion, ale także kadryle odbywają się przy u- 
życiu niezwykle pomysłowych przyborów ta­
necznych i zastosowaniu wspaniałych efektów 
świetlnych, wywoływanych specyaluymi reflekto­
rami elektrycznymi. Tak samo będzie i w tym 
roku a niebawem odsłonimy rąbek tajemnicy, 
okrywającej na razie czynione przez komitet 
przygotowania.

—  Kasyno urzędnicze urządza w so­
botę, dnia 6 b m., wieczorek kostyumowy przy 
orkiestrze wojskowej. Komitet przygotował wielo 
niespodzianek, które pozostaną miłą pamiątką 
dla uroczych danserek i uprasza osoby które 
chciałyby wziąć udział w zabawie, o bezwarun­
kowe wpisanie się na listę u gospodarza kasy­
na, gdyż zgłoszenia w czasie zabawy nie zostaną 
uwzględnione.

— Jubileusz, w niedziele, dnia 7 b. m., 
o godzinie 10 rano odbędzie się w sali Insty­
tutu archeologicznego (Uniwersytet, II piętro)

(Dokończenie),

\  Z przykrością stajem y przed płótnam i 
^ jQ lecha W eissa. Ten obiecujący ta len t za-

nas tym  razem ; jego „Bacchanalie"
^ jM ^sty m  kolorycie i niekształtnej gma- 
V * ie cielsk tługlycli, są wprost kompo- 
hia % poronioną. N ie napraw i tego wraże- 
H to 0rtł’et anemicznego dziecka ze świetnem 

le n ie m  wyrazu tego płodu nowocze- 
\  j^nrasten icznej ludzkości i bierno -g łu - 

? °  wyrazu jego n iańki — cały obraz 
W e Ziłdzą zrobienia czegoś oryginalnego, 

czujnego i tem  psuje całe wrażenie 
0 Wielkich zalet ezysko m alarskiej natury. 

Zawodu też doznaliśmy od Ruszczyca, 
wielkiego Ruszczyca, który m alowanie 

,°ty mego kraj obrazu na nowe wprowadził 
* ace teg° znakomitego artysty  od- 

rką ł7 sie zawsze taką żywiołową siłą, 
Nadzwyczajną tężyzną, takiem  napię- 

( farw , że robiły zawsze piorunujące, że 
H ie Wyrażę, wrażenie; tym razem dare- 

kyśmy "szukali tych zalet, widzimy 
^°n itwę za niezwykłością, ba nawet 

A tw em ." Tem ostatniem  są te „Dożyn-
hon n 1 £1 d f lii O P T1Q TJMrcfo

widzenia, z którego artysta  patrzy

' n 11.01’0^  miejsce piastujące na wysta-
nie może sobie zdać spraw y ani

H  t  nocną wenecko - polską scenę, bo 
Punktów widzenia je s t więcej niż je -
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den, ani w ogóle z całej scene-ryi. Prawda, 
że blask weneckich lampionów oddany jest 
świetnie, prawda, że taneczne pary w irują 
z zacięciem naszych wieśniaków, lecz całość 
robi raczej ujem ne wrażenie.

Takie „Jasiony" niegodne są Ruszezy- 
cowskiego podpisu, zato w yśm ienite jest 
„Studyum śniegu", bardzo też szlachetne w 
tonie są ganki naszych dworków w iejskich 
spowitych w purpurę krwawą jesiennych 
liści dzikiego wina.

S tanisław ski, ten przez swych wielbi­
cieli uznany pierwszy pejzażysta polski, także 
zaczyna sobie lekceważyć publiczność, wy­
staw iając m aleńkie tek turk i z kilkoma k le­
ksam i zielonej farby, a na niej kilkom a kre­
skami cynobru, opatrzone swoim podpisem 
i oznaczone bardzo wysoką ceną. — N ie­
które widoczki są owiane szczerą poezyą i 
synteza barw szczęśliwie je s t rozwiązana. 
„Ogród kwiatowy" jest bardzo w ierny w to­
nie i odznacza się wielką siłą  kolorytu.

Krzyżanowski dal bardzo ciekawy ogro­
m ny szkic portretu  damy, a Czajkowski J ó ­
zef portret również damy, która robi w ra­
żenie, że jest za wysoka w stosunku do w iel­
kości głowy i prześliczny szkic zatytułow a­
ny : „N okturn"' Płócienko to je s t pełne n a ­
stro ju  i odpowiedniego sentym entu i zalicza 
się do najlepszych kom pozycji na wystawie.

To, co nam  przysłał dyrektor Fałat, 
także nie stoi na wysokości dawnych prac 
jego. Ten znakomity, bezsprzecznie pierwszy 
akw arelista polski, dał nam las o boekli- 
nowskim sztafażu, dwóch faunów ciągnących 
kozę w głąb lasu, lecz całość nie robi ani 
wrażenia praw dy przyrody, ani mistycyzmu 
bajki, które tak po mistrzowsku um iał łą-

lutego 1904 r.

czyć genialny Iloeklin. P ortre t dziecka w i­
dzianego za szybą okna je s t w prost c h y lo ­
nym eksperymentem, bo widz długo nie może 
się połapać, skąd się biorą drzewa w poko­
ju , zresztą dziecko same je s t tak samo bez­
duszne, jak  lalka obok niego leżąca. N ajle­
piej wyszła w szybie majacząca postać m a­
lującego artysty. „Komu jes t wiele dane, od 
tego się też wiele wymaga", tę maksymę 
stosujem y do F ałata , jako do artysty  z Bo­
żej łaski i dyrektora naszej pierwszej A ka­
demii sztuk pięknych.

Asentowicz dał szereg pastelów uw y­
datniających szczególnie m anierę tego w y­
twornego artysty. Jego główki pięknych dam 
zawsze te sanie, wykwintne, eleganckie, dy­
styngowane, ale należące widocznie do tej 
samej rodziny. Jego dama na „Atiszu" od­
znacza się przedziwneiu oddaniem  dystynkcji 
i wytworności, tylko pojąć nie możemy zkąd 
się bierze oślepiający blask św iatła żółtego 
na jednej połowie stanika, gdy druga po­
grążona w wytwornie — niedbałej szarzy- 
źnie jak  i reszta obrazu. E fekt świetlny to 
prześliczny, choć absolutnie niew ytłum aczo­
ny. Doskonaleni studyum  jes t dziewczynka 
w ogrodzie i jest najlepszą pracą tego sym ­
patycznego artysty  na tej wystawie.

Trojanowski dał bardzo dobre widoki 
plantacyj krakowskich, a W iłkom irski dwa 
w prost znakomite widoczki, z których zw ła­
szcza „W ieczór w górach" je s t w swoim ro ­
dzaju rzeczą doskonałą pod względem p ra­
wdziwości kolorytu i odpowiedniego senty­
m entu.

Z rzeźb spotykamy gipsowego dzi­
woląga, którego autor Ksawery D unikow ­
ski nazw ał: „M yśl". Nie wiem czy to

ma być wyobrażeniem myśli, czy też im pe­
ratyw em  do widza zwróconym „m yśl! myśl 
długo żebyś odgadł, co przedstaw iam  !“

W spaniale reprezentow any je s t La- 
szezka. U talentow any ten rzeźbiarz dał długi 
szereg prac prawdziwie znakom itych. Czy to 
m ałe statuetki ja k :  „Koźlak" lub „Potępio­
na", czy też wielkie głowy i popiersia, w szyst­
ko oddane z nadzwyczajną poprawnością for­
my i tchnieniem  w m artw y m ateryał życia.

Taka podobizna Feliksa Jasieńskiego 
n. p. zatytułow ana „M angha" przedstawia 
jej twórcę dyszącego życiem, lub te św ietne 
popiersia portretow e dam, z jaką  w ytw orno- 
ścią są one traktow ane, z jakiem  poczuciem 
lin ii! Albo studyum  m ajolikow ew ieśniaczki, 
z jakiem  poczuciem dekoratywńego piękna!

O wystawie Towarzystwa polskiej sztuki 
stosowanej niewiele się da powiedzieć, bo 
niewiele nam  z Krakowa przysłano, zaledwie 
kilkadziesiąt kilimów m ałych rozmiarów. Są 
one po większej części bardzo ładne i 
n ie d ro g ie , a wyróżniają sie od zwy­
kłych kilimów o ruskich  i w schodnich wzo­
rach tą nowością, że odtw arzają stylizowane 
rośliny i ptaki w rodzimym stylu. Motyw 
roślinny lepiej potrafiono zużytkować niż 
ptasi i najładniejsze kilim ki są ozdobione 
czy to „W iankam i" na tle stalowem, czy 
„Gałązkam i", czy też „L ilią" na tłach  u 
różnych tonach.

JmtMS.



uroczyste posiedzenie kółka filologicznego, ku 
uczczeniu 25-letniego jubileuszu swego istnienia.

— Prezesem Rady powiatowej w Ska­
lacie wybrany został ponownie p. Eustachy Za­
górski, poseł na Sejm krajowy.

— Wieczór Środowy w Kole litera- 
cko-artystycznem powiódł się doskonale. Tańczo­
no w szesnaście par do godziny siódmej, pra­
wie rano, pod przewodnictwem dr. Antoniego 
Wereszczyńskiego. Było to ostatnie środowe ze­
branie w bieżącym sezonie; w przyszłym bo­
wiem tygodniu środowy wieczór wypełni bal 
prasy. Natomiast urządza „Koło11 w ostatni 
wtorek zabawę, na której spodziewanych jest 
wiele par kostyumowanych z balu artystów.

— Wiece przemysłowe w spra­
wie krajowego węgla. Biuro reklamy wy­
robów krajowych przy Centralnym Związku fa­
brycznym, wzięło sobie za zadanie obok ogólnej 
akcyi na rzecz wszystkich artykułów krajowej 
produkcyi prowadzió systematyczną agitacyę po 
kolei na rzecz pojedynczych najważniejszych ga­
łęzi naszej własnej wytwórczości. Po dekona- 
nem rozbudzeniu w całem społeczeństwie rozu­
mnego odruchu w sprawie obrony krajowego 
cukrownictwa, przychodzi okres pracy agitacyj­
nej w kierunku obrony i poparcia krajowej pro­
dukcyi węglowej. Zwoływane systematycznie w 
większych miastach wiece przemysłowe dla spra­
wy węglowej mają wyjaśnić, dlaczego w jakich 
warunkach i o ile produkcya węgla kamienne­
go w Gralicyi zasługuje w wysokim stopniu na 
zainteresowanie na obronę i na poparcie całego 
społeczeństwa.

Najbliższe takie wiece odbędą się w niedzielę 
t. j. 7 b. m. we Lwowie i w Przemyślu. We 
Lwowie odbędą się dwa wiece dzielnicowe, a 
mianowicie: wiec dla dzielnicy Żółkiewskiej w
szkole męskiej im. św. Marcina przy ulicy św. 
Kingi o godzinie 5 po południu i wiec dla 
dzielnicy Łyczakowskiej w szkole wydziałowej 
im. św. Antoniego przy ul. Głowińskiego, w o- 
bydwóch w sali gimnastycznej. W Przemyślu 
odbędzie się wspomniany wiec przemysłowy w 
tym samym dniu t. j. w niedzielę 7 b. m. o 
godzinie 5 po południu w sali ratuszowej.

Ponieważ sprawa podniesienia krajowego 
kopalnictwa węglowego, to jedna z ważnych 
kwestyi naszego ekonomicznego wyzwolenia się 
z pod jarzma obcego przemysłu, przeto na wie­
cach tych jawió się powinni wszyscy, komu 
dobro kraju i byt nasz gospodarczy leży na 
sercu.

#  Wieo w sprawie młodzieży 
szkół Średnich. Wczoraj w „Czytelni kato­
lickiej “ odbyło się pierwsze posiedzenie komi­
tetu obszerniejszego dla urządzenia wiecu w spra­
wie tamowania zepsucia wśród młodzieży szkół 
średnich. Przewodniczącym wybrany został rad­
ca Dworu Kunze, zastępcą prof. dr. Wróbel, se­
kretarzem p. M. Haraszkiewicz. Delegatów swo­
ich nadesłały: Towarzystwo nauczycieli szkół 
wyższych, Związek rodzicielski, Towarzystwo pe­
dagogiczne, Towarzystwo nauczycieli szkół ludo­
wych, Towarzystwo gimnastyczne „Sokół" i „Czy­
telnia katolicka1'. Przedyskutowano zebrany do­
tychczas materyał, mianowicie: o opiece nad 
stancyami młodzieży, nie mającej we Lwowie 
rodziców i opiekunów; o przestrzeganiu przepi­
sów o szyfikowaniu niedorostkom napojów wy­
skokowych ; o pociąganiu do surowej odpowie­
dzialności właścicieli lokalów publicznych, w któ­
rych przepisy te bywają lekceważone; o położe­
niu tamy wałęsaniu się młodzieży po nocach i 
uczęszczaniu do teatru na sztuki, dla niej nie­
odpowiednie ; poruszono też myśl utworzenia 
stowarzyszenia przeciw szerzeniu niemoralności, 
które z dobrym skutkiem działa w Berlinie, a 
niedawno powstało także w Poznaniu. — Prof. 
dr. Dybowski wyraził zdauie, że dla podniesie­
nia moralności u młodzieży, winni ojcowie wy­
rzec się karciarstwa i używania napojów ałko- 
holicznych, gdyż tylko przykład dobry może tu­
taj odnieść rzeczywisty skutek. — Dr. Piasecki 
podniósł między innemi potrzebę oddziaływania 
na opinię eo do błędnego dotąd, bo sprzecznego 
z podstawami naukowemi, zapatrywania na cho­
roby zakaźne u młodzieży. — Poruszono też 
myśl urządzania rodzaju pogadanek czyli konfe 
rencyj szkolnych, na które rodzice i opiekuno­
wie mieliby obowiązek uczęszczać; takie konfe- 
rencye, n. p. miesięczne, objaśniałyby właśnie
0 ujemnych wpływach i niebezpieczeństwach, 
grożących młodzieży pod względem moralności
1 zdrowia fizycznego.

Po wyczerpaniu dyskusyi wybrano komi­
tet ściślejszy, do którego prócz prezydyum weszli 
pp. : Bogusz, Kwiatkowski, Lachowski, dyrektor 
Majerski, dr. Bolesław Mańkowski, dr. Piasecki, 
Smołuchowski, Szafran i prof. dr. Thullie.

Ze statystyki m. Lwowa. W cza­
sie od 17 do 23 stycznia urodziło się we Lwo­
wie żywo 25 noworodków płci męskiej i 41 
żeńskiej; nieżywo urodzonych było 5 noworodków.

W tym czasie umarło 41 osób płci mę­
skiej i 32 żeńskiej, w tem 3 osoby z po za 
Lwowa. W szpitalach umarło 36 osób.

Razem więc urodziło się żywo 66, zmarło 
78 osób.

Przyczyny zgonu były następujące: wro­
dzony brak sił żywotnych 1 wypadek, gruźlica 
19, zapalenie płuc 8, dyffirya 1, rany zakaźne 
6, inne choroby zakaźne 1, choroby przeniesione 
ze zwierząt 1, udar mózgowy 1, wada serca 9,

rak 5, innych naturalnych przyczyn śmierci 20 
wypadków, a 1 śmierci gwałtownej (samobójstwo 
przez otrucie).

Wiek zmarłych był następujący: w 1 mie­
siącu życia umarło 2 dzieci, w 1 roku (włą­
cznie z 1 miesiącem) 6 dzieci, do 5 lat 12, od
5—15 lat 1, od 15 —30 lat 8 osób, od 30 — 50 
lat 21 osób, od 50 — 70 lat 18 osób, ponad 70 
lat 13 osób.

— Walne zgromadzenie Towarzy­
stwa histoiyeznego we Lwowie odbędzie się dnia 
5 b. m. o godzinie 6 wieczorem w gmachu 
Uniwersyteckim (II, piątro). Porządek dzienny:
1. Prof. dr. Ludwik Kubala. Ugoda w Pereja- 
sławiu z roku 1654. (Poddauie Ukrainy Mo­
skwie przez Chmielnickiego). Część I. 2. Odczy­
tanie protokołu z poprzedniego walnego zgroma­
dzenia. 3. Sprawozdanie z czynności wydziału i 
komitetu redakcyjnego za rok 1903. 4. Sprawo­
zdanie komisyi kontrolującej. 5. Wybór wydzia­
łu na rok 1904. 6. Wybór komitetu redakcyj­
nego na rok 1904. 7. Wybór 3 członków komi­
syi kontrolującej na rok 1904. 8. Wnioski 
członków.

— Walne zgromadzenie galic. To­
warzystwa lekarzy weterynaryjnych odbędzie się 
w niedzielę, dnia 7 b. m., o godzinie 9 rano w 
lokalu Tow. lekarskiego, przy ul. Dominikań­
skiej 11.

A  Schwytanie dezertera. W dzie­
dzińcu koszar żandarmeryi, przy ul. Lcoua Sa­
piehy, ujęto wczoraj dezertera z 9 p. p. załogu­
jącego w Przemyślu, Włodzimierza Derszka, który 
zbiegł z szeregów jeszcze 27 kwietnia z. r.

A  Kronika policyjna. Podczas po­
grzebu z domu przy ul. Łyczakowskiej 22, skra­
dziono p. M. K., z kieszeni płaszcza pulares z 
kwotą 74 K.

P. M. G. skradziono z mieszkania przy 
ul. św. Piotra, książeczkę gal. Kasy oszczędności 
na 400 K.

A  Statystyka policyjna za rok ubie­
gły, zestawiona na podstawie codziennych proto­
kołów, przedstawia materyał ciekawy, z którego 
notujemy następujące cyfry :

Obraza majestatu 1, gwałt publiczny 30, 
złośliwe uszkodzenie cudzej własności 51, upro­
wadzenie 3, wymuszenie i niebezpieczne groźby 
46, zaburzenie religii 2, zgwałcenie 5, zhańbie­
nie 4, morderstwo 5, zabójstwo 6, spędzenie 
płodu 4, podrzucenie dziecka 5, uszkodzenie cie­
lesne 116, kradzież 1588, sprzeniewierzenie 46, 
rabunek 34, oszustwo 1.10, danie pomocy zbro­
dniarzowi 2, szpiegostwo 1, dezercya 6, wystę­
pek zust wojsk. 5, obraza straży policyjnej 76, 
przeszkadzanie straży policyjnej 3, przekroczenie 
przepisów meldunkowych 12, zakazany pobyt 
279, przestępstwo przeciw bezp. życia 10, nie­
ostrożna jazda 15, przekroczenie przeciw publi­
cznej obyczajności 10, stręczenie do nierządu 16, 
opilstwo 701, włóczęgostwo 483, żebranie 212, 
uchylanie się od dozoru policyjnego 83, brak 
przytułku 729, obcokrajowców bez legitymacyi 
20, przekr. ces. patentu polio. 69, burdy i bójki 
827, dręczenie zwierząt (karano aresztem) 19, 
uchylenie się od powinności wojskowej 4, prze­
kroczenie regulaminu dla sług 205, przekrocze­
nia dorożkarskie 281, przekroczenie regulaminu 
prostytutek 1516. Z sądu po ukaraniu odsta­
wiono do policyi 1051, z magistratu po zbada­
niu przynależności odstawiono do policyi 76, ze 
szpitala przysłano do ukarania 58. Ogółem are­
sztowano w r. 1903 osób obojga płci 8865.

Z tej liczby przyaresztowanych odesłano do 
magistratu dla wyszukania im zatrudnienia, 
umieszczenia lub zbadania przynależności 796 
osób, władzom wojskowym odesłano 18, do szpi­
tala 291, do sądu kraj. 87U, do sądu powiato­
wego 2443.

Wyszupasowano tutejszych poddanych 796, 
z tych wywołano ze Lwowa 11.8, obcokrajowców 
wyszupasowano 25, z tych do Rossyi 16, Prus
3. Rumunii 1. Węgier 5. Policyjnie traktowano 
3617 osób. Wydalono z Austryi z zakazem po­
wrotu 15 osób.

f  Hr. Karol Czapski zmarł we Frank­
furcie nad Menem po dłuższej słabości, w 44 
r. życia. Zmarły był dawniej prezydentem gu- 
bernialnego miasta Mińska, najstarszym synem 
ś. p. hr. Emeryka Czapskiego fundatora Mu­
zeum im. Czapskich w Krakowie.

— Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo­
wie, Mary a Jasińska, w 67 roku życia; — Ma­
tylda Mitis, w 62 ruku życia,

W Wołosiance, pow. skolskiego, ks. Jan 
Rewakowicz, w 88 roku życia,

W Krakowie, Rozyna z Szafrańskich Wan- 
dasiewiczowa, wdowa po nauczycielu seminaryum 
nauczycielskiego męskiego, w 64 roku życia.

W Nowym Sączu, Walenty Brzeski, były 
burmistrz tamtejszy, w 85 roku życia.

— Z Krakowa donoszą n am ; Wczoraj 
odbyło się tutaj bardzo burzliwe zgromadzenie 
robotników krawieckich. Na porządku dziennym 
stały obrady nad korporacyjną kasą dla chorych 
robotników krawieckich. Przybyli na zgromadze­
nie robotnicy należący do stronnictwa socyalno- 
demokratycznego z tym zamiarem, aby przepro­
wadzić zniesienie kasy korporacyjnej a przydzie 
lenie wszystkich robotników krawieckich do miej­
skiej kasy chorych dla robotników. Członkowie 
korporacyjnej kasy sprzeciwili się odbywaniu 
zgromadzenia, z powodu, że w niem brali udział 
także nieczłonkowie. Gdy przewodniczący Rączka

poddał pod głosowanie, czy zgromadzenie ma 
się odbywać dalej w obecności nieczłonków, po­
wstało takie zamieszanie i niepokój, że komi­
sarz przemysłowy Grosser musiał rozwiązać zgro­
madzenie.

Około 100 robotników, którzy przed strej- 
kiem zajęci byli w fabryce p. Jarry, zgłosili się 
wczoraj do magistratu po książeczki robotnicze, 
złożone tam przez p. Jarrę. Książeczki im wy­
dano. Robotnicy udają się gdzieindziej szukać 
pracy.

— Z  Krakowa donoszą: Prezesem 
Koła literackiego w Krakowie wybrano profe­
sora Uniwersytetu p. Kazimierza Morawskiego, 
wiceprezesami: profesora Uniwersytetu p. Ko- 
staneckiego i profesora Akademii sztuk pięknych 
p. Axentowieza.

Autorem opatrzonego godłem Sibi amicus 
et posteris planu na ratusz krakowski jest pan 
Sylwester Pąjzderski, architekt z Oharlottenbur- 
ga. Plan powyższy poleciła komisya do zakupna. 
Autorem jednego z najcelniejszych planów, pod 
godłem Praetoriurn jest p. Wincenty Dylewski, 
architekt z Berlina.

—  Samobójstwa. W Wiedniu w dziel­
nicy Wahring otruły się rozczynem sublimatu 
79-letnia dozorezyni Muthsamowa i jej 40-letnia 
córka. Powodem rozpaczliwego czynu była nędza.

Z Bema szwajcarskiego donoszą, iż w Di­
jon odebrał sobie życie wystrzałem z rewolweru 
w dorożce przed pomieszkaniem kochanki, syn 
prezydenta szwajcarskiej rady związkowej, Com- 
tesse.

W Strassburgu zastrzelił się po gwałto­
wnej sprzeczce ze swym nauczycielem domowym, 
17-letni syn członka alzacko - lotaryńskiego wy­
działu krajowego, Schlumbergera.

— Run na kasę. W Bernie na Mo­
rawach skutkiem niepokojących pogłosek o sta­
nie kasy zaliczkowej im św. Cyryla i Metodego, 
właściciele drobnych wkładek zaczęli w sobotę 
wycofywać swoje władki. Wypłacono w owym 
dniu 180.000 K., a w poniedziałek przeszło 
500.000 K. Niektóre osoby powracały do kasy 
i chciały w niej lokować napowrót podjęte sumy, 
ale kasa na razie odmówiła przyjęcia tych wkła­
dek aż do załatwienia bieżących wymówień ka­
pitału. Powodem popłochu, jak  twierdzą Lidoiue 
N ow iny, mają być wieści alarmujące, rozszerza­
ne przez Niemców.

- -  Popłoch w teatrze. Podczas balu 
maskowego dnia 31 z. m. w teatrze Wielkim 
w Warszawie, rozległ się nagle o godzinie 1 
po północy złowrogi głos: — Ratujcie się kto
może, gore !

Na okrzyk ten, potwierdzony zresztą taje­
mniczym dymem, wydobywającym się z jednej 
z lóż prosceniowych od strony prawej, tłum zgro­
madzony w sali i na scenie zaczął cisnąć się 
do wyjść.

U drzwi rozgrywała się walka na pięści 
i siłę. Jakaś „bezprzytomność11 ogarnęła wszyst­
kich. Tłoczono się i rozpychano. Kilkadziesiąt 
pań pędziło po schodach jak w szale dostawszy 
się zaś do drzwi ulicznych, nie bacząc na zimno, 
wybiegło w sukniach dekoltowanych na ulicę.... 
Tu stały bezradne, oszołomione.,..

Tymczasem w sali dzięki przytomności k il­
kunastu osób z p. Brzozowskim dyżurnym pod­
oficerem straży ogniowej zaczęto tłum uspakajać. 
Dym ustał, ©kazało się, że w jednej z lóż pro­
sceniowych nastąpiło „połączenie krótkie" (Kurz- 
sehluss) przewodników elektrycznych, powodując 
zapalenie się świstka papieru.

Po kilku minutach szał strachu i popłoch 
umilkł.... Rozległy się tony kapeli. I wszystko 
wróciło do pierwotnego stanu. Śmiano się na­
wet z chwilowej „awantury", nie śmiały się 
tylko to maski, klóre w popłochu utraciły.... 
brylanty i inne kosztowności.

— Morderczy zamach. Z Warszawy 
donoszą: W Dąbrowie górniczej, dnia 30 sty­
cznia, przed południem, wydalony z fabryki ro­
botnik Kaczmarek, widząc nadjeżdżającego po­
wozem inżyniera okręgowego, p. Liflandzkiego, 
dał woźnicy znak, aby się zatrzymał, a jedno­
cześnie dał do p. Liflandzkiego trzy strzały z 
rewolweru i chybił. Uciekającego zatrzymali ro ­
botnicy z kopalni „Flora11. Kaczmarek zapewnia, 
że to nie on strzelał.

— Pospiech złodzieja. Przemysło­
wiec warszawski, p. Stefan Kerner, jadąc w 
tych dniach do Wiednia, spostrzegł w drodze 
brak pugilaresu, który jeszcze miał na stacyi 
Granica. W pugilaresie tym gotówki nie było, 
tylko przekaz na 14.000 koron dla okaziciela 
w filii wiedeńskiej „Boemische Escompt Bank11. 
P. Kerner, pr, yjechawszy około godziny 7 rano 
do Wiednia, wyprawił natychmiast telegram do 
swego spólnika w Warszawie, ażeby w poro­
zumieniu z Bankiem tamtejszym przedsięwziął 
odpowiednie telegraficzne zawiadomienie do Banku 
wiedeńskiego. Sam tymczasem, zajechawszy do 
hotelu, przed godziną 9 rano udał się do kan­
toru Banku czeskiego, aby uczynić zastrzeżenie. 
Niestety! — zjawił się 10 minut zo późno. — 
Właśnie przed chwilą na mocy przekazu (bez­
imiennego) całkowitą sumę 14.009 koron zło­
dziejowi wypłacono. Poszkodowany przemysło­
wiec nie przypuszczał, że kasa Banku czeskiego 
już o godzinie pół do 9 rano jest otwartą. Po­
lic ja  wiedeńska nie odszukała złodzieja.

— Straszna scenft rozegrała się w ;
piątek po południu przy Greifswalderstrasse w ) 
Berlinie. Mniej więcej w odległości 5 m. od •

nadjeżdżającego pędem tram waju wskoczył 
gle na szyny dość nędznie ubrany mi 
położył się na nie. Kierownik tramwaju *
gwałtownie hamować bieg woza, nie zdołał

eślWe'jednakże zatrzymać. Koła przeszły nieszczę3' 
mu przez plecy i zmiażdżyły mu kość Pfc*eBje. 
wą. Gdy wyciągnięto go z pod kół, był jUi! 
żywym. Samobójcą jest handlarz Pichler, a 
paczliwy czyn popełnił podobno z nędzy.

— Rekiny w Bałtyku. Jak
z Gdańska, pojawiły się w morzu Bałtyckie ^  
jego zatokach rekiny. W Belcie, cieśninie 
skiej łączącej morze Północne z morzeni iy 
okiem, widziano rekiny, które p o c h ła n ia ły /^  
w sieciach wraz z wszelkiemu przyrządam1 
chwytania ryb. Są to rekiny około 3 H1e 
długości. . jy.

O mało nie padł ofiarą rekina PeWiê  )ej 
hak, który za siecią wychylił się z czółna, 
samej bowiem chwili ukazała się z morza 
roko otwarta paszcza rekina. Rybak zdolał 
szcze rzucić się w czółno i uszedł tak a1 
pieczeństwa. , p

Przypuszczają, że rekiny dostały 31? 
morza Bałtyckiego w pogoni za śledziami- ^

— Wynalazek. Z Paryża ik®'
.ebi0wien kapral załogi w Cherbourgu zakoniu^ 

wał ministrowi wojny wynaleziomJprzez 31 o 
ulepszenie karabina, które zamiast 8 kul PoZjSys 
w tym samym czasie wystrzelić 18. K°® 
techniczna, wydelegowana przez ministra 
go, zajęła się zbadaniem wynalazku. _ ^

— Trofea z wojny chińskiej- gfl(,
tvoje W ron ia  zapowiada, że niebawem J"u®tro- 
historyczne artyleryi w Petersburgu otrzyi°a .■$ 
fea rossyjskie z wojny chińskiej, mian°, 
7000 pudów strzelb, karabinów i armat. Nia 
okazy pochodzą jeszcze z XV w.

— Wybuch wulkanu. Do Hagi
deszła z Batawii wiadomość o wybuchu "Wm ^  
Merapi. Wulkan zniszczył szereg wiosek; , 
okolica w perzynę obrócona. Mieszkańcy st 
żeni, uciekają na brzeg. •

— Jedenaście tysięcy beczek 
wa wylanych do rzeki. Niedawno 
śeiciele browaru Conrad Stein i Synowie y  j  
wym Jorku sprzedali browar ten niejakiej r 
Schmidt. Nowa właścicielka browaru P°s j a ­
wiła go zamknąć, w piwnicach jednak zn pie 
wał się jeszcze zapas 11.000 beczek p i^a p- 
sprzedanego. Zarządzie ich sprzedaż ‘był’0̂ ?' yę 
two, należałoby wszakże złożyć rządowi ka 
w sumie 75000 dolarów i zapłacić 300 c 
larów podatku. Pani Schmidt uznała *  ^  
tego, że korzystniej będzie cały zapas V 
zniszczyć. W tych dniach przeto otworzono ^ 
hec delegatów rządowych wszystkie becz 
piwnicy browaru i piwo spłynęło wielkiem a 
mieniem po cementowej podłodze do 
stamtąd do rzeki Hudson.

prowincyonaln3*
— Baligród. (Zabójstwo). Onegd^ ̂

ozorem wracało kilkunastu robotników t
skich, zatrudnionych przy wywozie drze 0i 
lasów dworskich w Jabłonkach, z g^P 
W drodze między dwoma z nich Lajosze® ^ 
le i Józefem Ostaloszem przyszło do kło ^  
czasie której Szille dobywszy noża, pchną ^  
tak silnie w lewą pierś Ostalosza, że tea $  
cząe w krwi, padł na ziemię, a niebawe 
kończył życie. eryi»>

Zawiadomiona o zabójstwie żandar 
aresztowała Szillego i odstawiła go J° 
zienia śledczego tutejszego sądu powiatotfe°

— Biała. (Samobójstwo pod 
pociągu). Onegdaj o godzinie 6 rano *A 0# ’ 
Marya Kiywultowa, włościanka z Kom° 
cierpiąca od dłuższego czasu na poi111̂  
zmysłów, rzuciła się w przystępie szału P° 
idącego z Bielska do Dziedzic pociąga 
wego i poniosła śmierć na miejscu.

. łrn®tfZ  teatru donoszą :Dyrekcya tea1 $1'
usilne starania o pozyskanie choć na je<r ^ e S 0 
stęp bawiącego chwilowo we Lwowie s* 
tenora p. Rawnera. u®

P. Rawner śpiewał dotychczas W 
wielkich scenach europejskich, jak: La 
Coyent Garden i t. p. i wraz z taki 
zdami jak Reszke i Melba zachwycał Pu0 
fenomenalnym swym głosem.

Repertuar teatru miejski^0 
we Lwowie.

Dziś we czwartek po raz pierwszy 
„Antonina Sabrier11, sztuka w 3 aktach 
lu s a ; przekład Julii Otrembowej.

W piątek (po raz pierwszy w 
sezonie) „Wolny strzelec11, opera romanty 
3 aktach K. M. Webera.

W sobotę po raz drugi „AnioM11 
brier11, sztuka w 3 aktach R. Goolusa-

0®"'

i-' i
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l6Pert-

%
'har „Filharmonii11 lwowskiej.

'ett (.ł,v, e czwartek, dnia 4 b. m., wielki kon- 
Ŝ Vnv rmoniczny ze wsPÓłudziałem znanego 

pa P' A- Sehottera, Lwowianina.
\ o  'iroSrom: I. 1. Weber: uwertura z „Wol- 

rzt,-*c,a“ wykona orkiestra BO p. p. pod 
'botwem kapelmistrza p. Rolla. 2. Beetlio- 

U. j  "j^oncert skrzypcowy11 odegra A. Scdiotter. 
Jy-yński: Elegie, i Finale z symfonii 

wykona orkiestra 30 p. p. !i . Bucli: 
°degr naa“, B. Sarasate: fantazya z ,,Oarmeu“ 
W  Schotter. Akompaniament prof. Fr. 

uaUeer.
W sobotę, dnia 6 b. m., wielka reduta.

laje Filharmonii donoszą,: P. Schotter 
(, jeden koncert we Lwowie. Publicz­
c e ? 8̂  powinna więc korzystać ze sposo- 

’ a%  usłyszeć tego artystę, który zdobył 
Za granicą sławo pierwszorzędnego skrzyp- 
przybył do Lwowa jedynie w tym celu, 

dać poznać także w swem rodzinnem

S i 1Rielka reduta odbędzie się w sali Filhar- 
H L. m. Pi ogram jej dobrany znakomicie
Hod i ubawić publiczność. W skład jego
Sją0 Za obrazy świetlne ze scenami pełnemi 
f»dot7 ^ ej P- Ludwikowski, który tak się 

. Qa redutach dziennikarskich, odśpiewa 
n°we kuplety, oparte na stosunkach 

eyrk Barnim a zuprodukuje się z no- 
^Sy,. okazami itd. itd. — Dyrekeya dołożyła 
H  n starań, aby publiczność ubawiła się

.P iej. —  W przerwach między poszcze­
nia „ Punktami programu odbędą się tańce.
^-^P iękniejszych  masek przeznaczone są do 

^ auia cenne nagrody.

Bank austro węgierski.

(Telefonem).
W ie d e ń , 4 lutego. Na wczorajszern 

a i?  zSroinadzeuiu akcyonaryuszów Ban- 
S’9 .°‘w§8'ierskiego uchwalono wypłace-
■  łu-idendy w wysokości 60 K. 20 hal.

5 h g h ’  r , > t

Y irm nann nhu nnłnwom

f c l^ io n o

'? ft&,ru11, jako udział w dochodach, kwo- 
K- 80 h. Kwotę 142.137 K. 

, ^ esi°n° do-'funduszu  rezerwowego, a 
T K- do funduszu pensyjnego.

(ni mioT,;_______i - .i. i •ojyj 'eniem  czeskich akcyonaryuszów przed­
mie ?•’ ^ d l e r  życzenie Czechów o pomno- 

'^ b y  filii Banku w czeskich i uie- 
y c ia s ta c h  w Czechach i na M ora- 

Ł g 0 f arazem dom agał się udzielania wię- 
W  k red y t, kołom m niejszych kupców i 

i w y  Wców. Żądał również w ybrania za­
rżnij. ?zęskich akcyonaryuszów do rady ge- 
;'9 * zaznaczył, że podnosi te życzenia
jd y ą ^ z g lę d ó w  narodowo-politycznych, ale 
^ h \  , Ze względów ekonomicznych, a nie 
^ te jjj^ n y ch  wniosków, tylko przedkłada

yS’ci a^° zastępca niem ieckich kas oszczę- 
z Czech, Moraw i Szląska polemizo- 
Cy°naryusz Sohitschka z wnioskiem 

to w l oku zeszłym Przez K aftana co
Kkgj °ru Czecha na członka rady gene- 

P°czem odczytał oświadczenie zgro- 
.V 'a niem ieckich kas oszczędności z k ra­
i k i  2 zasadniczern zastrzeżeniem

^noszeniu  polityki do kierow nictw a

udzieleniu ahsolutoryum  zarządowi, 
,.dr. Loebl wniosek ustanow ienia ko- 

w ha - b a d a n ia  położenia Banku i jego 
i \ hi]-r.yuszy- Po wywodach gubernatora 
“W ą s k ie g o ,  wniosek ten odrzucono i 

0 wyboru członków rady generalnej.

aSTATIIA POCZTA
. i i , ; ;

S djyia dl• P a n  przyjął przedwczoraj przed 
o ^ ta ^ i  na osoijneui posłuchaniu księcia 

rey,; '^-rigusta Cum berlanda, a po południu 
zytował.

lg('>ajZlenu iki wiedeńskie donoszą, że nad- 
V 'Par0/  P08eł  i upełnom ocniony m inister 
ha> \v(, F insky  i prezydent wyższego sądu 

g o ?  ^  Pradze W iktor W essely otrzy- 
ahośó tajnych radców.

V ' b ■,dołach delegacyjnych obiega po- 
^  1 z Pada państw a zwołaną będzie d. 
tygu rp?’ a to celem załatw ienia kontyn- 
V ] 1 P o l ? ? ’ gdyż w hiektórych prowin- 

bor rozpoczyna się już z początkiem

jednak  było ściśle poufne. To też wszelkie 
wiadomości o przebiegu i uchw ałach tej ko- 
misyi są tylko bezpodstawnem i kom bina- 
cyami.

W  prasie berlińskiej przeważa zdanie, 
że wizyta berlińska króla Leopolda belgij­
skiego nie w ydała oczekiwanych przez n ie ­
go rezultatów, ponieważ Niem cy wcale nie 
m ają skłonności do prowadzenia w A fryce 
polityki anti-angielskiej. Sądzą, że widzenie 
się króla z cesarzem niem ieckim  pozostanie 
bez politycznych następstw . W  spraw ie wza­
jem nej wizyty cesarza W ilhelm a w Brukselli 
niewiadomo nic pewnego.

k i J ? isJa  parlam entarna klubu młodo- 
°dbyła wczoraj posiedzenie, które

Eząd włoski ogłosił dwie ważne u sta­
wy. Pierw sza znosi zesłanie za przestępstw a 
polityczne. D ruga reform a tyczy się w pro­
wadzenia instytucyi warunkowego skazania, 
w razie wydania wyroku, nie przewyższające­
go sześciomiesięcznego więzienia za pierwsze 
przestępstwo. Sądowi ma przysługiwać pra­
wo odroczenia odbycia przez skazanego ka­
ry, z tem zastrzeżeniem, że wyrok będzie 
zupełnie zniesiony, gdyby skazany prow a­
dził się odtąd dobrze, a natom iast będzie 
•wykonany niezwłocznie w razie recydywy.

W  bułgarskich politycznych sferach 
objawia się poważne zaniepokojenie z powo­
du w zajem nych oskarżeń Turcyi i Bułgaryi. 
Zdaniem rządu, stanowisko Turcyi je s t wy­
zywające i z tego powodu B ułgarya pow in­
na poczynić stosowne przygotowania.

W ew nętrzna organizacya m acedońska 
uchw aliła przenieść siedzibę centralnego za­
rządu do Genewy z pozostawieniem w Bel­
gradzie i Sofii kilku tylko członków, którzy 
pośredniczyliby pomiędzy zarządem a po­
w stańcam i. W  ten sposób ma się usunąć 
nacisk wywierany przez m ocarstwa na Buł- 
garyę i Serbię, a zarazem powód ciągłych 
niesnasek pomiędzy tym i oboma krajam i, — 
niesnasek w tem m ających swe źródło, iż 
cały ruch m acedoński uważany był za sp ra ­
wę wyłącznie bułgarską. Głoszą też, że rząd 
bułgarski przyrzekł swą dalszą pomoc ko­
m itetom  pod tym  właśnie warunkiem, że 
zarząd centralny opuści granice księstwa.

TBLBBRAffiY G A 1 T T  LWOWBUBJ
D elegacje.

Wiedeń, 4 lutego. A u s t r  y a c k a  D e- 
l e g a ć  y a przystąpiła  dziś po załatw ieniu for­
malności do dalszej dyskusyi nad k r e  d y t  em 
o k u p a c y j n y  m. W spólny M inister skarbu 
B u r i a n  w d ł u ż s z e j  mowie odpowiadał 
na różne uwagi mówców, uczynione na wezo- 
rajszem  posiedzeniu; szczególnie zajmował 
się spraw ą wywozu drzewa z Bośnii do 
W łoch i zarzutem co do konkurencyi. w y­
nikającej stąd dla innycli prowincyi austrya- 
ckich. M inister wskazał na to, że żądaniom 
zerw ania kontraktów , zaw artych już z innemi 
firmami na szereg lat, nie może zadosyć u- 
czynić. Ubolewa, że Bośnia spraw ia konkuren­
c ję  innym  prowineyom, ale nie może temu 
przeszkodzić. Radzi zresztą, aby inne pro- 
wineye poszły za przykładem  Bośnii i posta­
rały  się o nowe pola zbytu. M in ister p rzy­
rzekł, że gotów jes t o ile możności uwzglę­
dnić reklam acye anstryackich producentów 
i na przyszłość nie będzie zawierał nowych 
kontraktów o wylesienie. W  końcu polem i­
zował z Biankinim . Godzina pół do 4 po 
południu posiedzenie trw a dalej.

Wiedeń, 4 lutego. Wiener Zlg. ogła­
sza: Najj. P an  sankeyonował uchwalony 
przez galicyjski Sejm krajowy projekt usta­
wy w sprawie finansowego poparcia budowy 
kolei lokalnej Lwów-Podhajce.

N ajj. Pan nadał szlachectwo inspekto­
rowi kolei Północnej radcy rządowemu, Zden- 
kowi K u t t ig o w i ,  za szczególne zasługi na 
polu interesów  wojskowych.

Wiedeń, 4 lutego. W kilku pism ach 
krajow ych i zagranicznych pojawiła się w ia­
domość o rzekomej rozmowie Areyksięcia 
F ranciszka F erdynanda z prezydyum  kato­
lickiego S> hulwreinu. Ponieważ Arcyksiążę 
w ostatnim  czasie nie przyjm ował nikogo z 
prezydyum stowarzyszenia, p rze to ; cała wia­
domość o rzekom ych słow'ach A reyksięcia 
do prezydenta je s t zmyśloną.

Wiedeń, 4 lutego. Na wmzorajszem 
posiedzeniu konferencyi cłowo-handlowej we­
ryfikowano zapadłe poprzednio uchwały. T er­
minu ponownego zebrania się konferencyi 
na razie nie oznaczono.

Berno morawskie, 4 lutego. Run 
na kasę im. Cyryla i Metodego wczoraj 
osłabł nieco. Wczoraj w jję to  253.000 koron.

W  poniedziałek podjęto w kładek na 728.000 
koron.

Gorycya, 4 lutego. Tutejszy zarząd 
budowy kolei stwierdza, że niepraw dziw a 
je s t pogłoska, pow tarzana w dziennikach, 
jakoby przy budowie kolei, z powodu usu­
nięcia się nasypu 12 robotników  utraciło 
życie.

Berlin, 4 lutego. B erlin  er Tagblatt 
donosi ze Spandawy, że aresztowano tam 
pewnego robotnika za to, że skrad ł kilka 
części składowych arm aty z laboratoryum  
państwowego i sprzedał je.

Petersburg, 4 lutego. F o rt „Aleksander 
I IP 1, niedaleko Kronsztadu położony, w k tó ­
rym  niedawno zaszedł wypadek zarażenia się 
dżumą, ogłoszono już jakoj wolny od dżumy 
i przerw aną koinunikacyę z Kronsztadem  
przywrócono.

Rzym, 4 lutego. Osserocttore Romano  
donosi, że Papież zarządził połączenie kon- 
gregacyi dla obrządków. K ardynał B ridetti 
zostanie prefektem  tej nowej kongregacyi.

Rzym, 4 lutego. (Tel. własny). Osser- 
vatore Romano ogłasza dekret papieski zno­
szący kongregacyę odpustów i relikwij i wcie­
lający ją  do kongregacyi obrządków. (Con- 
gregatio rituni).

Belgrad, 4 lutego. Gabinet Gruicsa 
podał się do dymisyi, k tórą król przyjął. 
Na dzisiaj popołudniu powołał król do sie­
bie prezydyum skupczyny.

Belgrad, 4 lutego. Wczoraj złożył 
rząd w klubie radykalnej partyi oświadcze­
nie, że nie może dalej rządzie przy pomocy 
obecnej większości skupczyny, ponieważ w 
klubie brak dyscypliny. Posłowie nie sza­
nują uchw ał tego klubu i czynią w skupczy- 
nie wnioski bez porozum ienia z rządem . — 
Przeprowadzona wczoraj nad tą  dekłaracyą 
dyskusya nie przyniosła wyniku. Dzienniki 
omawiając przesilenie, są zdania, że jedynie  
trw ałem  załatw ieniem  przesilenia byłoby 
przywrócenie równowagi w budżecie. Zdaje 
się, że klub będzie się sta ra ł utrzym ać obecny 
rząd za pomocą uchw alenia mu ootum za­
ufania.

Belgrad, 4 lutego. W skupezynie o- 
świadczył m in ister spraw  zagranicznych Ni- 
kolicz, że istn iał rzeczywiście zam iar odda­
nia klasztoru w Deczani Rossyi, jednakże 
zaniechano tego zamiaru. Obecnie m nisi ros- 
syjscy, znajdujący się w tym  klasztorze o- 
świadczyli, że pod tym  w arunkiem  opuszczą 
go, je ś li im będzie oddany inny klasztor w 
Turcyi lub Serbii.

Sofia, 4 lutego. B ułgarska  A gencja  
Telegraficzna donosi, że ostatn ie doniesienie 
i zażalenie Porty  co do zamówień amunicyi 
i nowych uniformów tureckich dla B ułgaryi 
jest prostym  wym ysłem  i P o rta  używa tych 
zażaleń tylko w tym celu, aby sprowadzić 
zwńokę w przeprowadzeniu reform.

Londyn, 4 lutego. W południowej 
A nglii nad Tamizą szalała wczoraj straszna 
burza, która w yrządziła ogromne szkody. — 
Fale pędzone były w ichrem  tak wysoko, że 
zryw ały dachy z niskich domów nad brze­
giem. Wiele okrętów doznało uszkodzenia.

Lugos, 4 lutego. Donoszą o 100 bli­
sko w ypadkach zatrucia w różnych stronach 
okolicy, przyezem kilka osób zmarło. Zba­
dano, że zatrucie nastąpiło  wódką, w której 
było wiele ołowiu. — W łaściciele gorzelń, 
chcąc, aby wódka była silniejszą, dodawali 
do kotłów ołowiu. Zarządzono surowe śledz­
two.

Pretorya, 4 lutego. Rada ustaw odaw ­
cza przyjęła ustaw ę w spraw ie sprowadza­
nia robotników.

Z parlamentu niemieckiego.

Berlin, 4 lutego. P arlam ent po krót­
kiej dyskusyi p rzy jął p rojekt ustawy o prze­
dłużeniu na rok jeden  prezencyjnego stanu 
pokojowego. Przeciw  głosowali socyaliści, 
wolnomyślni i Polacy. Z kolei przystąpiono 
do dyskusyi nad odszkodowaniem dla n ie ­
winnie zasądzonych. Przem awiało kilku po­
słów, między tym i p. G k r  z a n  o w s k i, który 
oświadczył, że Polacy sceptycznie się zapa­
tru ją  na przedłożenie, poczem dyskusyę od­
roczono do dziś.

Kwestya macedońska.

Wiedeń, 4 lutego. FremdenM att do­
nosi z Salonik : Obaj agenci cywilni (Austro- 
W ęgier i Rossyi) zwrócili uwagę generalne­
go inspektora baszy H ilm i na żądanie ckrze- 
ściariskiej ludności macedońskiej w sprawie 
wolnego wyboru t. zw. m uktarów (burm i­
strzów) przez większość mieszkańców miej 
scowych. H ilm i przyrzekł uregulować tę spra­
wę w duchu życzeń ludności clirześciańskiej. 
W najbliższych dniach ma się pojawić roz­
porządzenie baszy do władz trzech wilaje- 
tów m acedońskich, zarządzające wolny wy­
bór m uktarów. Ma się także pojawić drugie 
rozporządzenie za poradą agentów cywilnych, 
aby wszyscy aresztowani w ubiegłym  roku 
byli jak  najłagodniej ukarani.

Konstantynopol, 4 lutego. P orta  za­
wiadomiła ambasadorów A ustro - W ęgier i 
Rossyi, że komitety macedońskie przygoto­
wują bomby wybuchające. Sporządzają je  
koło miejscowości Yrainia. Bomby te już 
wypróbowano i są bardzo niebezpieczne.

Konstantynopol, 4 lutego. P orta  
zawiadomiła ambasadorów, że Bułgarzy po­
czynili znaczne zamówienia nabojów i p ro ­
chu bezdymnego z żądaniem szybkiej do­
stawy. Dalej użaliła się Porta, że Bułgarya 
pomimo przyrzeczenia, ” danego mocarstwom 
czyni przygotowania, aby na wiosnę w ystą­
pić zaczepnie.

Rokosz w Afryce niemieckiej.

Berlin, 4 lutego. K om endant niem iec­
kiego okrętu „Habichtń donosi ze Swakap- 
mund, że  ̂ podczas odsieczy Skahaudji stra ty  
były dość znaczne. Dotychczas stwierdzono, 
że zamordowano w okrutny sposób 44 m ie­
szkańców, kobiet i dzieci. W  ciągu walki 
padło 26 żołnierzy i oprócz tego poległo po­
przednich dni 50 żołnierzy. Obecnie odbywa 
się. marsz wojska niemieckiego do Omaruru.

Berlin, 4 lutego. Niemiecki naczelny 
komendant telegrafuje ze Swakopmund o u- 
daniu się odsieczy miejscowości W indhuk i 
Okahandja, dwóch ważnych punktów w połu­
dniowo-zachodniej A fryce na obszarze obję­
tym  przez powstanie Hererów.

Z dalekiego Wschodu.

Kolonia, 4 lutego. Koeln. Ztg. do­
nosi z Petersburga pod datą w czorajszą: 
Odpowiedź Rossyi jeszcze nie została wy­
słana i słychać, że nie nastąpi to przed 
piątkiem.

Londyn, 4 lutego. Na końcu posie­
dzenia Izby gm in oświadczył sekretarz stanu 
dla spraw w ew nętrznych, że rząd dotych­
czas nie otrzym ał odpowiedzi potw ierdzają­
cej wiadomości o rzekomem wypowiedzeniu 
wojny ze strony Rossyi-Japonii.

Londyn, 4 lutego. D aily  M ail dono­
si z Portu A rth u ra  : Trzy syberyjskie pułki 
strzelców w m ałych oddziałach w ysłane zo­
stały w kierunku rzeki Jalu . W iększą część 
artyleryi polowej również tam wysłano ko­
leją żelazną. Cztery nowe utworzone pułki 
syberyjskie, które obecnie znajdują się w Hai- 
czen otrzym ały rozkaz udania się do Portu  
A rtura dla wzmocnienia tam tejszej załogi. 
Strategicznie ważny punkt nad rzeką Kiuczu 
został silnie wzmocniony, a z portu A rtura 
wysłano tam 3000 ludzi pod wodzą gene­
rała M olhenki. Rossyjscy oficerowie zakupują 
we wsz3rstk ich  miejscowościach M andżuryi 
konie. W  Porcie A rtu ra  stoją w pogotowiu 
okręty przewozowe, aby w razie potrzeby 
módz przewozić wojsko. Pułk  kozaków ural- 
skich przybył z Orenburga do Portu  A rtura.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 4 lutego 1904 r. Zam knię­

cie giełdy (Schlusscourse). Godz. 2 min. 30. 
Akcye austryackiego Zakładu kred. 668-25, 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 765-— , 
Akcye A nglobanku 285-50, Akcye U nionban- 
ku 535-50, Akcye Landerbanku 492-50, Akcye 
B ankyereinu 520- —, A kc.B odencredit 945-— , 
Akcye galicyj. Banku hipotecznego 555-— , 
Akcye kolei państwowych 667-75, Akcye ko­
lei Południowej 85-25, Akcye Tram way AJ  
— ■— , Akcye Tram way B )  — •—, Akcye 
kolei E lbethal 414"— , Akcye kolei Półno­
cnej 5480-— , Akcye kolei czerniowieckiej 
57S-50, Akcye A lpiny 415-25, Akcj'6 Rima 
M uranyi 479‘75, Akcye praskiego Towarzy­
stwa Żelazn. 1890-— , Akcye Fabryki broni 
464- — , Akcye Tureckie tytoniowe 335-— , 
Akcye Galicyjsko-karpackiego Towarzystwa 
naftowego 1220-— , 5-proc. obligacyi komu­
nalnych Banku krajowego —" — , Obliga- 
cye węgierskiej indemnizacyi 98-55, R en­
ta majowa 100-60, A ustryacka R enta koro­
nowa 100-50, W ęgierska Renta koron. 99-05, 
56 1. Listy Tow. kredytowego ziem. 99-75, 
4 prc. L isty Banku krajowego 99-90, 4 i pół 
prc. L isty Banku krajowego 102-80, 5 prc. 
kom unalne oblig. Banku kraj. 103-40, 4 proc. 
Listy Banku hipotecznego 99-90, 4 i pół prc. 
L isty Banku hipotecznego 101-90, 5 procen. 
Listy Bauku hipotecznego 111-75, 4-prc. Gal. 
Obligacye propinacyjne 100-10, 4 -p rc .  Gal. 
pożyczka kraj. z 1893 r. 100' — , 4 - prc. po- 
życzka m iasta Lwowa 98-75, Losy tureckie 
130-50, M arti 117-05, Ruble 252-50.

Odpowiedzialny redak to r: 

A d a m  K r e c h o w i e c k i .



Odznaczona złotym medalem ! dyplomem uznania na Wystawie wiedeńskiej w roku 1902 
FABRYKA TUTEK CYGARETOWYCH

K .  P R I M U S
Lwów, u lica Mickiewicza 1. 2 (sfłig placu Sm olki)

p o l e c a ,
tutki »PRIMUS* białe, nietłuszczone z najprzedniejszej bibułki egipskiej, 
tutki »PRIMUS« specyalne białe i żółte z najprzedniejszej bibułki franspecyalne białe i żółte z najprzedniejszej 

skiej »ABADIE«.

Nadesłane. Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. października 1903 r. (Czas ś r o d k o w o - e u r o p e p

Kawiarnia wiedeMa
z n a k o m i t a  k a w a

D o c e n t  U n iw e r .
Dr. Teodor iohosiseiffis

powrócił i ordynuj® zwykle przy ul. Jag ielloń­
skiej 1. 7.

3. Czwtraeo. Dksatłey dzbs aeueg 
rty że nbe przmjybe Olrjer kgłkszen 
ntpbsz czm ytsz Gtzeae uwkwsok. Dt 
łey jlż arzm. kgłkszenbt Dzbs wmsmłty 
ubsa lrzedkwm. Okchtj ynbe wrtctj at 
ot styt. Ptybeatj że cbe okchty ntd 
żmcbe. Otżdm ptulszeo nkgb awej ctł 
]je. ZBYSZ.

J a k o  d o b r ą  i  p e w n ą  l o k a e y c
polessmy

4®/* Listy hipottesns fo>rc*so«-«,
4 V,®/, L isty  hipotaczss!.
5®/, Listy hipotecsne prauiera-aae-,
4»/e Listy Tow. kred. siemskkgc..
41/j% Listy Baakił krajowego,
4 %  Listy B&nkn krajowego,
5®/, O bligacje km nunala* B aak ir kraj. 
4®/e Pożyczkę krajow y 
4®/, Gai. Obligacja {•i'opi3*cyjt.« i w steb 

kie renty państwowe.
Nadto polecamy

A k e y e  g a l .  T o w a r e y s t w e  e le k t r y e s u o g * !  
Papiery te sprzedajemy i knpajenjy pe »&j- 

dokładniejssym kurcie <kie»B.Yjn

KANTOR WY MI A N Y
c. k. uprt. gal. akcyjnego

M M  B IP 0T E 0ZBB6 U.
Nieustająca Wystawa zjedaoczonego 

Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy pi. św. Ducha i. 10, L piętro, 
je s t otwarta codziennie od godz. 10-tej przed 
południem do godz. 5-tej po południ'.;. Wstęp 
od osoby kosztuje w niedzielę 30 hal., w dnie 
powszednie 60 hal. Dla członków wstęp wolny.

Pociąg
posp. | osob.

o godzinie
12-20

2-31

3-30

i-10

1-30

1-40

2-30

| o-io

620
6-50
7-35 
7-45
7-55

8-20
8-55

9-57 
10-25 
1M 5

1-10

4-35
5-20 
5-30

5 40

5-50

5-55

9-20

9-50

10-00
10-20

10-40 j

i -  i 3-09 5

2-15
7-35

5-06

I 10-03

Przyjeżdża do Lw ow a
Na dw orzec g łó w n y

z Ickan (Jas, Bukaresztu, Konstantynopola), Delatyna, Zaleszczyk, 
Wyżnicy, Nowosieliey, Beihomethu, Czudina, Serothu, Rado- 
wioc, Dorny W atry i Suczawy. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, 
Pragi), Wieliczki, Orłowa, Nowego Sącza, Jasła, Chabówki, 
Zakopanego, 

z Tarnopola, Borek wielkich, Griymałowa.
z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, 

Pragi), Orłowa, Nowego Sącza, Oświęcima, Zakopanego przez 
Przemyśl, Wieliczki, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa. 

z Ickan, Czortkowa,. Kałusza, Brodiny, Putny, Suezawy. 
z Sokala i Rawy ruskiej, 
z Sambora, Chyrowa.
z Ław ocznego, (Pesztu), Chyrowa, Borysławia, Kałusza, 
z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Biodów. 
z Stanisławowa, 
z Jaworowa.
z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi, Za­

kopanego przez Kraków, Stróża, Orłowa, Mezó Laborcz (Pesztu), 
ze Stryja
z Rzeszowa, Jarosławia, Lubaczowa, 
z Stanisławowa, Potutor, Korosmezo. 
z Ławocznego, Kałusza, Chyrowa, Borysławia, Kocha winy. 
z Krakowa (Berlina, Wrocławiu., Wiednia, Karlsbadu, Pragi), No­

wego Sącza, Jasła, Tarnobrzegu, Rymanowa, Iwonicza, Sanoka, 
z Ickan, Czortkowa, Kałusza, Zaleszczyk, Koemania, Nowosieliey 

przez Zaezkę, Wyżnicy, Serethu, Suczawy. 
z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Husia- 

tyna, Kopyezyniec. 
z Stryja, Chyrowa, Borysławia, 
z Jaworowa.
z Podwołoezysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymatowa, Potutor, 

Zaleszczyk, Husiatyna, Iwania pustego, Skały, Kopyezyniec. 
z lekan, Zydaezowa, Now-osielicy, Serethu, Berhomethu, Czudina, 

Brodiny, Suczawy. 
z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 

Oświęcima, Orłowa, Mielca via Dembiea, Sambora, Chyrowa.. 
z Bełżca, Sokala, Lubaczowa, Rawy ruskiej.

z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi, No­
wego Sącza, Jasła, Lubaczowa, Sanoka, Rymanowa., Iwonieją, 

z Ickan, (Bukaresztu), Czortkowa, Husiatyna, Korosmezo, Potutor, 
Nowosieliey, Dorny Watry, Suczawy. 

z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Warszawy), Oświęcima, 
Jasła, Lubaczowa, Tarnobrzegu, Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, 

z Sambora, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, Jasła, 
z Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyezyniec, Zale­

szczyk, Skały, Iwania. pustego, Husiatyna. 
z Ławocznego, (Pesztu), Chyrowa, Kałusza, Borysławia, Koch a winy.

Na dworzec „Podzam cze*1 
z Tarnopola, Borek wielkich, Grzymałowa. .
z Podwołoezysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, 
z Podwołoezysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałów:!, ilusia- 

tyna, Kopyezyniec. 
j .  Podwołoezysk, (Odessy, Kijowa), Kopyezyniec, Zaleszczyk, Potu­

tor, Iwania pustego, Skały, Husiatyna, Brodów.

Pociąg

z Podwołoezysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyezyniec, 
szczyk, Potutor, Iwania pustego, Skały, Husiatyna

Zalo-

posp. | osob.
o godzinie

l T i s
pjąffPPf̂ Tji

2-51 —

4-10

6-22

6-30
___ 6-45
----- 6-51

8-25 —

— 8-35

9-05
• 9-25
__ 9-40
___ _ 10-35
___ 10-40

1-50 —

2-40 —

2-50 —

3-05
__ 3'25

3-40*1
3-50

1 — “ T S o f
6-20|

6-40 1
— 7-05 9
— 9-00
— 10 42

— 10-55

— 11-00

11.05
11.11

6-43
— 10-57

2-04 —
i

7E * n _ j a B i S 6 a _ __ j « b

i — 9-20 S

i
11-24!

Odjeżdża ze Lw ow a
35 d w  ero a g łów n ego

do Krakowa, (VViednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy? Prag1
Karlsbadu), Rozwadowa, Jasła, 
Rzeszów, Orłowa.

Chabówki, Zakopane?0

do lekan, (Jass, Bukaresztu, Constancy), Czortkowa, S ł o b . r ^  
Nowosieliey, Seretu, Berhcmetu, Borodiny, Suczawy, v °

M
w , Borodiny,
Watry, Kocmama. 

do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina Pragi Karlsb®1 
Chyrowa, Sambora, Jasła, Stróż, Mielca, Jrłowa, Wieli00* ’
Oświęcima.

do lekan, (Jass, Bukaresztu), Botuszan, Źydaezowa Potutor, ^  
rosmezo, Nowosieliey, Brodiny Putny,’ Suczawy. . 

do Podwołoezysk, (Kijowa, Odessy), Brodów Kopyezyniec, H usi« 
do Ławocznego, (Pesztu), Drohobycza, Borysławia 
do Jaworowa. ■>
do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, K a r la ł  

Lubaczowa, Sambora, Chyrowa, Orłowa. '  ’ m
do Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Pn.sri, Karlsbadu), Sa?a%!

Rymanowa, Iwonicza, Tarnobrzegu, Stróż, Orłowa, N.Sącza, ̂  
do Ławocznego, Chyrowa, Borysławia, Kałusza, 
do Sambora, Chyrowa. 
do Bełżca, Sokala, Lubaczowa, 
do Czerniowiee, Delatyna, Potutor, Nowosieliey 
do Tarnopola, Potutor. ”
do Pi Iwołcczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyni°®> 

leszezyk, Husiatyna, Skały, Iwania Pustego, Grzymało**- -w, 
do :n > Potutor, Kałusza, Czortkowa, Zaleszczyk,

Korosmezo, Koemania, Dorny Watry, .suczawy, Bukares*-ńj, 
do Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu) 

Chabówki, Zakopanego, Wieliczki, N. Sącza, Orłowa, Lub*®* 
do Stryja, Chyrowa, Borysławia, 
do Rzeszowa, Lubaczowa, 
do Sambora Chyrowa. 
do Jaworowa.

do Stanisławowa, Zydaezowa.
do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy,

Mezo Laborcz, (Pesztu). Nowego Sącza. Orłowa Oświę®10 
do Ławocznego, (Pesztu), Chyrowa, Borysławia, Kałusza, 
do Rawy ruskiej, Sokala, 
do Podwołoezysk, (Kijowa, Odessy), Brodów. 
do lekan, Czortkowa, Zaleszczyk, Delatyna, Wyżnicy, K°ol!jwiif 

Nowosieliey, Berhomethu, Czudina, Serethu, Brodiny, v  
Wa;ry, Suczawy. ^  .^i),

do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Warszawy, Pragi, K*lł ^  
Chyrowa, Rymanowa, Iwonicza, Tarnobrzegu, Orlo**' 
liczki, Chabówki, Zakopanego. 

do Podwołoczysk, Brodów, Kopyezyniec, Iwania pustego, r°  
Skały, Husiatyna, Zaleszczyk, Urzymałowa. 

do Stryja.
do Żółkwi (tylko w każdą niedzielę).

Z dworca „Podzamcze'* jj,
do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów. Kopyezyniec, Hus*®
do Tarnopola, Potutor. 
do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyni®®’ 

leszezyk, Husiatyna, Skały, Iwania pustego, Grzymało**'

p-

do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, 
do Podwołoczysk, Brodów, Kopyezyniec, Iwania 

. Potutor, Husiatyna, Zaleszczyk, Urzymałowa.
pusteg*

U w aga: Pora nocna oznaczoną jest ramkami. — Czas środkowo-europejski jest późniejszy o 36 minut od czasu lwowskiego.

płacą żądają

103-75 104-75

99.60 100-50
99-75 100-75

98-50 —■■—

9 2 - 9 4 - -

listy  dłużne

99:45 100-45
295-— 300-—
2 8 8 -- 291-50
103-75 104-75
9935 100-30

11P25 112-25
101-75 102-05

99-40 100.40
9 9 - - 1 0 0 --

99-50

102-30 103-30

103-— 103-75

101-75 102-75
99-25 100-25

100-80 101-80
100-70 101-65
szeństwa

110-85 111-85
116-50 117-50
101-15 102-15
101-10 102-10
101-10 102-10
101-15 102-15

94-35 95-35

99-90 100-90

110-75 111-75
110-75 111-75
99-60 100-60

21-75 22-75
4G5-— 475-—
165'— 175-—

8 2 -- 8 7 - -
S0-— 8 5 --
7 0 - - 7 4 - -

166-— 176-—

C E J T I I  
lw ow skiej Izby handlow ej i

K

przem ysłow ej
Lwów, dnia 4. lutego 1904. płacą żądają

walutą koron
I . Akeye za sztukę. K. li. K. h.

Banku lilp. gal. po 200zł. (400 kor.) 552 — ■562 —
Banku gal. dla handlu i przem.

po zł. 200 (400 kor.) . . . . — — 260 -
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a.

w likw idacji . . . . —  — —
Kol. gal. Kar. Ludw. po 200 zł. mk.

(420 k o r . ) ..................................... — —
Kol. Lwów-Czern.-Jassy po 200 zł.

w. a. w srebrze (400 kor.) . . 578 - 585 ■ —
Garbarni w Rzeszowie po 200 zł.

w. a. (400 k o r .) .......................... — — — —
Fabryki wagonów w Sanoku przed­

tem Lipińskiego po 500 kor. . 350 - 375 —
Tow. dla gal. przedsięb. elektry­

cznych wod. po 200 zł. (400 kor.) ® 400 — 420 —
I I .  L isty zastawne za 100 kor. ^

Banku h. g. 5% w. a. wyl. z 10% s> 111 50 — —
„ „ 41/, % ,. los w 50 1. 52' 101 70 — —
„ „ 4 %  60i.po 200k. 99 20 — —

„ kraj. 41/a% „ los w 51 1. 102 50 —  —
„ 4% „ los w 57 1. 99 80 100 50

Tow. kred. gal. ziem. 4% (pierw. ■-
sza e m i s y a ) ............................... ^ 99-40 — —

Tow. kred. galie. ziemsk. 4% 9
los. w 4D/2 l a t ..........................e. - 99 60 — —
4 % los. w 56 l a t .....................s 99 70 100 40

I I I .  Obligi za 100 kor. M
Gal. funduszu propin. 4% w. a. s 100 - 100 70
Buków, funduszu propin. 5% w. a. 103 25 — —
Komunalne Banku kr. 5%  (2 em.) 102 40 — —

. „ „ 4 ^  % (3 em.) 102 — 102 70
„ 4% (4 em.) 99 50 100 20

Kol. lokalne dtto 4% po 200 kor. 99 50 100 20
Pożyczki kr. 0% w. a. z r. 1873 — — — —

„ 4% po 200 kor. z ro­
ku 1893 ..................................... 99 80 ICO 50

Pożyczkam. Lwowa 4% po 200 kor. 97 30 98 -
„ „ „ 200 „ 102 — -------

IV . Losy.
Si. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) . 78 — 84 -

Y. Monety.
Dukat c e s a r s k i........................ 11 25 11 40
20 f r a n k ó w k a ............................... 19 - 19 20
100 rubli rosyjskich-srebrnych . 251 50 253 50
100 rubli rosyjskich papierowych 252 - 254 25
100 marek niemieckich . . . . 116 90 117 40

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 2. lutego 1904.

A. Ogólny d ług  p ań stw a .. płacą żądają 
Jednolity dług państwa w banknot.

m a j- l is to p a d ........................... ' . . 100-60 100'80
styczeń-lipiec..................................... 100-60 100'80

państwa w srebrze
płacą żądają

Jednolity dług 
luty-sierpień
kw ieeień -październ ik .....................

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 3:2 pr.
„ „ 1860 po 500 zł. wa. 4 pr.
„ „ 1860 po 100 zł. 4 pr. .
„ „ 1864 po 100 zł. . . .
„ „ 1864 po 50 zł....................

Listy zast. domen państ. po 120 zł. 5 pr.

B . D łu g  państwa (wszystkich w Kadzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 p r ..................................

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kor. 4 pr. . , . 100-60

C. OMigacye kolejowe.
Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr.
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 10Ó zł. 4 pr. . .
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł: mk. 5*/« 

pr. (ostemp. akcje)
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za 100

zł. 5*/,, p r.............................................
Kol.. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostemp. akeye) 5 pr.............................10015
Koi. Arcyks. Rudolfa w wal. koron, 

wolne od podatku zą 200 kor. 4 pr. 100-15

100-85 
100-85 
185'— 
155'— 
185'— 
2 5 7 -- 
257-— 
299-50

120-55

100-20 

119-— 

508-— 

129 50

101-05
101-05

15t>-— 
187-50 
261-— 
261-— 
300.80

120-75

100-80

101-20

119-75

509-50

130-50

101-15

101-15

Obligaeye pierwszeństwa (kolejowe).
Kol. Arc. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 114 90 115 50

w złocie za 200 zł. 5 pr. . . . 134-50 135.50
Kol. Czeskiej zach. za 200 1000 i

5000 zł. 4 p r...........................  . ■ -joo-30 101-30
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400

kor. 4 p r............................................  100-20 101-20
Kol. bukowińskiej lokaln. za 400 kor.

4 pr- :  ............................................   100-10 10L10
Kol. galie. Karola. Ludwika za 200

100 zł. 4 p r ...................................... ioo-25 10P25
Kol. Iwowsko-czern.-jasskiej z r. .1894

za 200 kor. 4 pr. ' . ................... 100-20 101-20
Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer- 

gut) za 400 marek 4 pr. . . ,

Węg

119-50 -  -

D . D łu g  państwa (krajów korony węgierskiej).
złota renta za 100 zł. 4 pr. . —■— —■-

„ „ w wal. kor. za 200
kor. 4 p r ......................   98-80

Węg. obi. pr. reguł. Cisy za 100 zł. 4% 164-35
■ „* poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 207- —

„ „ „ za 50 zł. (100 kor.) 207'—
E . Obligaeye indemnizacyjue.

Kroaeyi i Sławonii  ........................... 99-25
Węgier za 100 zł. 4 p r ................................98-65

F . Inne publiczne pożyczki.
Losy reguł. Dunaju z r. 1870 za 100

zł. 5 p r................................................. 280-—
Poż. reguł. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 107-25 
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los za 

200 kor. 4 p r............................................ 99'30 100'25

99*— 
166-35 
211 - —  

210 - —

99-65

284-—
108-25

Bukowińskie obi. propinaeyjne los za.
100 zł. 5 pr. .  ..........................

Gal. poż. kr. z r. 1873 za 100 zł. 6 pr.
„ „ „ 1893 za 200 k. 4 pr.

„ obi. prop. „ 1889 za 100 zł. 4 pr. 
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za

100 zł. 4 p r........................................
Renta włoska za 100 lirów (96 kor.)

4 p r.....................................
Poż. serb prem. za 100 frank. 2 pr. 
Tureckie obi. prem. kol. za 400 frank.

G. L isty zastawne. Oblig. hipot.
(za 100 zł. Nom.).

Anglo Austr. banku los w 30 1. 4% pr.
Austr. zakł. kr. ziem. los w 50 1. 4 pr.

„ „ obi. prem. z r. 1880 3 pr.
,, „ „ „ 1889 3 pr.

Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr.
,, los 4 pr.

Gal. akc. b. hip. 10 pr. prem. los 5 pr.
„ „ „ los 50 I. 4t/2 pr. .
„ „ „ „ 60 1. za 200 kor.

4 pr. ...............................
Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat

. „ 4 pr. los. 41 lat
„ 4 pr. stare . .

„ „ „ „ 4 pr. za 200 kor.
Banku krajowego dla Galieyi Lodom.

4Ł/a pr. 5D/J lat zwrotne . . .
Banku ktajowego oblig. komun. 2emi-

sya 5 p r ...............................................
Banku krajowego oblig. komun. 3 emi­

s ja  42 lat za 200 kor. 41/2 pr. .
Banku kr. losy 51ll2 1. za 200 k. 4 pr. 
Austro-węg. banku 401/a lat los. 4 pr.

„ „ „ 50 lat los. 4 pr.
I I .  Obligaeye z prawem plew 

za 100 zł. nom.
Tow. żegl.. par. po Dunaju za 100 i

200 zł. 6 p r........................................
Tow.żegl par.po Dun. Em. r. 1886 4 pr.
Kol. półn. ces. Ferd. em. z r. 1886 4 pr.

„ „ „ „ „ 1887 4 pr.
„ „ „ „ „ 1888 4 pr.

,, , 18914 pr.
Kolej Lwów-Czern.-Jassy z r. 1884 za

300 zł. 5 p r.................................. . .
Kolej Lwów-Czern. z r. 1884 za 300

zł. 4 p r................................................
Gal. kol. lok. wschód, za 100 zł. 4 pr.
Węg. gal. koi. em. 1870 za 100 zł. 5 pr.

„ „ „ „ 1878 za 200 zł. 5 pr.
„. „ „ „ 1887 za 200 zł. 4 pr.

J . Losy (za sztukę). 
Budapeszteńskie (Basiliea) 5 zł. . .
Zakład kred. dla hand. i przem. 100 zł.
Clary 40 zł. m. k ..................................
Pożyczka miasta Insbruku 20 zł.
Losy miasta Krakowa 20 zł. . . . 
Pożyczka miasta Lubiany 20 zł. . .
Palfy 40 zł. m. k ...................................166-—

Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł. . . 
Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. . - 
Losy fund. arcyks. Rudolfa 10 zł. •
Salina 40 zł. mk....................................
Pożyczka miasta Salzburga 29 zł. •
St. Genois 40 zł. mk............................
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. . 

„ „ TryestulOO zt.mk.4g.jpi'.
„ „ Tryestu 50 zł. 4 pr. . . 230-

■%/

K . Akeye banków (za sztukę)- 
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . . . 2 8 2 - ' „grf'
Peszt, banku liandl. 500 zł. . , ■ 286 2 ''' s
Zakł. kred. dla handlu i przem. . . — w '
Węg. banku kredyt. 200 zł. . . . 7 5 5 '''
Dolno austr. tow. es):. 500 zł. . . 5 2 5 - ' ggs'
Galie, banku hip. 20p z ł....................  555'-

„ „ dla band), i przem. 200 zł. 240 $1
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 436 ' '

„ Austro-węg. 1400 k. . . .  1610 
Związk. (Cnionbank) 200 zł. .

Czeskiego banku związkowego 100 zł. 246p5° 
Ziynosteńska banka 100 zł. . . . 252-5° ^

L-. Akeye Przedsiębiorstw transportowi , 
Buk. kol. lok. akc-. pierw. 200 zł. . 430 ' '  i  

„ „ „ akeye zakład. 200 zł. 394'-”
Kolei półn. ces. Ferd. 1000 zł. mk. . 5470 
Kołom. kol. lok. (akc. pierw.) 200 zł. —
Kol. Lwów-Bełzee (akc. pierw.) 200 zł. — 5

„ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . . 5 8 0 ''' \
„ wschod.-galic.-lokaln. 200 zł. . 393"
,, państwowych 200 zł............................—
„ południowej 200 zł.......................  " im
,, węg. galie. I. 200 z ł....................  402 ou

Austr. Tow. żegl. na Dunaj u 500 zł. mk. 872' '
M. Akeye Przedsiębiorstw przemysłów ggj' 

Tow. kopalń węgla w Brux 100 zł. . 660 "
Galie, karpackie naft. tow. 500 kor. 1215 '" M y  
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 412'° 
Pragskiego tow. Żelazn, przem. 200 zł. 1890’"  p ! /
Schodnicy 500 kor................................. 7 6 4 '''
Tureek. zarz. tytoniow. 500 franków —
Trifail. .tow. kop. węgla 70 zł. . . 381 1

N. W E K S L E .
Berlin za 100 marek 5 pr. . . 116-95 
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . 239'521/»
Paryż za 100 franków . . . .  95'25
Petersburg za 100 rubli 4Ł/a pr. —
Niemieckie b a n k i .....................117—
"Włoskie b a n k i .................................95-10
Francuskie banki . . . . 94-85
Szwajcarskie b a n k i ........................... 94-85

O. W A L U T  Y.
Dukat c e s a r s k i .......................... 11-34
Austr. weg. 8 gnid. złota moneta —
20-frankow ka...................................... 19'06
2 0 -m ark ó w k a ...............................  23’42
Rosyjski póllmpery-ał . . . .  —'-ę
Niemieekie banknoty za lOOmarek 113'9o 
Włoskie banknoty za 100 lir  . 95;20
Ruble .  .........................................  2 52Vs

i ł i i

i
i-s»

S,



( 853  l ~ 3 )
4  IJ° w a  h a l a  a u k c y j n a  w e  l w o w i e

ę, ul. Jagiellońska 1. 15.
urzędowe (tylko w dnie powsze- 

łuri • Prze(i  południem od 8 do 12, po po- 
aiu od 2 do 6, w soboty popod', od B do 8.

p L i c y t a c j e :
^ d z i a ł e k  8. lutego 1904 od 10 do 12 

godz.: meble, sprzęty domowe i mate- 
Wi rye na  suknie.

°tak 9. lutego 1904 od 10 do 12 godz.: 
meble, kosztowności, korale, obrazy oiej- 

|X , !le) dyw any perskie i różne skóry. 
t*a 10. lutego 1904 od 10 do 12 godz : 

futro, sukna, in strum en ta  lekarskie, 
0zi» aaezynie, kasa.

&rtek 11. lutego 1904 od ,:0 do 12 
Piaf ,^ °d z .: meble i bilard.

* 12. lutego 1904 od 10 do 12 godz.: 
Sok .taeble i sprzęty domowe.

a IB. lutego 1904 od 4 do 8. godz: 
tanie meble i sprzęty domowe. 

być Sprzedać się mające przedmioty mogą 
(te °§lądane w hali przed licytacyą w go- 

ach urzędowych.
L^ów , dnia Bi. stycznia 1904.

Ł' Cz- E. 1402/B (10) (784 B -B )
eEan' zasa(fzie §• 142 o. e. i po przęsłu 
Wj 1,1 stron z uwagi na to że od zastano­
wił la w spraw ie egzekucyjnej Tomasza Sa- 
2(jq Ptaeciw Julii Bebek czyli Masełko pto 
doZw | r - zpn. postępowania licytacyjnego 
do onego tus. uchwałą z 8. sierpnia 1902 
że • 1088,2 (1) rok jeszcze nie upłynął i 
Ul6e,j czasie posiadania posiadłość ta  nie 
le ^  a żadnym zmianom i że jakość przyna- 
sig ^  w niczem się nie zm ieniła pomija 
feaj Ptaąnie i ocenienie sprzedać się mającej 
dniu °.sta a zarazem wynik dokonanego w 

• grudnia 1902 opisanie i ocenienie 
t»ow»tauje się za podstawę niniejszego postę- 

pa, licytacyjnego.
°wnocześnie zaś na  żądanie Tomasza 

lntgj1 1 Podwołoc-zysk odbędzie się dnia 22 
sFlzi 0 S0(lz. 0 przed południem  w7
W p® Qiżej wymienionym, w biurze Nr. 6 
skiej toczyskach , licy tac ja  realności m iej-

' Podwołoczyskach położonej a wedle 
^iczir- ®ra' Staromiejszezyzna dłu-
Wraz 1 Ju lii Bebek czyli M asełko własnej, 
z bimz Przynależnościami, składająceini się 
heg0 ? uku mieszkalnego wychodu dr 6 W 

* komórki drewnianej. 
licyta r uch°iność powyższa, wystawiona na 

ocenioną na 3877 kor., przy- 
fiości zaś na 2697 kor.

Lal. ■̂ ainiisza cena wynosi 2584 kor. 66 
4o tej ceny sprzedaż nie przyjdzie

2 ^ u ru n k i licytacyjne, które równocześnie 
^ta'r hza i odnoszące się do tej nieru- 

eiąg , Sci dokum enta (wyciąg tabularny, wy- 
^ ż e  tatastralny, protokoły ocenienia i t d.) 
Podcza dy> mający chęć kupienia, przejrzeć 
^ th i  S • ^0(l zin urzędowych w sądzie niżej 

?rQi°nym , w biurze Nr. 6.
l.eytap prtiwa, w obec których niniejsza 

do^a ^ ta b y  niedopuszczalną, należy zgło- 
blin- Ŝ u najpóźniej przy wyznaczonym 

Ha,.!®  licytacyjnym , inaczej roszczenia tego 
% y  , c? samyj nieruchomości nie rno- 

rp yć już ze skutkiem podnoszone.
Ĉ Wrv °soby, dla których jakie prawa lub 
% !„ [  aa powyższej nieruchom ości bądź 
S u ia e.. taż istnieją, bądź w toku postępo­
wą 0 taytacyjuego powstaną, zawiadamiane 

i ^alszJch  w ydarzeniach tego postępo- 
w i> iefte a *e Przez przybicie na tablicy sądo- 

n ie uiieszkają w okręgu sądu niżej 
> °a e ®° 1 nie ws^az^ temuż” sądowi
a<hiesJj^taka do doręczeń, w siedzibie sądu 

\ , ty  eS°-
pży - Z naczenie  term inu licytacyjnego na- 
> » C a °tawać na karcie ciężarów wykazu 
^°ścj dla wzmiankowanej nierucho-
t  T

p a s z o w i Sagan przyznaje się dalsze 
kor. które mu dlużniczka 

^  * Pod rygorem  egzekucyi zwrócić ma. 
U L. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

0<fwołoczyska, dnia 9. stycznia 1904.

 ̂ Ĉ -  XVII. 2069 3 (19) (761 B Bi
[owarzystwa wzajemnego 

c!‘ Xrv We Lwowie, zastąpionego przez adw. 
?  l 9(p r°Wsktago, odbędzie się dnia 3. m ar­
c u j  ^  0 8°dz. j0  przed południem w sądzie 
v a P o / m ieni°nyni, w sali Nr. VI., licyta- 
hl® hr awy realności pod lk. 977 3/j we Lwo- 
oS* Whl Uló L i ń s k i e j  1. orj. 20 położo- 
n Jętej °B5/I. ks. gm. m iasta Lwowa 
8^ ^ ’v Z p 0wiTzanej Julii z Hanasów 1 v. 
^  Z p ‘ Lhodorowicz w łasnej a składają ej 
°^y j tarowego domu mieszkalnego, dobu- 

°grodu wraz z przynależnościami, w

♦Gazeta Lwowska* Nr. 28 z

protokole oszacowania z dnia 15. paździer­
nika 1903 E . X V II. 2 69 3 (10) opisanemi.

Powyższa połowa nieruchomości, wy­
stawiona na iicytacyę, je s t ocenioną na 3624 
kor. 35 hal., przynależności zaś na 40 kor. 
30 hal.

Najniższa cena wynosi 1043 kor. 37 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej części nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły 
ocenienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym, Oddział 
X V II.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licy tacja  byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjny o, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchom ości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jak ie  prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedyn ie  przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O k. Sąd powiatowy, S, I., Oddział XVII.
Lwów, dnia 13. stycznia 1903.

L. cz. E. 2320,3 (10) (845 1—2)
Dnia 23. lutego 1904 o godz. 10 ‘/s przed 

południem, odbędzie się w biurze Nr. II. 
sądu tutejszego, licytacya realności .objętej 
wyk. hipot. 1. 518,IV. dziel, miasta Sm aty- 
na z przynależnościami.

Nieruchomość tą oceniono na 2146 kor.
Najniższa cena, niżej której sprzedaż 

nie nastąpi, wynosi 1430 kor. 67 hal.
W arunki licytacyjne i inne odnośne 

dokum enta przejrzeć można w sądzie tu te j­
szym, w biurze Nr. 9.

Takie prawa, w obec których n in ie j­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym  terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jakie praw a lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są ­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu n i­
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądo­
wi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Śniatyn, dnia 21. stycznia 1904.

L. cz. E. 1073/3 (6) (849 1— 3)
N a żądanie Zakładu kredytowego dla 

handlu i przem ysłu w M ikulińcach, zastąpio­
nego przez adw. dra Horowitza w Tarnopo­
lu, odbędzie się dnia 10. lutego 1904 o godz. 
9 przed południem  w sądzie niżej wymie­
nionym, w biurze Nr. 2, licytacya realności 
objętej whl. 27o ks. gr. gm. kat. Siemiko- 
wce dłużnika Krzysztofa Zawiślańskiego 
własnej.

Nieruchomość, wystawiona na licy- 
tacyę, jest ocenioną na 870 kor.

Najniższa cena wynosi 580 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabular­
ny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d,), może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 2.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jak ie  prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeeme już istuieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
bądą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. iSąd powiatowy, Oddział III.
W iśniowczyk, dnia 30. g rudnia  1903.

L. cz. E. 1081/3 (5) (815 1 - 3 )
N a żądanie Powiatowej Kasy Oszczę­

dności w W adowicach, zastąpionej przez 
adw. dr. Iwańskiego w W adowicach, odbę-

dnia 5. lutego 1904.

dzie się dnia 25. lutego 1904 o godz. 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 18 w Wadowicach, hcy- 

| tacya realności lwb. 406 ks. gr. gm. kat. 
W adowice.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
iicytacyę, jest ocenioną na 42.246 kor. 64 bal.

Najniższa cena wynosi 21.123 kor. 32 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokum enta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze N r. 18.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
ter.- iaie licytacyjnym , inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchom ości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie praw a lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w' toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli n ie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Wadowice, dnia 25. stycznia 1904.

L. cz. E. 652/3 (4) (804 1 - 3 )
Na żądanie Feiw la R eicha w Pstrągow y 

odbędzie się dm a 18. m arca 1904 o godzi­
nie 9 przed południem w sądzie niżej w y­
mienionym, w7 biurze Nr. 12 licytacya real­
ności lwh. 226 gm. Pstrągow a objętej Jan a  
M aryanny, Jadw igi Fąfarów i Feiw la Rei­
cha własnej — celem zniesienia współwła­
sności, zatem wierzycielom na posiadłości 
tej ubezpieczonym zastrzega się ich prawo 
hipoteczne bez względu na cenę przez licy- 
tacyę uzyskać się mającą.

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 1540 kor.

Najniższa cena wynosi 1026 kor. 67 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Sprostowano warunki licytacyjne i od­
noszące się do tej nieruchomości dokumenta 
(wyciąg tabularny, wyciąg katastralny, proto­
koły ocenienia) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze Nr. 12.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w7 toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Strzyżów, dnia 18. stycznia 1904.

L. cz. E . 137/2 (70) (859)
Zastanowienie licy tacji.

Odwołuje się Iicytacyę dóbr Podwerbce 
wyk. hip. 1. 324 ks. gr. dla posiadłości ta ­
bularnych tutejszego Sądu objętych, edyktein 
z dnia 2. stycznia 1904 1. cz. E . 137.2 (59) 
na 2. marca 1904, w Sądzie tutejszym  roz­
pisaną.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Kołomyja, duia 30. stycznia 1904.

L. cz. E . 2391/3 (7) (844)
Duia 23. lutego 1904 o godz. 10 przed 

południem, odbędzie się w biurze Nr. II. są­
du tutejszego, licytacya realności objętych 
wyk hipot. 1. i ) whl. 1821 ks. gr. gm, kat. 
Hańkowce, 2) wbl 2489 ks. gr. gm. kat.
Ilarikowce, 3) 1/2 whl. 4 5 ks. gr. gm.
kat. Hańkowce z przynależnościami.

Nieruchomości te oceniono ad 1) na 
kwotę 414 kor. 40 bal., ad 2) na kwotę 4 -3
kor. 53 hal., ad 3) n a  kwotę 377 kor.
98 hal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi ad i) 276 kor. 30 bal. 
ad b) 269 kor., ad 3) 251 kor. 99 bal.

W arunki licytacyjne i inne odnośne 
dokum enta przejrzeć można w sądzie tu te j­
szym, w biurze Nr. 9.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­

sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie praw a lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Śniatyn, dnia 20. stycznia 1904.

L. cz. E. V III. 1496/3 (16) (863)
Dnia 4. m arca 1904 o godz. 10 przed 

południem, w biurze Nr. 51 tut. sądu, odbę­
dzie się licytacya 56 540 części realności 
objętej lwb. 221 ks. gr. gm. Przem yśl 
z przynależnościami.

Realność z przynależnościami oceniona 
na kwotę 2980 kor. 32 hal.

Najniższa oferta poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi kwotę 1489 kor.

W arunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej­
szym, biuro N r. 22.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym/ inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
lub ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli n ie mieszkają w okręgu sądn 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V III.
Przem yśl, dnia 20. stycznia 1904.

L. cz. E . 546/3 (5) (869)
Na żądanie M arcina Drąga, zastąpio­

nego przez Franciszka Drąga odbędzie się 
dnia 16. lutego 1904 o godz. 9 przed połu­
dniem w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze Nr. 5 licytacya połowy realności 49 whl. 
gm. Dąbrowica.

Połowa nieruchomości, wystawiona na 
Iicytacyę je s t oceniona na 2030 kor.

Najniższa cena wynosi 1354 koron, po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
m ający chęć kupienia przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze N r. 5.

Takie prawa, w obec k tórych niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na  powyższej części nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjn-go powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie  przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Sieniawa, dnia 18. g rudnia  1903,

L. cz. E. V. 2407/3 (5) (742)
Na żądanie Banku ludowego w S tan i­

sławowie, zastąpionego przez adw. dra Biau- 
steina, odbędziesię dnia 24. m arca 1904 o 
godz. 9 7* przed południem  w sądzie niżf-j 
wymienionym, w7 biurze Nr. 38, licy tac ja  
realności lwb. 1436 gm. Ozerniejów Jako a 
Leiby 2-im. Griina własnej.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta­
c ję , je s t ocenioną na 600 kor.

W a d y u m  wynosi 60 kor.
Najniższa cena wynosi 400 kor., p o n i­

żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku,
W aruuki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokum enta (wyciąg tabular­
ny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. 
d )  może każdy, mający chęć kupienia, przej­
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Ńr. 35.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Stanisławów, dnia 20. stycznia 1904,
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L. cz. E . 4195/2 (50) (812)
W  spraw ie egzekucyjnej A uny z Czu­

batych Przedzimirskiej im. własoem i jako 
m atki i opiekunki m ałoletnich A nna, Miko­
łaja Paw ła i Ju lii Przedzirairskich przeciw 
M ichałowi Przedzimirskiemu, względnie te ­
goż prawonabywcy Hermanowi Czaczkesowi
0 zniesienie współwłasności realności whl. 
618 ks. gr. dla gm iny kat. Tarnopol objętej 
odbędzie się dnia 1. m arca 1904 o godz. 11 
rano w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
N r. 21 w Tarnopolu, relicytacya ciała tabu­
larnego whl. 618 kat. gm. Tarnopol objęte­
go z parcel bud. pod lkat. 458 i 454 na
których znajdują się dwa domy pod Ikons. 
300 i 1666 oraz, komórki i chlewy składa­
jącego H erm ana Czaczkesa w 183/288 czę­
ściach nieletniego Paw ła Przedzimirskiego 
syna Łukasza w 26/288 częściach, nielet. 
A nny Przedzimirskiej córki Łukasza w 26,288 
częściach, niel. M ikołaja Przedzimirskiego 
syna Łukasza w 26/288 częściach, niel. J u ­
lii Przedzimirskiej córki Łukasza w 26/288
1 A nny z Czubałych Przedzimirskiej w 52/288 
częściach własnego.

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na kwotę 3450 kor. 20 hal.

Najniższa cena wynosi 3450 kor. 20 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

W ierzycielom m ającym na zlicytować 
się mającej realności p re tensje  hipoiekowa- 
ne pozostają ich prawa bez względu na ce­
nę kupna zastrzeżone.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchom ości dokumenta (w yciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
n ia i t. d.), może każdy, m ający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wym ienionym , w biurze N r. 21.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Tarnopol, dnia 14. stycznia 1904.

L. cz. E . 5483/3 (4) (814)
N a żądanie filii Banku hipotecznego 

w Tarnopolu, odbędzie się duia 1. marca 
1904 o godz 10 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze N r. 22 w T ar­
nopolu, licy tac ja  a) ciała tab. whl. 304 kań 
gm. Dołżanka objętego z parceli bud. 1. kat. 
164 na której znajduje się chata z budyn­
kami pod Nr. kons. 13/a i gr. pod 11. kat. 
259, 348, 3 /0  2, 541, 542. 632, 156!. 
2084/2, 631, 821/2, 822/2, 8 23 2, 994 3, 
1534/2, 1562 2 i 2805/1 się składającego 
wraz z przynależytościam i, stanowiącemi in ­
wentarz żywy, b) 1 2 połowy ciała tab. whl. 
480 kat. gm iny Dołżanka objętego z parcel 
roli pod 11. kat. 1345, 1346, 1347/1, 1348/1, 
1820/1, 467/1, 468/3, 469,3, 470,3, 471/1, 
471 3 i 657 się składającego wraz z przy­
należytościam i stanowiącemi inw entarz żywy.

Nieruchomości, wystawione na liey- 
Jacyę, są  ocenione a te ad a) 6422 kor., zaś 
ad b) 617 kor., przynależności zaś ad a) 
320 kor. a ad b) 200 kor.

Najniższa cena wynosi ad a) 4494 kor. 
67 hal., zaś ad b) 544 kor. 67 hal., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchom ości dokumenta (wyciąg tab u ­
larny, wyciąg katastralny , protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 22.

Takie prawa, w obec fctóryeh niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości n ie  m o­
głyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osobyr dla których jakie praw a lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadam iane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, je ś li n ie m ieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział Ili.
Tarnopol, dnia 20. grudnia 1903.

L. cz. E . 5481/8 (4) (813)
N a żądanie filii Banku hipotecznego 

w Tarnopolu, odbędzie się dnia 2. marca 
1904, o godz. 10 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 22, w T ar­
nopolu licytacya a) ciała tab. lwh, 485 kat. 
gm. Domamorycz objętego, z parceli gr. 
657/2 się składającego i b) ciała tab. lwh. 
634 kat. gm. Domamorycz objętego z parceli 
bud. 1. kat. 89/1 na której znajduje się 
chata z budynkam i gospodarskiemi pod Nr. 
95 i gr. 143/1 się składającego.

Nieruchomości, wystawione na lieyta- 
cyę, są ocenione a t o : ad a) na 800 kor., 
zaś ad b) na 1600 kor.

N ajniższa cena wynosi ad a) 533 kor. 
84 hal., zaś ad b) 1066 kor. 67 hal., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

W arunki licytacyjne, które zarazem jako 
z ustaw ą zgodne niniejszem  równocześnie 
się zatwierdza i odnoszące się do tych

nieruchom ości dokum enta (wyciąg tabu- ] 
lam y , wyciąg katastralny, protokoły ocenie- !j 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 22.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na  powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zaw iadam iane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli n ie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Tarnopol, dnia 30. grudnia 1903.

L. cz. E, 1070,3 (3) (744)
Dnia 9. m arca 1904 o godz. 9 przed 

południem w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr, 4, odbędzie się licytacya real­
ności lw h. 321 gm. Bełz na  w arunkach 
przedłożonych niniejszem  ustalonych wraz 
z przy należnościami w protokole oszacowania 
opisanerni.

Nieruchomość, wystawiona na licyta- 
cyg, je s t ocenioną na 680 kor., przynależno­
ści zaś na 700 kor.

Najniższa cena wynosi 803 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnośne doku- 
m eata przejrzeć można w sądzie niżej wy­
m ienionym , w biurze N r. 4.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia tego 
rodzaju, co do samej nieruchom ości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jak ie  praw a 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadam iane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie w skażą temuż 
sądowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Bełz, dnia 20. stycznia 1904.

L. cz. E . X. 2021/3 (7) (835)
Dnia 22. m arca 1904 o godz. 10 przed 

południem, odbędzie się w biurze Nr. 34, 
w tutejszym  sądzie licytacya 2/18 części 
realności Iwb. 497 Stanisławów wraz z przy- 
należnościam i.

Nieruchomość oceniona na 966 kor. 
75 hal.

Naniższa cena wynosi 483 kor. 38 b a l ,  
niżej której sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

W arunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumentu, przejrzeć można w sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 33.

Takie praw a, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchom ości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na  powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

Celem strzeżenia praw  Paula Heinego 
i Bacheli H alpern  jakoteż wszystkich innych 
osób interesow anych, k tórym  niniejszego 
edyktu licytacyjnego lub też którejkolwiek 
innej uchwały w tem postępowaniu później 
wydanej, bądź wcale nie, bądź w należytym 
czasie doręczyć by nie można, ustanaw ia się 
kuratorem  p. adw. dra Blum enfelda w Sta­
nisławowie.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział X.
Stanisławów, dnia 20. stycznia 1904.

L. cz E. V III. 2383/3 (8) (791)
N a żądania Towarzystwa zaliczkowego 

w Kołomyi odbędzie się dnia 17. m arca 
1904 o godzinie 10 przed południem  w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 7 w 
Kołomyi licytacya realności objętej whl. 390 
ks. gr. dla III. dzielnicy m iasta Kołomyi.

N ieruchom ość ta, wystawiona na  licy- 
tacyę jest oceniona na 4427 kor.

Najniższa cena wynosi 2952 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne, które się równo­
cześnie zatwierdza i odnoszące się do tej n ieru­
chomości dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, m ający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy­
m ienionym, w biurze Nr. 35.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem  podaoszone.

To osoby, dla k tórych jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź
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obecnie już istnieje w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
w ania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII.
Kołomyja, dnia 17. stycznia 1904.

(860)L. cz. S. 7/2 (115)
O g ł o s z e n i e .

Uchwałą tutejszego sądu z 28. paź­
dziernika 1902, S. 7/2 (1) otworzony konkurs 
do m ajątku Izaka Langsam a uznaje się po 
m yśli §, 189 ord. konk. za ukończony.

0 . k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Przemyśl, dnia 19. grudnia 1903.

L. cz. L. 2495 (736 2 - 3 )
KONKURS

Wydział Rady powiatowej Sokal- 
skiej rozpisuje niniejszem konkurs na 
posadę lekarza okręgowego w Waręzu 
miasteczku z roczną płacą 1200 kor. 
i ryczałtem na objazd-i gmin w ro­
cznej kwocie 600 kor.

Do okręgu sanitarnego w Waręzu 
należy 20 gmin z ludnością 11566 
dusz, a w miejscu znajduje się apteka 
publiczna.

Ubiegający się o powyższą posa­
dę winni wnieść do Wydziału powia­
towego w Sokalu w terminie do 1. 
marca b. r. udokumentowane podania, 
do których należy dołączyć:

1. metrykę urodzenia,
2. dyplom doktora wszech nauk 

lekarskich,
3. świadectwo odbytej 2 -letniej 

praktyki w zawodzie lekarskim,
4. świadectwo przynależności lub 

inny dokument na udowodnienie pra­
wa obywatelstwa austryackiego,

5 świadectwo zdrowia wystawio­
ne przez c. k. lekarza powiatowego i

6. świadectwo nieskazitelnego za­
chowania się potwierdzone przez c. k. 
Starostwo.

Obowiązki lekarza okręgowego 
określa instrukeya wydana przez c. k. 
Namiestnictwo w porozumieniu z Wy­
działem krajowym, ogłoszona w dzien­
niku ustaw krajowych Nr. 83 z roku 
1891, tudzież wykonywanie oględzin 
bydła i mięsa w Waręzu mieście.

Z Wydziału Rady powiatowej.
Sokal, dnia 26. stycznia 1904,

(810 1— 2)L. cz. Prez. 2028
K O N K U R S .

Odnośnie do konkursu w Nr. 27 „Ga­
zety Lwowskiej" ogłoszonego, podaje się do 
wiadomości, że konkurs na posady radców 
wyższego Sądu krajowego przy wyższym Są­
dzie krajowym we Lwowie ew entualnie przy 
trybunałach  I. instancyi upływ a z dniem  
28. lutego 1904.
Prezydyum  c. k. wyższego Sądu krajowego. 

Lwów, dnia 30. stycznia 1904.

L. 6547 (856 1 - 2 )
K O N K U R S .

Wydział powiatowy w Wieliczce 
rozpisuje konkurs na posadę lekarza 
okręgowego z siedzibą w Dobczycach 
(powiat polityczny Wieliczka) z płacą 
roczną 1000 K i ryczałtem na objazdy 
800 K. warunki jak §. 7 ustawy z dnia 
2. lutego 1891 Nr. 17 Dz. u. kr.

Okręg sanitarny obejmuje 25 gmin 
ogółem z ludnością 17 000. Posada na­

daną zostaje od dnia 1. marca 
roku prowizorycznie na rok

Podania należy wnosić do d 
15. lutego 1904 roku. .

Wieliczka, dnia 1. lutego 190*' 
Wydział powiatowy w Wieliczce

asowe
(8 $L. cz P r. III. 15/4 (2)

. O b w i e s z c z e n i e .  M
O. k. Sąd krajowy jako prasowy °r p 

na wniosok c. k. Prokuratora Państw a
zamieszczone w Nr. 4 czasopisma „Lib®1

eto" z dnia !. lutego 1904, a r /y k u ły ^

ta

Perj

ty tu łem : I. O złym i dobrym kolejarzu' j  
„Rozmowa ze złym " do słów k o ń c o ^
„stroskani wierzyciele" strona 3 i 4, II- 
sy“ od „Oezem rozmawiał" do „na k"'®^,
syonizmu" strona 12 zawierają zna®1
występku ad I. z §. 300 u. k. od IŁ * Ji
491 u. k. że zakazuje się rozszerzania 
artykułów.

0. k. Sąd krajowy jako prasowy S h '  
Kraków, dnia 3. lutego 1904.

4a<l

L. cz. Pr. III. 16 4 (2)
O b w i e s z c z e n i '

(8 $

C. k. Sąd krajowy jako prasowy 
na wniosek c. k. Prokuratora P alX
że zamieszczony w N r 32 czasopisma „ N a p ^ /
z dnia 1. lutego 1904 artykuł pod tytttl 
„Różni pątnicy w atykańscy" cale stro»a 
zawiera znamiona występku z 491 u. *■'występku
zakazuje się rozszerzania tego a r ty k u łu - ,  

O. k. Sąd krajowy jako prasowy S. H ' 
Kraków, dnia 3. lutego 1904.

Kuratele.

S f
Hiich

cz

Ul4*1(5

L. cz. L. 29,3 (6: ___
Tacka Czorna z Perespy została _ 

ną za mam otrawczynie, kuratorem  uS 
wiono H aw ryłę Czornego z Perespy.

C. k- Sąd powiatowy, Oddział IIŁ 
Sokal, dnia 10. września 1903-

L. cz. P. 355/3 (4) (10.544 K
Ilko Bojczuk z Parcliaeza uznany J  

c-horym na umyśle, kuratorem  jego 1 
Dm ytro Malicki.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział HI- 
Sokal, dnia 22. listopada 1903.

L. cz. L . 25/3 (6) ' (10.542 ^
P iotra Studzińskiego z M adziarek  u 

no m arnotraw cą.
Kuratorem  jego M ichał Wladygu- 

O. k. Sąd powiatowy.
Sokal, 7. sierpnia 1903.

Jej
*si.

Us

cz.

hu I
Zej

' ez.

L. cz. P. 309/3 (4) (460 I
,st»LIw an P engryn  ze Sołukowa z®  ̂ ^

znany umysłowo chorym , a kuratore#   ̂
ustanowiono Jakóba Bodlaka ze Sołuk0 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział P -  
Dolina, dnia 18. listopada 1903-

H>t
K

a
i,

L. cz. P. IX. 224/3 (5) ( 5 l4 KĄ
Jan  Fam birow ski z Korolówki 9 ^  

został marnotrawcą, kuratorem  dlań u.  ̂
wiono M ichała Bodnarezuka z Korolów■ u u u u a i  cn u  v

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IN', 
Kołomyja, dnia 13. październikapaźdzl

‘X ,  
&

Sc

L. cz. P. 202/99 (13) (5 l 8 ij! if|
Rozciągnięta nad Józefem Brzoz® ^  

z Pstrągów ki z powodu głupkowatośc1 
tela zostaje uchyloną.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział Ł 
Frysztak, dnia 1. grudnia 1903-

L. cz. L. 7 3 (4)
M inh a ł  P n i

A

t
HZ. J

N Ze
, li 
*^le

0 IW  
S,

■ U. ! i> (4) jn*"
M ichał Petryszak w Ladzkiern y  

uznany m arnotraw cą, a kuratorem  j 
nowiono M ichała Kuryka z Ladzkiegjh 

G. k. Sąd powiatowy, Oddział 1 
Tyśmienica, 8. stycznia 1904.

1V
X , ? '\  X 1

°itn
0.
Uh

L. cz. L. 25,3 (5)
W iktorya Oichowska z Lipin j^j( 

m arnotraw ną. K urstorem  jej ustaU
ii”

c o u
Franciszek Ciehowski z D ulczów ki.  ̂

G. k. Sąd powiatowy, Oddział 
Pilzno, 16. grudnia 1903.

%
°rer 

z
C.

r4L. cz. P. XI. 412/3 (5) ([1. if
Łuć Dutezak D m ytra z CigżoVP 

notrawcą uznany, kuratorem  )eS° 
Zeniuk z Ciężowa.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział - 
Stanisławów,, 3. grudnia 1903

*

i,

**• P. 

>2
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l - Cz- L. 19/8 (4) (456 1— 3)

Btę Sigall zamęż. K ahane uznaje się
b. głupkowatą, kuratorem  Chaim Sigall z 

r°aów.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.

Brody, dnia 15. grudnia 1903.

L.
ta. L. 15/2 (6) (10468 1 - 3 )

O g ł o s z e n i e .
8j , Kubin H alpern dostawca zboża z Hu- 
g0 Jtaa uznanym  został za umysłowo chore- 
p ' Kuratorem ustanowiono dlań E isiga Hal- 

na kupca z H usiatyna.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Husiatyn, dnia 3. marca 1903.

i .
Cz- IV. 512/96 (21) (58 1 - 3 )

p , Zawieszona z powodu m arnotraw stw a 
IM phaim em  Schussłem A braham a kuratela, 

Doną została.
k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Żabie, dnia 1. grudnia 1003.

^  Cz- P . XI. 411/3 (12) (74 1 - 3 )
tiU i I a r ya Bojko zam. Borkowska z U zina 
Wysł°w° niedołężna uznaną została. K ura­
k i6?1 jej ustanowiono Jana Borkowskiego 

lebała z Uzina.
B. k. Sąd powiatowy, Oddział XI. 
Stanisławów, 4. grudnia 1903.

Ł‘ Cz. P. VI. 204/3 (4) (194 1 - 3 )
w Adela Borecka ze Stanisławowa została 
łj; ańą głupkowatą, a kuratorem  jej ustano- 
Hj®0 W asyla Kotyla, w achm istrza 8 pułku 

bow, w Stanisławowie.
k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Stanisławów, 7. września 1903.

‘ Cz- P. VI. 222/3 (10) (248 1— 3)
%  Keiga G ittla  Horn ze S tanisław a zo- 

a Uznana umysłowo chorą, a kuratorem  
stanow iono  Seliga H orna z K nih in ina

C- k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Stanisławów, dnia 13. listopada 1903.

ta- A. 321 3 P . 254/3 (5) (10531 1— 3) 
|j4 j. Stanisław Łaś zwany Leśnickim  i Zo- 
o ą /^sio w a zwaną Leśnicką ze Zubsuchego 
L , i zostali pod kuratelę z powodu niedo- 

umysłowego 
Jpj Kuratorem ich ustanowiony został 

' Ze/ Lasak ze Zubsuchego.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.

Nowy Targ1, dnia 23. listopada 1903

L
'' ta- L. 19,3 (4) (10 540 1 - 3 )
w  Semena Gharuka z Switarzowa uznano 

tao traw cą .
Kuratorem jego Mikołaj Harasymczuk.

0. k. Sąd powiatowy.
Sokal 4. czerwca 1903.

' °ZTL. 11/3 (14) ( 1 0 .5 4 1 1 - 3 )
V *  wana Sawczuka z Tartakowea uznano 

a ®trawcą.
Kuratorem jego M ichała Seńczuk.

C. k. Sąd powiatowy.
Lokal, 9. lipca 1903.

(10440)
l  -------------

z- P. XVIII. 258/3 (4)
H p N a d  Julią  z Rozborskich Mosingową 

ustanaw ia się na  podstawie, za- 
? 611 i a c. k. sądu krajowego we Lwowie

.Jistopada 1903 Nc. V II. 1586/3 (1), 
® z P0W0J U stwierdzonej choroby umy- 

1 a. kuratorem  ustanaw ia się dra Placy- 
Q. ik s iń sk ieg o  we Lwowie.

U^ąd powiatowy S. I., Oddział XV III. 
Lwów, dn ia  3. grudnia 1903.

eZ' L- 5/3 (14) (10446)
Łysiaka z U hnow a unano mar- 

Ko kuratorem  jego ustanowiono Ja- 
/Uanowskiego.
li- k. Sąd powiatowy, Oddział IV.

Lnów, dnia 22. października 1903.

, P-,V . 218/3 (7) (10457)
t% e taśka z Lewickich Hawryliszyn z Orysz- 
Jkuj.® została uznana umysłowo chorą a 

je j ustanowiono Fedorka H aw ry- 
p z Oryszkowiec.
U  k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
^upyczyńce, 19. listopada 1903.

j £ ' ,  19(5) (10474)
ifiir głupkowatym  Teodorem Jaroszem 
h./jak zawieszono kuratelę, kuratorem
T ^duo Grzegorza Krochmaluka 
/  k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

a‘Oźce, dnia 24. listopada 1903.

L. cz. P. 190,3 (5) (10493)
M ikołaj W ysoczański syn M ichała z 

W ysocka wyżnego uznany m arnotrawcą. K u­
ratorem  tegoż ustanowiono Jan a  W ysoczań- 
skiego Mińkowicza z W ysocka wyżnego.

0 . k. Sąd powiatowy.
Borynia, 16. września 1903.

L. cz. P. 149/3 (1) (10494)
Benjamin A llerhand z Horodenki uzna­

ny umysłowo chorym, kuratorem  jest Selig 
A llerhand z Horodenki.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Horodenka, dn ia  5. października 1903.

L. cz. P. 164/3 (1) (10495)
Dmytro Byckało z Horodenki uznany 

m arnotraw cą a kuratorem  jego je s t Mikołaj 
Brodowski z Horodenki.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział' V. 
Horodenka, dnia 14. października 1903.

L. cz. P. VI. 174/3 (10496)
W asyl Jakowyszyn uznany m arnotraw cą 

a kuratorem  jego ustanow iony Onufry Ma- 
siewicz z Olejowej Korolówki.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Horodenka, dnia 25. września 1003,

L. cz. P. 300/3 (5) (10498)
Za umysłowo chorą uznano W eronikę 

Paczosa w Białkówce. K uratorem  jej usta­
nowiono Jan a  U rbanika w Moderówce.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Krosno, dnia 9. grudnia 1903.

L. cz. P. 289/3 (6) (10524)
Ołeksa W ilchowy z Kadlubisk uznany 

m arnotraw cą. Kuratorem  ustanowiono Semka 
Kisia w łościanina z Kadłubisk.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Brody, dnia 14. listopada 1903.

L. cz. L. IV. 15/3 (5) (44)
Ju liannę Kowbasa uznano umysłowo cho­

rą, kuratorem  dla niej ustanowiono Dmytra 
Kowbasa z Rykowa.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Złoczów, dnia 14. września 1903.

L. cz. P. V. 175/3 (1) (45)
O g ł o s z e n i e .

F re ida  z Priigerów Nachfcarowa za- 
robniea z Remizowiec zostaje uznana za 
umysłowo niedołężną a kuratorem  dla niej 
zamianowany Leib Priiger gospodarz w Re- 
mizowcach.

0. k. Sąd pov~iatowy, Oddział V.
Złoczów, 13. listopada 1903.

L. cz. L. IV. 27/3 (6) (46)
Ja n a  Kotlińskiego, c. k. kapitana 35 

pułku piechoty obrony krajowej, uznano umy­
słowo chorym, kuratorem  dlań ustanowiono 
p. M iehała Gniadego w Złoczowie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Złoczów, dnia 27. listopada 1903.

L. cz. P. 193/3 (3) (47)
M arya 1 śl. Iwaszkun 2 śl. Senycz z 

Niewoczyna uznana m arnotraw ną, kurator 
W asyl Dutczyn.
, i 0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.

Bohorodezany, dnia 25. listopada 1903.

L. cz. P. 194/3 (3) (48)
Fedor Dołotko z Bohorodczan starych 

uznany m arnotraw cą, kurator Fedor Sawczyn. 
0 . k. Sąd powiatowy. Oddział IV. 
Bohorodezany, dnia 24. listopada 1903.

L. cz. L. 23/3 (4) (527)
/Dla M arcina Ciućki z Krzyżowej uzna­

nego jako umysłowo niedołężnego ustano­
wiono kuratorem  Macieja Oiućkę.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Żywiec, dnia 30. grudnia 1903.

L. cz, P. 75/2 (2) (525)
Dmytro Kociewicz z Podhorodec uzna­

ny  m arnotrawcą, kuratorem  jego ustanowiono 
Stasia W argasa z Podhorodec.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 
Skole, dn ia  17. czerwca 1903.

L cz. L. 7/3 (4) (517)
C. k. Sąd powiatowy w Sanoku usta­

naw ia na podstawie udzielonego przez c. k. 
Sąd obwodowy w Sanoku uchw ałą z dnia 
19. grudnia 1903 1. cz. Nc. IV. 195/3 (1) 
zatwierdzenia, kuratelę nad K onstantym  Ko- 
piją  w Dąbrówce ruskiej z powodu stw ier­
dzonego przez Sąd powiatowy w Sanoku

m arnotraw stw a a kuratorem  ustanawia pana ; koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są 
M ikołaja Gródeckiego w Dąbrówce ruskiej, jdzie  się nie zgłosi lub pełnom ocnika nie za- 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. jj mianuje
Sanok,/dnia 30. grudnia 1903.

Rozmaite obwieszczenia.
L. cz. Cg. I. 8/4 (1) (829 2 - 3 )

Przeciw Janow i Poeiaskowi, którego 
miejsce pobytu je s t nieznane, w niesionym  
został do c. k. sądu obwodowego w Rzeszo­
wie przez Paw ła Poeiaska w Błażowy pozew
0 uznanie własności whl. 1067 ks. gr. gm. 
Błażowa i adnotaeyę zakazu pozbycia.

Na podstawie pozwu rozpisaną została 
pierwsza audyeneya na 11. lutego o godzinie 
10 rano.

Celem strzeżenia praw Jana  Poeiaska, 
ustanaw ia się pana adwokata dr. Reinera 
w Rzeszowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Jana  
Poeiaska w rzeczonej spraw ie na jego koszt
1 niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 
Rzeszów, dnia 15. stycznia 1904.

L. cz. Prez. 701 (820 2 - 3 )
O b w i e s z c z e n i e .

0. k, wyższy Sąd krajowy we Lwowie 
podaje do powszechnej wiadomości, że p. To­
masz Vogl reskryptem  c. k. M inisterstw a 
sprawiedliwości z dnia 30. sierp&ia 1903 L. 
19.902 notaryuszem  w Łące zamianowany, 
złożywszy dnia 26. stycznia 1904 przysięgę 
służbową, urzędowanie swe rozpocząć może. 

Lwów, dnia 27. stycznia 1904.

0 . k. Sąd obwodowy, Oddział II. 
Nowy Sącz, d n ii 28. stycznia 1904.

L. cz. Prez. 216 (18/4) _ _ (603)
N a pierwszą zwyczajną dnia 1. m arca 

1904 rozpocząć się mająca kadeaeyę sądu 
przysięgłych w Nowym Sączu zamianowani 
zosta li: Prezydent Edw ard Kostka, przewo­
dniczącym, radcy sądu krajowego Franciszek 
Pisztek, dr. Teofil M atusiński, W ładysław 
Brobner i dr. J a n  Cieszyński jego zastępcami.

Prezydyum  c. k. Sądu obwodowego. 
Nowy Sącz, dnia 22. stycznia 1904.

L. cz. Og. II. 549 3 (7) (808 2 - 3 )
Przeciw nieobecnemu Kazimierzowi 

Pietraszkiewiczowi przedtem we Lwowie, 
wniosła Helena z Halanów Pietraszkiewicz we 
Lwowie przez adw. dra Mieczysława Jab łoń­
skiego we Lwowie, skargę o 5131 kor. 
80 hal. zpn.

Pierwsza audyeneya odbędzie się 12. 
lutego 1904 godz. 9 przed południem w biu­
rze Nr, 24.

Ustanowiony dla strzeżenia praw po­
zwanego kurator adw. dr. August Pioder 
we Lwowie będzie go zastępował dopokąd 
tenże w sądzie się nie zgłosi lub pełnomo­
cnika nie ustanowi.

0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział II. 
Lwów, dnia 26. stycznia 1904.

L. cz. 0. II. 13/4 (1) (848)
Przeciw Izraelowi Tillemu, którego miej­

sce pobytu je s t nieznane, wniesionym został 
do c. k. sądu tut. przez Kasę oszczędności 
i pożyczek w Strusowie pozew o 1100 kor.

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
audyencyę na  dzień 3. m arca 1904 o godz. 
9 przed w tym  sądzie, biuro Nr. 11.

Celem strzeżenia praw  p. Izraelego 
Tillego, ustanaw ia się pana adwokata dr. M, 
Sietaickiego, kuratorem .

Tenża kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej spraw ie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. sąd  powiatowy, Oddział II.
Trembowla, dnia 22. /stycznia 1904.

L. cz. Cg. I. 28/4 (1) i Og. I. 29/4 (1) (862)
Przeciw7 W ładysławowi Kicińskiemu, 

którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
sionym został do c. k, sadu obwodowego w 
Tarnopolu przez Helenę Bernalewska pozew 
o uznanie i wpis praw a własności do 1 6  
niewydzielonej części realności objętej whl. 
62 ks. gr. gm iny Tarnopol zpn.

Na podstawie pozwu z dnia 1-1. s ty ­
cznia 1904 do Og. I. 28/4 (1) i z dnia 19. 
stycznia 1904 do Og. I. 29/4 ( i )  wyznacza się 
term in do pierwszej audyencyi na dzień 18. 
lutego 1904 o godz. 9 przed południem  w tu ­
tejszym  sądzie, biuro Nr. 25.

Celem strzeżenia praw  z życia i m iej­
sca pobytu niewiadomego W ładysław a K i­
cińskiego ustanaw ia się p. dr. Daniłowicza 
adw. w Tarnopolu kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie W ła­
dysława Kicińskiego w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnom ocnika 
nie zamianuje.

0 . k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Tarnopol, dnia 20. stycznia 1904.

L. cz. Ow. 47/4 (1) (827)
Przeciw Janowi Witowskiemu, którego 

miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do c. k. sądu obwodowego w Nowym 
Sączu przez M aryi Wokaczowej pozew o 
400 kor.

Osiem strzeżenia praw  Jan a  W itow ­
skiego, ustanaw ia się pana dr. Juliusza Cho- 
dackiego, adwokata w Nowym Sączu, 
kuratorem .

T en że  kurator zastępywać będzie Jana  
Witowskiego w rzeczonej sprawie na  jego |

L. 14.880.
OBW IESZCZENIE

c. k. N am iestnictw a we Lwowie z o. lutego 
1904 L. 14.880 o wygaśnięciu zarazy pysko- 
wo-racieowej w kraju i o zarządzeniach prze­
ciw ewentualnem u zawleczeniu i rozwlecze­

niu  tej zarazy.
Z powodu wygaśnięcia zarazy pyska i 

racic w kraju c. k. Namiestnictwo znosi swe 
obwieszczenie z 19. stycznia 1904 L. 6941, 
którem  ustanowiono okręgi pomorowe w po­
wiatach politycznych grybowskim i sokal- 
skim, tudzież obwieszczenie z 9. stycznia 
1903 L. 1541.

Ze względu jednak na niebezpieczeń­
stwo ponownego zawleczenia tej zarazy, 
oraz celem zapobieżenia ew entualnem u jej 
rozwleczeniu, zarządza się na podstawia §.
3. ustawy z 29. lutego 1880 (Dz. u. p. 
N r. 35):

1. Zwierzęta racicowe (bydło rogate, 
owce, kozy, świnie) wolno z zachowaniem 
obowiązujących przepisów pędzić z miejsco­
wości jednego powiatu politycznego tylko do 
miejscowości tego samego, lub sąsiedniego 
powiatu politycznego.

2. Do powiatów politycznych dalej po­
łożonych, wolno zwierzęta racicowe przewo­
zić tylko koleją lub wozami z zaprzęgami 
końskimi.

8. Zwierzęta, przeznaczone do transpor­
tu kolejowego należy pędzić do lub od n a j­
bliższej s ta c ji kolejowej, najbliższą drogą 
dopędową z om ijaniem  miejscowości zapo­
wietrzonych i obszarów zam kniętych.

4. Zwierzęta racicowe (bydło rogate, 
owce, kozy i świnie) przypędzone z jednego 
powiatu politycznego na targowicę znajdu­
jącą się w sąsiednim powiecie politycznym 
lub przewiezione na targowicę koleją lub 
wozami z dalszych powiatów, mogą być 
z tej targowicy odpędzone do którejkolwiek 
miejscowości bezpośrednio przylegającego 
powiatu, jeśli są zaopatrzone legalnym i 
paszportami z klauzulą podpisaną przez we­
terynarza pełniącego nadzór na tej ta rg o ­
wicy, że ich stan  zdrowia jest zupełnie 
niepodej rżany.

Nadto, aby za.pobi.edz zawleczeniu tej 
zakazy do Państw a Niemieckiego i utrzymać 
nadal wolny eksport zwierząt do tego pań­
stwa, zmienia sic aż  d o  odwołania tu ­
tejsze obwieszczenia z 28. lutego, 23. czer­
wca i 30. lipca 1902 L. 22*05, 69.507, 
i 88.885 o tyle, że z powiatów polityczuyeh : 
Bohorodezany, Dolina. Gorlice, Grybów, J a ­
sło, Kałusz, Kosów, Krosno, Lisko, M yśle­
nice, Nadworna, Nowy-Sącz, Nowy-Targ, 
Sanok, S try j, Turka i Żywiec wolno wywo­
zić bydło rogate do Niemiec tylko za spe- 
eyalaem pozwoleniem e. k. Namiestni­
ctwa.

Z innych powiatów politycznych wolno, 
dopóki w n ich  nie panuje zaraza, wywozić 
i nadal bydło rogate do Niemiec przy za­
chowaniu obowiązujących w tej mierze prze­
pisów i pod warunkiem, że przed wyprowa­
dzeniem z miejsca pochodzenia weterynarz 
urzędowy sprawdzi każdym razem niepodej- 
rzany stan  zdrowia wszystkich zwierząt ra ­
cicowych w tej miejscowości i uwidoczni to 
na dotyczących paszportach, oraz że zwie- 
rząta przeznaczone do transportu  będą bez­
pośrednio po tern badaniu odstawione pod 
konwojem  do stacyi nadawczej i tam n a ­
tychm iast załadowane.

Koszta badania zwierząt w miejscu po­
chodzenia i koszta odkonwojowania zwierząt 
przeznaczonych do transportu  ponosić ma 
strona.

Rozporządzenie powyższe nie narusza 
w7 niezem tut. obwieszczenia z 6. paździer­
nika 1902 L. 114.741, którem zarządzono, 
aby bydło rogate, wywożone do Niemiec, 
poddawane było superrewizyi w eterynar- 
skiej w Krakowie, względnie w Szczakowej 
lub w Oświęcimie.

Przekroczenia niniejszego rozporządze­
nia, które wchodzi w w ykonanie dnia n a ­
stępnego po ogłoszeniu w urzędowej „Gaze­
cie Lwowskiej“, będą karane w edług §. 45 
ustaw y z dnia 24. m aja 1882 (Dz. u u 
Nr. 51). '

Co się podaje do powszechnej wiado­
mości.

Z c. k. Nam iestnictwa.
Lwów, dnia 3. lutego 1903.



L. 147462/YII.

Obwieszczenie*
(358)

Wzywa się nadawców niepodjętych przekazów poniżej wykazanych, aby 
na podstawie rewersów nadawczych odebrali przekazane kwoty w ciągu roku, 
w przeciwnym bowiem razie, przepadną one na rzecz Skarbu Państwa.

Tenże kurator zastępywać będzie Izra­
ela Steinholza w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Mielnica, dnia 20. stycznia 1904.
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Data
przyjęcia Urząd nadawczy A dresat

Miejsce
przeznaczenia

Kwota

K. hal.

1 3296 29/7 1903 Borysław Krak. tow. wz. ubezp. Drohobycz 5 91
2 740 8/8 T) Buczacz Ripka Stanisławów 2 —

3 114 23 7 n Zadwórze Schechter Zydaczów 4 - -

4 1371 28/7 Y1 Oświęcim Bienenstoek Karlsbad 6 —

5 2519 178 )) Drohobycz Sosak Przem yśl 3 —

6 3268 20/9 n n Horb Ustrzyki dolne 50 —

7 132 1/9 Lwów Chabasiew icz Borysław 1 60
8 1218 4 8 fi Sofińska Jaworów 3 —

9 1405 5/8 n Kudleta W iedeń 30 —

10 8173 26 7 Kraków M aślanka Skawina 55 —

l i 4201 31/8 » Drohobycz Kleinberg Kisielów 20 —  !
12 410 13/5

j i
Kuty Sehneeberger Storożynez 4 —

13 73 27 8 Trzciana Glauzer Rzeszów 20 —

14 373 16/5 1900 Nisko Dunaj Kraków 23 34
15 381 n 35 f i Krzyżanowski 37 b —

16 36 21/10 1903 Wadowice górne Klein Budapest 4 —

17 1229 17/10 n H am burg Kesten Podwołoćzyska 2 40
] 8 1694 13/8 n Kraków Górnikiewicz Chybi 2 —

19 410 13/5 n Kuty Sehneeberger Storożynez 4 —

20 1425 21/7 Bochnia Pułtorak Kraków 4 —

21 73 1 7 n Grzymałów Fedorowicz Skałat 5 20
22 491 5/10 n Biała Gross Niepołomice 4 —

23 3281 20 7 n Drohobycz Huk Radymno 6 —

24 1143 28/8 M ościska Skólski Stanisławów 2 .—

25 2487 19/10 Tarnów Natel Kraków 3 —

26 1657 H /10 }T fi Litowski 37 2 —

27 893 6 8 n Tarnów Pawluk Kołomyja 21'1 —

28 3812 30/9 >7 Remer Mielec 20 —

29 3733 29/9 Sambor Turczak Iglaw a 2 —

30 2352 29/10 Buczacz Koch Tarnów 10 —

31 557 16 10 Ubnów Rosenfeld Uhnów 10 —

32 424 4/10 Bochnia Strusik Słotw ina 80 —

33 1263 14/10 n Kraków Szpital Budapest 6 —

34 5720 18/9 n fi Baczyńska Stary Sącz 2 —
85 284 4/10 Nowy Targ Schenker Liszki 10 —

36 760 27 8 Komarno W eisman Leżajsk 3 —

37 2802 12-10 Stanisławów Hulejuk Kuty 20 —

38 1892 5/5 1902 Kraków Mample & Comp. Londyn 2 40
39 23 u / i o 1903 Poborcę Zuliucht Stanisławów 4 62
40 24 U  10 77 37 73 4 12
41 915 9/10 f} Sanok Hausler Przem yśl 2 —

42 89 4 6 jj Łopuszanka eh. Szweder Zimnawoda 4 —

43 520 26/3 Jł
Stary Sącz W ujs N antiroke 80 —

44 34 2ii/10 Sosnów Mazurkiewicz Sosnów 4 —

45 557 9 10 Chrzanów Klein Borysław 20 ------

46 26 24/7 H M acoszyn Haba Skwarzawa 4 ------

47 3948 18/11 n Stanisławów Szpital Budapest 6 —

48 79 2/11 n Lwów Turaheim Przemyśl 20 ------

49 67 2/11 Skole Śliwka Kóvesliget 40 -----

50 1751 25/10 Bochnia Świątek Kłaj 2 80
51 2614 23/11 n Lwów Stolzberg W iedeń 12 10
52 244 2/11 n 77 Jaryna Jaryczów 5 ------

53 1022 0/11 37 Grad Sambor 1 12
54 584 3/11 33 37 ! B etter Żywiec 7 -—

55 1547 18/10 fi 37 Roman Jaworów 21 ___

56 1005 27 11 f i Leżajsk Kicibasa Nowy Targ l i 64
57 1258 13/11 f i Lwów Kreissberg Borysław 233 48
58 269 1/12 f i 37 Neubauer 37 35 ___

59 1747 13/11 fi n W erner Lipnik 54 ------

60 3031 1411 f i 37 Laszkiewiez W olanka 6 22
61 1564 6/11 fi fi Falęcka Lubaczów 2 52
62 415 tl/1 1 Bełz Leinkaul Stanisławów 20 _
68 2039 15/12 Lwów Holzner K arlsbad 12 _
64 2044 10/12 fi >7 Król Przem yśl 10 --
65 1245 >4/10 n Lwów Kułakowski Podgórze 4 91
66 2346 2311 jj Złoczów T urer Lwów 8 ____

67 3647 23 11 Jarosław Szczotka Dembica 2 _
68 710 14/12 fi Oświęcim Slisiejski Oświęcim 10

C. k. Dyrekcya poĉ t i telegrafów dla Oalicyi.
Lwów, dnia 13. stycznia 1904.

L. cz. 0. III. 12/4 (2) (589)
Dla Józefy W róbel z m iejsca pobytu 

niewiadomej, przeciw której w niesiony zosta 
przez M ichała M agierę pozew o 8,:0 kor. 
ustanowiono kuratorem  adw. dr. Gryehow- 
skiego.

Term in do rozprawy wyznaczony został 
na dzień 3. lutego 1904 o godzinie 9 przed 
południem .

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Leżajsk, dnia 20. stycznia 1904.

L. cz. Frez. 41 (11/4) (868)
W E Z W A N I E .

Józefa Rozmarynowicza c. k. kancelistę 
sądowego w Sieniawie wzywa się, by w prze­
ciągu trzech tygodni od dnia ogłoszenia tego 
wezwania u naczelnika c. k. sądu powiato­
wego w Sieniawie pod rygorem  §. 71 ces. 
pat. z 3. m aja 1853 L, 81 Dz. p. p. się 
stawił.

Naczelnictwo c. k. Sądu powiatowego.
Sieniawa, dnia 31. stycznia 1904.

L. cz. C. VI. 15/4 (1) (846)
Przeciw Janow i Kostinkowi, którego 

miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do c.“k. sądu powiatowego w Sokalu

przez Jan a  Rutowicza pozew o wykreślenie 
200 kor.

Na podstawie pozwu tego odbędzie się 
dnia 1. kwietnia 1904 godz. 9 rano w biu­
rze N r. I. rozprawa ustna.

Celem strzeżenia praw pozwanego, usta­
naw ia się pana adw. dr. F rank la  w Sokalu 
kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnom ocnika nie zamianuje.

C. k Sąd powiatowy, Oddział VI.
Sokal, dnia 27. stycznia 1904.

L. cz. C. I. 5 4 (1) (867)
Przeciw Izraelowi Steinholzowi przed 

tem w Mielnicy zamieszkałemu którego m iej­
sce pobytu obecnie nie jest znane, wniesio­
nym  został do c. k. sądu powiatowego w 
M ielnicy przez Szymona Steinholza w M iel­
nicy pozew o 800 kor.

Na podstawie pozwu wyznaczono do 
rozprawy ustnej audyeneyę na dzień 16. lu­
tego 1904 o godz. 9 przed południem biuro 
N r. 6.

Celem strzeżenia praw Izraela Stein­
holza ustanawia się p. Uszera E isenberga 
kuratorem  w Mielnicy.

Amortyzacye.
L. cz. T. 79/3 (2) (754 1 - 3 )

A m o r t y z a c j i .
N a wniosek p. Teodora A lfreda 2-im. 

Serwatowskiego przez adw. dra Kazimierza 
W itkowskiego wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi następującej rzekomo przez w nio­
skodawcę zagubionej książeczki udziałowej 
Lwowskiej filii Towarzystwa wzajemnego 
kredytu w Krakowie N r. 483, na imię M a­
cieja Zenona 2 im. Serwatowskiego opiewa­
jącej, której stan  dnia 21. stycznia 1903 
kwotę 1179 kor. 26 hal. wynosił.

Posiadacza powyższej książeczki udzia­
łowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawam i w ciągu jednego roku, 6 
tygodni i 3 dni, w przeciwnym  bowiem ra ­
zie po upływie powyższego czasokresu za 
nieistniejące uznane zostaną.

C. k. Sąd krajowy cyw., Oddział VII.
Lwów, dnia 18. stycznia 1904.

L. ez. T. II. 4/3 (3) (828 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy jako handlow y 

w Rzeszowie wdraża na żądanie Mojżesza 
B irnbaeha w Wólce małkowej postępowanie 
am ortyzacyjne 2 blankietów wekslowych 
obu z daty Wólka małkowa 7. lipea 1903, 
na 300 i 800 kor. opiewających, płatnych
7. stycznia 1904, zaopatrzonych podpisem 
Dawida K irsehnera jako przyjemcy i podpi­
sem Mojżesza B irnbaeha jako wystawcy, 
zresztą niew ypełnionych, zgubionych przed 
około 5 miesiącami między Sieteszą a Ubie- 
szynem i wzywa posiadacza tych weksli, 
aby w ciągu 45 dni licząc od dnia ogło­
szenia tego edyktu w urzędowej „Gazecie 
Lwowskiej “ weksle te w tut. sądzie złożył, 
albowiem po bezskutecznym upływ ie tego 
czasokresu weksle powyższe na ponowne żą­
danie Mojżesza B irnbaeha za um oione i nie­
ważne uznane zostaną.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Rzeszów, dnia 18. stycznia 1904.

L. cz. T. 13/3 (2) (830 1 - 3 )
A m o r t y z a c j a .

Na wniosek Iw ana Jaroczko naczelnika 
gm iny To warnia wdraża się postępowanie 
celem amortyzacyi rzekomo przez wniosko­
dawcę zagubionej książeczki wkładkowej kasy 
oszczędności m iasta Sambora Nr. 24.712, 
opiewającej na kwotę 191 kor., na rzocz 
gm iny Towarnia złożonej.

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi p ra­
wami w ciągu sześciu miesięcy, w przeci­
wnym bowiem razie po upływie powyższego 
czasokresu książeczka ta za n ie istn iejącą 
uznaną zostanie.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Sambor, dnia 15. g rudnia 1903.

L. ez. N. V. 451/4 (2) (851 1— 3)
0. k. Sąd powiatowy w Zabłotowie 

wdraża na żądanie Michała Iw anczuka z Ili- 
nicz postępowanie am ortyzacyjne książeczki 
udziałowej Nr. 47 wystawionej przez Bank 
kupiecki dla handlu i przemysłu w Zabło­
towie na imię M ichała Iwanczuka, opiewa­
jącej na kwotę 60 kor. i wzywa posiadacza 
tej książeczki, by w przeciągu 1 roku, 6 ty­
godni i 3 dni się zgłosił i swe prawa do tej 
książeczki wywiódł, w przeciwnym bowiem 
razie po bezskutecznym upływ ie tego te r ­
minu książeczka ta za bezskuteczną uznaną 
zostanie.

0 . k. Sąd powiatowy. Oddział V.
Zabłotów, 13. stycznia 1904.

L. cz. T. 65/3 (2) (768 1 - 3 )
A m o r t j z  a r y  a,

Na wniosek Eliasza P Jzera , H erm anna 
Rossbacha i Jakóba W einsteina wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi następu ją­
cych rzekomo przez wnioskodawcę zagubio­
nych książeczek wkładkowych miejskiej Kasy 
oszczędności w Krakowie a to w ystaw ionych
1) na imię Eliasza Pilzera Nr. 205.996 na 
kwotę 600 kor. opiewającej, 2) na imię H er­
m anna Rossbacha Nr. 203.133 na kwotę 450 
kor. i 3) na imię Jakóba W einsteina Nr. 
207.104 na kwotę 550 kor. opiewającej.

Posiadacza powyższych książeczek wzy­
wa się przeto, aby zgłosił się ze swojemi 
prawami w ciągu 6 miesięcy w przeciwnym 
bowiem razie po upływie powyższego czaso­
kresu za nieistniejące uznane zostaną.

O. k. Sąd krajowy cyw., Oddział VI. 
Kraków, dnia 28. grudnia 1903.

G. Zl. T. 15/3 (2 u. 3) (739
A m o r t i s i e r u n g .  p 

A uf Ansuchen der F irm a Dawid * ^  
& Comp. in  W ien w ird das Verfahren 
A m ortisierung der nachstehenden dem , 
suchtsteller angeblieh in V erlust 
„Kasse-A nw eisung. W ien ani 16. De&® g,
1903 Pr. K. 10.000 Provisionsnaebnahm ^  
A. vista beliebe die Kasse der osterreień' 
ungarisehen Bank in Drohobycz laut ^  
gegen diese A nw eisung an die 
H errn Dr. Isidor Lauterbach Kronen ^  
tausend zu bezahlen. Anw. Nr. 37. E°. „  
Nr. 23.986. (L. S.). Ósterreichisch-ungarl ^  
Bank A aw eisuagea & Coupons-£asse ^  j 
H auptansU lt Wien. H ainisch mp. R°£e
hofer m p.“ — eingeleitet.w  , ^ii

Der Inhaber dieser Anweisung $  
d&her aufgefordert, seine Recbte binĄe im 
Tagen geltend zu machen, w idrigens di®^ 
nacb Verlauf dieser F ris t fur un’ 
erklart werden wtirde.

K k. K reisgerieht, A btheilung ’ ' 
Sambor, am 11. Ja n n e r  1-04.

L. cz. Nc. I. 384/4 (1) *-
A m o r t y z a c y a .  p

N a wniosek A nschla Schecka z ^ or- 
mienia wdraża się postępowanie celem p '  
tyzacyi następującej rzekomo przez W® jjj, 
dawcę zagubionej policy redukcy jn i J- 
grudnia 1896 Nr. 5573 stanowiącej uZ gjS 
nienie policy oryginalnej N r. 58 .318  m* 
złr. 15 ct. opiewającej co do ubezpi0C 
posagu w Towarzystwie asekuracyjne111 » 
zela, na korzyść Estery Seheck. $Ą

Posiadacza powyższej policy wzy 
przeto, aby zgłosił się, ze swojemi Pra |,<r 
w ciągu jednego roku, w przeciwny® sii 
wiem razie po upływie powyższego czaS0 
za nieistniejące uznane zostaną.

G. k. Sąd powiatowy, Oddz>ał L
Nisko, dnia 19. stycznia 1904

Spadk
L. cz. A. 115/8 (6» P. 105 3 (6) ( l ^ 4

E d y k t t je®*
z wezwaniem dziedzica, którego pot)* 

niewiadomym. ,
C. k. Sąd powiatowy w 

zawiadamia że dnia 8. marca 1903 w  ̂
zm arła Tańka N ebesna 1-śl. Jakim 0 ^jii 
pozostawienia rozporządzenia ostatniejI ^  
pozostawiwszy spadek, do którego p° 
jest także Paraszka Łeehka. (

Ponieważ Sądowi miejsce pobyt® Ry­
szki Łecbkiei nie jest znanem, Prze k 
wa się ją  aby w przeciągu jednego ^  4
cząc od dnia niżej podanego zgL>s1' 
tutejszym  sądzie w przeciwnym bowm ^  
spadek zostanie przeprowadzony ze 
jącym i sio dziedzicami i dla nieobecn^peO1 
nowionym kuratorem  adw. dr. H*‘P 
z Brzeżan. Tr

C. k. Sąd powiatowy, Oddział D ' 
Brzeżany. dnia 12. grudnia 100

L. cz. A. 248/3 (5) (9?83
Seńka Kaczmarskiego, Onufr0#0̂  ,P

7. nnhvt.ll 1 ** r?*1chała  Rożyłów, z miejsca pobytu 1 
wiadomych, zawiadamia się, że F e }° p i*  j 
po Tymku z Nowosielee k o z ic k itm . 0̂ 
maja 1903 bez pozostawienia ostatn''--
zmarł. _ gn^.j

Celem w niesienia oświadczenia 
wzywa się ich, ażeby do roku tem 
w tut. Sądzie się zgłosili i swe ośtf® yytr  
do spadku po śp. Fed iu  Rożyle p° 
wnieśli, gdyż w przeciwnym razi® 
zgłaszającym i się spadkobiercami 1 
wionym dla nich kuratorem  Leon®® 
skim przeprowadzonym zostanie. _ r 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 
Bircza, dnia 17. listopada 1™*

\
L. cz. A. 700/3 (3) (6Ó

E d y k t  pob/1
z wezwaniem dziedzica, ktorego r

jest niewiadomym. . r
C. k. sąd powiatowy w 

damia że dnia 1. listopada 1903 -p  M
polu zm arł Błażej Dorosz pozostać. 
porządzenie ostatniej woli w form 1® ^  M a 

Ponieważ sądowi miejsce P° M /J
niny Sęgowej nie jest znanem, Prze|jU 
się ją  aby w przeciągu jednego r ° ̂
od dnia niżej podanego zg ło s iła  si§ co ^
szym sądzie i wniosła oświadcz®}^ (K- 
dziedziczenia, w przeciwnym bo'v 
spadek zostanie przeprowadzony 20 ej 
cymi się dziedzicami i dla nieob® 
nowionym kuratorem  dr. Janem  
adwokatem w Haliczu. . , jb

O. k. Sąd powiatowy, Oddz®
Halicz, dnia 28. grudnia 19u



L> c z .A . 511/2 (6) . . . .  (274)
Nieobecnego z życia i m iejsca pobytu 

, a Oebaka wzywa się by do spadku pozo- 
L ^ ego po M aruni lo  Andryjkowicz 2o Ge- 

we Wołczu dnia 25. listop-.da 1902 bez 
p o staw ien ia  rozporządzenia ostatniej woli 
p a r te j  pozostały, n a  "zasadzie ustaw niczego 
P°rządku dziedziczenia w ciągu jednego rokuSię
8p ,? swiadczył, gdyż przeciwnie przewód 
rern c ? z ustanowionym dla niego kurato- 
kiem em Cebafciein synem  Podia ro lai- 

z Wołczego przeprowadzony będzie.
I !  U  fN • , A . 1 . 1  • 1  T T TG- k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
fu rka, dnia 14. grudnia 1903.

L.
(547)Cz- A. X. 171/B (5) 

z We E  d y k t
zWaniein nieznanych Sądowi dziedziców. 

Wjar] \  k. Sąd powiatowy w Krakowie za- 
Wz /(u ia , że"w dniu 7. października 1897 
ken  ̂ . ie marca 1908 zm arli Izrael Bec- 
Boldl Jego córka M ałka Becken (zam. ryt. 
°8tatÛ r^  ^ez Pozostawienia rozporządzenia

woli.
}yc, ^ rzek o m y  syn względnie brat zmar- 
Poh-nt ôme J^kiel Becken jest z miejsca

y p  niewiadomy, 
i jjj.. "ouiew&ż Sądowi nie. wiadomo, czy 
c w jryi11 osobom przysłużą prawo dziedzi- 
tycj1a sPadku, przeto wzywa się niniejszem  
jakie W,Szystkich, którzy do tegoż spadku z 
U ie ^  oiwiek bądź ty tu łu  roszczenia pod- 
r°ku aby w przeciągu jednego
pra ’ i !cząe od dnia niżej podanego swe 
sili i d z ic z e n ia  w tutejszym sądzie zgło- 
«o ą wykazując takowe wnieśli oświadczenie 
s p j °  spadku, w przeciwnym bowiem razie 
k°Wie l  którego Abe Goldberg w Kra- 
pt2e kuratorem  został ustanowiony będzie 
k t ó ^ f ^ ^ o n y m  z tvm i i tym  przyznany,
j 0rzy sie do n ip fo  "zgłoszą i swe Priw a  
^ d z ic z e n ia  wykażą, część zaś s p a d u

lub w razie gdyby do spadku m kt 
J  a ie  zgłosił, cały spadek przypadnie B .n  

Wu> .jako bezdziedziczny. } V
O k. Sąd powiatowy, Gddzia.
Fraków, dnia 19. grudnia

F i r m y .
^  ez- F irm . 220/8 (513 3 -  8)

O g ł o s z e n i e .  
w 7 0 . k. Sąd obwodowy jako handlowy 
Z a l. Zow*e ugasza , że przy firmie bank 
8t.r lezk°wy w Olesku stowarzyszenie zareje- 

°*ane z ograniczoną poręką wpisanem  
B a rt że °dtąd  ta  firm a opiewać będzie: 
2ar r  zaliczkowy w Olesku stowarzyszenie 
dacw -trowane z ograniczoną poręką w iikwi- 
nisi * ze likwidatorami zostali wybrani Sta-T f l u c n u i  a i JU JL  Z iU K O t iA l  W y D f & L U  o i a -

M fitt! W o ło w s k i  w Złoczowie, Joachim  
01 r iw ^-°czowie, ks. Marceli 

eskn i j an W okroj w Olesku 
wU0czeŚnie wzvwa sie i

W

v?ier,  tó?wuocześnie wzywa się wszystkich 
ycieli by się do tow arzystw a zgłosili, 
dloezów, dn ia  29. g rudnia 1903.

(532)^  CZ- Firm . 819/3 Stow. I. 75 
n  . W ykreślen ie firm y. 

r ejestru stowarzyszeń wykreślono, 
'edziba firmy: Brzeżany.

^tye T l e n i e  firm y : „Towarzystwo kredy- 
^  handlu i przemysłu w Brzeżanaeh

Jd a e y i. F J
Zaknu„ 0zwi<łzanie stowarzyszenia skutkiem 

aezeaia likwidacyi.
p Zl.en w pisu: 21. grudnia 1903.
A  k- Sąd obwodowy, Oddział II. 
rz e z a n y , dnia 8. g rudnia 1903.

Cz- i l r (538)^irm. 180/8 stow. I. 300 
-ęp. O b w i e s z c z e n i e .

Szg  ̂ A ykreślno w rejestrze dla firm stowa- 
zkrobkowyeh i gospodarczych.
Siedziba firm y: Kalem bina.

IV . rzm ienie firm y: Spółka mleczarska
z o g ^ ^ i n i e ,  stowarzyszenie zarejestrowane 

p ł o ż o n ą  poręką.
PrzerE.urze4miot przedsiębiorstw a: W spólne

lau’e i  spieniężenie mleka, produko- 
^ Przez członków spółki.

4°sUt& .^0W0(4u rozwiązania interesu dla braku 
cznego m ateryału  i funduszów.

/-'■ k. Sąd obwodowy, Oddz. IV.
&s*o, dnia 19. grudnia 1903.

' Cz‘ Firm . 1103 Stow. I. 54/1 (449)
j. Protokołowanie firmy. 
j °  r0j®&tru  dla stowarzyszeń zarobko- 

os,  gospodarczych wpisano firmę „Spół- 
' ^ a r z 2̂ 110. ^  * pożyczek w M łyniskach, 
ftz°hą yszeilie zarejestrow ane z nieograni- 

że stowarzyszenie to 
b e  i fi siS na  podstawie statutów z daty 

ka dnia 80. września 1903. 
rzedmiotem przesiędbiorstw a je s t:  

rt°B-z6h Oostarezanie członkom swoim w m iarę 
szów^T 1 ,uzy tecznośei celu i  w m iarę fun- 

*  §osu ? Qzyczek potrzebnych im do obrotu 
i/0ukrstwie, przem yśle i  handlu  za po- 

8polnego kredytu  w szystkich człon­

ków z funduszów, które spółka na  ten  gro­
madzi.

2) Przyjęcie i oprocentowanie wkładek 
oszczędności.

3) Popieranie tworzenia spółek i sto­
warzyszeń zarobkowych i gospodarczych 
w okręgu spółki.

Dyrekcya składa się z 5 członków a to :
1) Szczepana Dawiskiby, naczelnika 

gm iny w M łyniskach, jako przewodniczą­
cego ;

2) Gabryela Hawryluka, kuśnierza w 
M łyniskach, jako zastępcy przew odniczącego;

8) Tomasza Iwaczewskiego, kuśnierza 
w M łyniskach jako członka;

4) Szczepana Diuka, rolnika w M łyni­
skach jako członka;

5) Jakóba Woźniaka, rolnika w M ły­
niskach, jako członka.

F irm ę stowarzyszenia w ten sposób 
się podpisuje, iż do firmy stowarzyszenia 
stam pilią wyciśniętej dołączają swe podpisy 
przełożony zarządu względnie jego zastępca 
i jeden z członków zarządu.

Za zobowiązania stowarzyszenia odpo­
w iadają wszyscy członkowie solidarnie całym 
swym majątkiem w obee osób trzecich, o 
ileby na pokrycie tychże zobowiązań majątek 
jej nie w ystarczał.

Ogłoszenia stowarzyszenia w inny być 
podpisane przez przełożonego zarządu wzglę­
dnie jego zastępcę, a w wypadkach §§. 17, 
80 i 36 statutu przez przewodniczącego Bady 
nadzorczej lun jego zastępcę i umieszczenie 
na tablicy przed lokalem spółki w M łyni­
skach, w razie potrzeby w czasopiśmie wy- 
dawanem przez bióro patronatu dla spółek.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Tarnopol, dnia 15. g rudnia  1903.

L. cz. Firm . 6 (4) (568)
Wpis do rejestru handlowego firmy 

pojedyńczej.
W pisano do rejestru handlowego dla 

firm pojedyńc-zyeh.
Siedziba firm y: Bzeszów.
Brzmienie firm y : M aryan Matula. 
Przedm iot przedsiębiorstwa: księgarnia. 
Właściciel ; I ) : M aryau M atula.
Dzień w p isu : 7. stycznia 1904.

C. k. Sąd obwodowy jako handiowy, 
Oddział V.

Bzeszów, dnia 7. stycznia 1904.

L. cz. F in n . 255,3 St. I. 53
O g ł o s z e n i

(574)

0. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Złoczowie zawiadamia, że na nadzwryczaj- 
nem walnem zgromadzeniu członków Kasy 
zaliczkowej stowarzyszenie zarejestrowane 
z ograniczoną porękę w Złoczowie odbytem 
w dniu 3. grudnia 1903, uchwalono zmianę 
§. 67 statutu z dnia 26. listopada 1899 tu­
dzież utworzenie filii w Olesku, której firma 
opiewać będzie: „Kasa zaliczkowa w Zło­
czowie stowarzyszenie zarejestrowane z ogra­
niczoną poręką „Filia w Olesku.“

Złoczów, dnia 31. g rudnia  1903.

L. cz. F irm . 12 Stow. II. 676 (660)
Zarządza się wpisać w rejestrze spółek 

zarobkowych i gospodarczych przy firmie 
„Towarzystwo kredytowe dla handlu  i prze­
mysłu w Mielcu, stowarzyszenie zarejestro­
wane z ograniczoną poręką“ iż na odbytym 
w dniu 29. listopada 1903 zgromadzeniu 
członków uchwaloną została części -wa zm ia­
na statutu m ianow icie:

Do zakresu działania Towarzystwa na­
leży udzielanie tylko członkom towarzystwa 
pożyczek potrzebnych im do obrotu w go­
spodarstw ie, rzemiośle, handlu i przemyśle.

Wszelkie obwieszczenia Towarzystwa 
ogłaszane będą plakatami w miejscu sie­
dziby stowarzyszenia Mielcu.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Tarnów, dnia 9. stycznia 1904.

L. cz. F irm . 724 sp. II. 656 (690)
W ykreślenie firmy.

W ykreślono w rejestrze dla firm spół- 
kowych.

Siedziba firm y : Kraków.
Brzmienie firm y : „Em anuel Orange 

i Syn.“
Przedmiot przedsiębiorstw a: agencya

handlowa i przedsiębiorstwo komisowe.
Z powodu śm ierci jaw nego spólnika 

Em anuela Orange i rozwiązania spółki.
O. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III,
Kraków, dnia 5. stycznia 1904.

L. cz. F irm . 209 99. Stow. I. 86 (536)
O j b w i e s z e z e n i e .

O. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Sanoku" ogłasza, że w rejestrze stowarzy­
szeń zarobkowych i gospodarczych wpisał 
przy firmie „Towarzystwo kredytowe dla han­
dlu i przemysłu w Ustrzykach dolnych sto­
warzyszenie zarejestrowane z potrójną odpo­
wiedzialnością ograniczoną1*, że na ogólnem

zgromadzeniu członków Towarzystwa dnia
4. sierpnia 1903 odbytem uchwalono zmianę 
§. § 1, 3, 5, 13, 17. 19, 20, 21, 22, 23, 
24, 25 i 26 statutu wskutek czego §. 1 
statutu będzie opiewać:

F irm a siedziby i przedmiot:
N a zasadzie ustawy z dnia 9. kw ietnia 

1873 N r. 70 Dz. u. p. tworzą podpisani 
związek pod firmą „Towarzystwo kredytowe 
dla handlu i przemysłu w U strzykach sto­
warzyszenie zarejestrowane z potrójną odpo­
wiedzialnością ograniczoną11, zaś w języku 
niemieckim „Credit Verein fur Handel und 
Gewerbe in  Ustrzyki, reg istrirte  Genossen- 
schaft mit dreifacher beschrankter H aftung“.

Przedmiotem przedsiębiorstwa jest do­
starczanie członkom swoim gotowych pienię­
dzy potrzebnych im do obrotu, w gospodar­
stwie, rzemiośle, przemyśle i handlu za po­
mocą wspólnego kredytu wszystkich członków. 

§. 17 zaś statutu brzmieć będzie: 
Publiczne ogłoszenia od stowarzyszenia 

umieszczane będą w jednym  z dzienników 
krajowych, albo plakatami w siedzibie To­
warzystwa, a następnie wybrano na przeciąg 
1-go roku w mysi §. 19 sta tu tu  w miejsce 
ustępujących cziouków Dyrekcyi, M arkusa 
Lauba, Mozesa F raenk la  i Lipy Vogelmana 
dwóch Dyrektorów a to : Markusa Singera 
i Mojżesza Blocha zamieszkałych w U strzy­
kach.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Sanok, dnia 21. listopada 1903.

pożyczek i przyjmowanie w kładek na opro- 
towanie.

Czas trw an ia : nieograniczony.
D yrekcya: dr. Ju styn  W itz, dr. Józef 

Śchaufel, Saul Aleksandrowicz, Juliusz E i­
sler w Samborze i Dawid Botter we W ie­
dniu.

Podpis firm y : pod wyciśniętą stam pilią 
firmy podpisywać się m ają własnoręcznie 
Przewodniczący zarządu lub jego zastępca 
i jeden z członków zarządu.

Ogłoszenia plakatam i w siedzibie sto­
warzyszenia.

Udział członków wynosi 10 kor.
Odpowiedzialność: oprócz udziałem  od­

powiada każdy członek dalszą kwotą, rów na­
jącą  się wysokości udziału względnie udzia­
łów.

0 . k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział V.

Sambor, dnia 12 grudnia 1903.

G. Zl. F . 557/3 (480)
K u n d m a e h u n g .

Die Loschung aus dem Genossensehafts- 
register der "aut Bechluss vom 6.8 1885 Zl. 
7058 aufgelóssten Oredityeremes in  Sm atyn 
registrirten  Genossenschaft mit beschrankter 
H aftung ^Towarzystwa kredytowego w Snia- 
tynie, stowarzyszenia zarejestrow anego z o g ra ­
niczoną poręką) wird nach beendeter Likwi- 
dation hiemiet angeordnet.

K. k. Kreis- ais H andelsgerieht, Abt. II.
Kolomea, am 31. Dezember 1903.

L. cz. firm. 310 3 stow. I./305 (604)
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 

i gospodarczego.
W pisano do rejestru stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stow arzyszenia: Sambor.
Brzmienie f irm y : „Związek kredytowy 

dla drobnego handlu  i drobnego przemysłu 
w Samborze, stowarzyszenie zarejestrowane 
z ograniczoną poręką11; a po n iem iecku: 
„Oreditgenossensehaft fiir den Kleinhandel 
und das Kieingewerbe in Sambor, reg istrirte  
Genossenschaft mit beschrankter H aftung11.

Data sta tu tu : Sambor, dnia 16. listo­
pada 1903.

Przedmiot przedsiębiorstw a: eskontowa- 
nie weksli członków, udzielanie członkom,

L. cz. F irm . 647/3. Stow. I. 432 (606)
O b w i e s z c z e n i e .

O. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
Oddział II. w Stanisławowie podaje do po­
wszechnej wiadomości, iż równocześnie po­
leca prowadzącemu rejestr, ażeby w rejestrze 
dla Stowarzyszeń gospodarczych i zarobko­
wych przy firmie „Towarzystwo kuśnierzy 
i białoskórników w Tyśm ieniey11 wpisał, iż 
na zwyczajnem walnem zgromadzeniu człon­
ków tego stowarzyszenia na dniu 16. maja 
1903 r. odbytem, Marceli Lew iński dyrekto­
rem przewodniczącym, Teodor Podłuski m a­
gazynierem , W asyl Uhorczak kasyerem , 
Sem eń Uhorczak starszy zastępcą dyrektora, 
M ichał Uhorczak syn Ołeksy zastępcą m a­
gazyniera i Jakób Kocki zastępcą kasyera 
na przeciąg lat trzech obrani zostali.

Stanisławów, dnia 28. listopada 1903.

L. cz. Firm . 630/3. Stow. II. 781 (605)
C. k. Sąd obwodowy jako handlow y 

Oddz. II. w Stanisławowie podaje do powsze­
chnej wiadomości, iż równocześnie poleca 
prowadzącemu rejestra ażeby w rejestrze dla 
Towarzystw zaliczkowych i gospodarczych 
przy firmie „Spółka oszczędności i pożyczek 
w Podm ihalu wpisał: iż na nadzwyczaj nem 
walnem zgromadzeniu członków tej spółki 
na dniu 4. lipca 1903 odbytem w miejsce 
ks. M arcina Prugara, Jan  Burakowski, ko­
wal w Przedm ihalu przełożonym zarządu, 
zaś w miejsce wylosowanych członków za­
rządu W asyl K urnyk ponownie, tudzież w 
miejsce M ichała Otta, M ichał Prosianowski 
syn Michała rolnik w Podm ihalu członkami 
zarządu w ybrani zostali.

O. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II.

Stanisławów, dnia 13. listopada 1903.

Doniesienia prywatne.
L 1 0 1 6 /0 4 . R .

Obwieszczenie.
Kasa oszczędności miasta Tarnowa podaje niniejszem 

do powszechnej wiadomości, źe począwszy od dnia 15. 
lutego 1904 wszystkie nowo wnoszone wkładki do Kasy 
będą oprocentowane po 33|40|0 czyli 3 75°|0 od sta na rok.

i)o dnia 5. lutego 1904 złożone w Kładki na razie po­
zostają nadal oprocentowane po 4°j0 od sta rocznie.

Tarnów, 3. lutego 1904.
Dyrekcya Kasy oszczędności miasta Tarnowa.

Ogłoszenie.

XI. WALNE ZGROMADZENIE
członków Towarzystwa kredytowego dla hm d lu  i przemysłu „Spój­
nia", stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczona odpowiedzialnością 
w Samborze, odbędzie się dnia 21. lutego 1904 o godzinie 10 przed 

południem w sali Zboru izraeliekiego w Samborze.

P o r z ą d e k  d / i c n n y :

1. Sprawozdanie z czynności Towarzystwa za rok 1903.
2. Wniosek Rady nadzorczej na zatwierdzenie zamknięcia rachunków 

i udzielenie Dyrekcyi absolutoryum z prowadzonego zarządu.
3. Wniosek Rady nadzorczej co do użycia i rozdziału czystego zysku.
4. Zmiana statutów.
5. Wnioski członków.

Sambor, dnia 25. stycznia 1904.

Dr. Spindler,
sekretarz.

Dr. Steuermann,
prezes Bady nadzorczej.
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P r ó b n e  o g ł o s z e n i a
od wyrazu petitem 3 halerzy, tłustym  

petitem 4 halerzy.

M ło d a  wdowa przyjmie posadę jako za­
rządczym u wdowca lub jako panna służąca. 

Poste restante „Malwina 5“.

i a ł n s  X. I P io t r  I .  król Serbii w stalorycie 
- *  in  4-to (W egera w Lipsku) po 1 kor 20 hai. 
Zamówienia tylko to  10 sztuk razem. E Obornicki 
Lwów, Czarneckiego 12.

Tł^iaiwf^p-ni a
z p o lsk iego  na niem ieckie i z niem ieoklego  
na polsk ie, w ykonuje zupełn ie dokładnie 
w iernie akadem ik Adres w  biurze F lohna.

W yborny miód desero wy kuracyjny, 
własna pnsie&a 5 klgr. ty lk o  6 K. franco. 
Woda miodowa naturalny a rajlepszy środek 
na płeć. Darmo broszurki Dr. Ciesielskiego 
o miodzie, wario przeczytać, żądajcie! Ko- 
rzeniew ioz em. naucz. Iw anozany.

O g ro m n a  nędza.
Sercom ofiarnej publiczności polecamy naj­
goręcej Józefę Sikosińską, dotkniętą, nieule­
czalną wadą serca, sparaliżowaną, chorą na 
oczy, pozbawioną wszelkieh środków do życia. 
Zwracamy się z prośbą o nadesłanie łaska­
wych datków do Administracyi naszego pisma.

Czekoladę wyborną
pół klgr. po 70 cnt., 80 i 1 zł., oraz 
Kakao odtłuszczone proszkowane zale­
cane przez Pp Lekarzy pół klgr. w pu­
szkach blaszanych 1 zł. 50 cnt. poleca
XI. TRBTKR

parowa fabryka czekolady
we Iwowia. ul Kopernika I. 3.

H i s  o m d ł n r A u ł  sztychów I miniatur Hala 
Ł fid  d l l l d L U I M W  aukcyjna Pasaż Mikolat,cha.

WĄ y s  naturalne czyste nie- 
zaprawiane alkoholami, 

węgierskie, anstryackj.francu­
skie, reńskie, hiszpańskie, w naj­

lepszej j»k>loi po cenach najtańszych 
p o le c a  handel h e r b a ty ,  kawy i  wina

Edmuada B iedki Lwów

Pół kilo Pierza gęsiego
tylks 60 cgtitów

Rozsyłam zupełnie no« e, szare pierze 
darte pół kilo tylko 60 ct., te same w lep 
szym gatunku tylko 70 ct. w pocztowych 
pakietach próbnych za pobraniem pocztowem, 
J , K rasa, h a n d e l p ier*a  w S m ich o w ie  

k o ło  P r a g i (Czechy 680).
Wymiana dozwolona.

Upraszam o dokładny adres.

Walne Zgromadzenie
Stowarzyszenia „Creditreform“ od­
będzie się w dniu 21. lutego 1904 
ewentualnie gdyby w tym dniu 
nie zebrała się potrzebna ilość 
członków w dniu 28. lutego 1904 
zawsze o godzinie 5 po południu 
w biurze przy placu Smolki 1. 3, 
z porządkiem dziennym unormo­
wanym w § 11 stat. Stowarzy­

szenia.
Lwów, dnia 2. lutego 1904.

Prezes Stowarzyszenia.

V. "Walne Zgromadzenie
członków Banku kredytowego w Eadomyślu koło Tarnowa, które od­
będzie się dnia 14. lutego 1904 w lokalu tegoż Banku o godzinie

4-tej po południu.
Porządek? dzienny:

1. Sprawozdanie z czynności Dyrekcyi za rok 1903;
2. Przedłożenie rachunków, rozdział czystego zysku za rok 1903; 
3 Udzielenie Dyrekcyi absolutoryum; 
4. Wnioski członków.

Rada nadzorcza.
Bilans z noku 1903.

Stan bierny: 1) Udziały członków 12.562 kor., 2) fundusz rezerwowy 2602 kor, 3) 
wkładki na rachunek bieżący 53.244 kor. 40 hal., 4) odsetki pobrane na rok 1904, 500 
kor., 5) Zysk z roku 1902, 12 kor., 6) czysty zysk z roku 1903, 1376 kor. 02 hal., 
razem 70.296 kor. 42 hal.

Stan czynny: 1) pożyczki u członków 69.047 kor. 52 hal., 2) ruchomości 250 kor.,
3) gotówka 998 kor. 90 hal., razem 70.296 kor. 42 hal.

Liczba członków z końcem roku 1903 wynosi 718 członków.
Udziały członków z końcem roku 1902 wynosiły 13851 kor., w ciągu roku 1903 

wpłacono 2137 kor., wypłacono zaś §426 kor.
Stan udziałów z końcem roku 1903 wynosi 12.562 kor., udziały wypowiedziane na 

rok 1903 wynoszą 2370 kor.

Radomyśl, dnia 25. stycznia 1904.
Bank kredytowy w Radomyślu

Stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną poręką.

Zaproszenie
akcyonaryuszów mających prawo do głosowania na nadzwyczajne 
Walne Zgromadzenie „Galicyjskiego Karpackiego "naftowego Towa­
rzystwa dawniej Bergheim i Mae Garyey“ odbyć się mające dnia

22. lutego 1904.
Niniejszem zaprasza się na mocy §§. 9 i 40 statutów Towarzy­

stwa, panów akcyonaryuszów na

Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie
które się odbędzie dnia 22. lutego 1904 przed południem w biurze 
Towarzystwa w Gliniku maryampolskim ad Gorlice.

Porządek dzienny:
1. Uchwała nad wnioskiem Rady zawiadowczej eo do podwyż­

szenia kapitału akcyjnego.
2. Uchwała nad wskutek tego potrzebną zmianą statutów To­

warzystwa.
W celu udowodnienia prawa głosowania (§. 9 statutów) mogą być akcye, 

do włącznie 14. lutego 1904 w Kasie głównej Towarzystwa w Gliniku ma- 
ryampolskim, u firmy M. L. Biedermann et Co we Wiedniu, w węgierskim 
ogólnym Banku kredytowym w Budapeszcie (ungarische ałlgem. Creditbank 
in Budapest), w narodowem Towarzystwie akcyjnem bankowem w Budape­
szcie (vaterlandische Bank Acti n Gesellschaft in Budapest) i wreszcie u firmy 
Coutto et Co w Londynie złożone, gdzie legitymacye na prawo brania udziału 
na Walnem Zgromadzeniu wydawane będą.

Glinik maryampolski, 29. stycznia 1904. *

R a d a  z a w i a d o w c z a .

Telefon  Xr. 448.

HOTEL IM PE R IA L
o tw arły  dola 19. stycznia 1904 r. 

z u p e łn ie  o d resta u ro w a n y  i  u rzą d zo n y  n a  w zór p ierw szo rzęd n y ch  euro; 
p cjsk ich  h o te li ,  odpowiadając-y wszelkim wymaganiom Szan. P. T. Publiczności 

ze światłem elektrycznem , windą (lift) i łazienkami.
Cena pok oju  p ocząw szy  od  2 kor. 50  h a l. R e sta u r a c ja  p ierw szorzęd n a  

prow ad zon a  w e w ła sn y m  za rzą d z ie .
J j . B o g u s ie tt  ic z . dzierżawca.

H a w o ś ć !
K a w a  p a l o n a

z własnego parowego palenia c o d z ie n n ie  Św ieżo p a lo n a  1
S S ija w s Ł  p a l o n a  ściśle podług zasad h y g i e n y ,  zapomocą g o r ą c e g o  p *  

t m  — znakomita w smaku i aromacie — eodzień świeżo palona!
V. kilo kawy palonej Melange Nr. I. —  zł. 70 et,

Nr. II. —  „ 90 „
„ Nr. III. 1 „ 10 „

Nr. IV. 1 „ 20 „
M elange cesarska Nr. V. 1 „ 40 „ ^

kawa palona za pomocą gorącego powietrza posiada zalety iż : zach ow u je  j 
m itą  arom ę,, c z y sty  d e lik a tn y  sm ak , n a jw ięk szą  w yd atn ośń , z tej przyczyny 2 
cznie tańsza w użyciu aniżeli kawy palone w mny sposób. - -jo.

Kawa palona pakowana w woreczkach pergaminowych w wadze 1, V*, U  i V«
P o l e c a  ł c .a ,x 3 .d e i  i  i c a - w y

E D M U N D A  R I E D L A
L W O W I E ,

ul. Teatralaa 3, naprzeciw Katedry.

Firm kontrolowanych przez kraj. Stacyę 
botaniczno-nolniczą we Lwowie w 1904

B ank r o ln ic z y  w e L w o w ie ,
D om  d la  z ie m ia n  we L w o w ie , ji,
D um  h a n d lo w y  d la  r o ln i  tw a  i  p r z e m y słu  K o n sta n teg o  A d am ow icza  w e I*#0 
D om  r o ln iczo -p ro d u k cy jn y  E rn esta  B u h isen a  w  K rak ow ie ,
D om  k o m iso w o -r o ln ie z y  S ta n is ła w a  K o m o rn ick ieg o  w e L w o w ie ,
H an d el n a s io n  L . F reeg eg o  w  K rak ow ie ,
H a n d e l k o n ic z y n y  t ty m o tk i E . K rausa w e L w ow ie ,
H a n d e l n a s io n  E . S ach sr l i  S y n o w ie  w  P o d w o lo c z y sk a e h ,
H a n d el n a sio n  31. S ch a ttn er  w  S n ia ty n ie ,
K u ltu ra  n a s io n  le śn y ch  w  Z a sso ^ ie  pod  C zarną,
O d d zia ł h a n d lo w y  c. k . gaik*. T ow arzystw a  G osp od arsk iego  w e L w ow ie , 
O d d zia ł » try jsk o-żyd aczew sk i e . k  T ow . gosp od , w  S ir y jn ,
P ro d u k cy a  i  h a n d el n a s io n  T e r lik o w sk ie g o  B orow n a  n iś n ic z ,
S k ła d  n » s io n  S. W ein tran b a  w T arn ow ie ,
T o w a rzy stw o  r o ln ic z e  ok ręgow e w  W ie lic z c e ,
Z w iązek  h a n d lo w y  d la  K ó łek  r o ln ic z y c h  w K ra k o w ie , L w o w ie , Rzęs*® 

i  W ie lic z c e . n |
W y żej w y m ie n io n e  F ir m y  h a n d lo w e  © how iązały  0 ^  

p o d sta w ie  p isem n ej u m o w y  zttw ariej z e  s ta c y ą :
a) Poddać w sz y stk ie  sprzedawane nasiona rolnicze i leśne ocenie Staeyi;
b) zapewnić kupującym przez wręczenie listu gwarancyjnego (na blankiecie ku 

przez Stacyę wydanym) prawdziwość, pochodzenie, czystość nasienia, siłę kiełk0 L 
oraz brak kanianki; fi

c) odszkodować kupujących w razie pokazania się różnicy pomiędzy wartością 8 
towaną a rzeczywistą towaru.

Niektóre z powyższych Firm sprzedają nasiona w workach nieszytych plombo#2 
przez Stacyę dełąezając do każdego worka Świadectwo Stacyi.

-  D r .  T g n . S z y s z y l s w i c z
Lwów, w styczniu 1904. kierownik kraj. Staeyi dośw. bot.-roh^ /

E a l e j  ż e l a z n a  © l i a l b ó w k a - Z a k o p ^

, • JNa odbytem w dniu J . lutego 1 9 0 4  w obecności 
Notaryusza publicznem  losowaniu 4-procentowych obWL< 
dłużnych Towarzystwa akcyjnego „Kolej żelazna Chabó^ 
Zakopane“ w pierwotnej kwocie nominalnej 2,260 00^ J 
wylosowane zostały 4  obligi dłużne

N r .  4 1 4 ,  V I ,  1 5 2  i  1 9 8 ,
każdy po 2.000 koron. ;

Spłata tych wylosowanych obligów dłużnych nastąpi od dń*̂ jf> 
sierpnia 1904 w c. k. uprzyw. austryaekim Instytucie kredy^0̂  
dla przedsiębiorstw komunikacyjnych i robót publicznych we 
dniu I. Freiuog 8. 0

Z dniem, w którym zapada spłata wylosowanych o b l i g i  J  
żnych ustaje wszelkie dalsze tychże oprocentowanie, należy 
przy okazaniu do wypłaty prócz oryginalnych obhgów 
zwrócić także wszystkie przynależące, a po ów dzień nie
jeszcze kupony i talony. . J ' |

Brakujące kupony strącone zostaną od nominalnej kwoty oll) . 
Lwów, dnia 1. lutego 1904.

K o l e j  ż e l a z n a  C h a b ó w k a - Z a k o p * 12̂
(Przedruk nie będziej ĵi- 

Papier z fabryki papieru Braci Fiałkow skiZ drukarni W ł. Łozińskiego, (pod zarządem J. Niedopada), ul. Czarnieckiego 1. 12. — Telefon Nr. 527.


